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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

z wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

Kumor pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakeyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 12. -  Ekspedyeya miejscowa 
w Ageneyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż Haus- 
m&nna I, 9. — Listy należy frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 8.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K., p ó ł r o c z n i e  16 K., k w a r t a l n i e  6 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  24  K ,  p ó ł r o c z n i e  12 K., k w a r t a l n i e  6 Ł ,  m i e ­
s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst­
kich innych państwach 3 K. 80  h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i l iteracki11 dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzym ają, cało- i
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca czerwca lub
od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 li., drudzy 60 h. „Prze ­
wodnik" przenum eiw any  osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza m iarą pe­
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitewej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Ageneya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż  Haustnanna I. 9.; we Francyi w P a ­
ryżu wyłącznie Ageneya pana Adama, Boulevard Ra- 
spail Nr. 105 bis.

M O S Z E M  DO M M I .
Przedpłata na Gazetę Lwowską wy­

nosi rocznie (od Igo stycznia do koń­
ca grudnia), w  miejscu 24 K., p o c z tą  
32 K.; półrocznie (od Igo stycznia 
do końca czerwca) w miejscu 12 K., 
pocztą 16 K.t ćwierćrocznie (od Igo  
stycznia do końca marca) w miejscu 
6 K., pocztą 8 K.; miesięcznie (od 
1 do końca każdego miesiąca) w miej­
scu 2 K., pocztą 2 K. 70 Ii.

Prenumeratorowie roczni lub pół­
roczni , (którzy p r e n u m e r u ją  od 1 go 
stycznia do końca grudnia lub do 
końca czerwca), otrzymują Przewo­
dnik 'naukowy i literacki, dodatek mie­
sięczny do Gazety Lwowskiej b e z ­
p ł a t n i e ;  ćwieróroezni zaś i mie­
sięczni za dopłatą: pierwsi 1 K. 50 k., 
drudzy go h. Przewodnik, prenumero­
wany osobno, kosztuje rocznie 8 K., 
półrocznie 4 K., ćwierćrocznie 2 K.

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty

Od Redakeyi.

Dzielimy się z Czytelnikami naszymi ra ­
dosną, wieścią, że łelieton Gazety Licowskiej 
uświetniać będzie w r. 1901 i w łatacli na­
stępnych wielkie nazw isko:

HENRYKA SIENKIEWICZA

Na prośbę naszą, aby udzielił nam w y ­
łącznego na Galicyę prawa drukowania 
wszystkiego co wyjdzie z pod jego pióra, oto 
co nam odpowiedział H e n r y k  S i e n k i e ­
wi cz ,  w liście z dnia 26 listopada b. r.: 
„ Al e ż  n a t u r a l n i e  — i „SWATY ZA­
GŁOBY" i w s z y s t k o  co w p r z y s z ł o ­
ść i n a p i s z ę . "

Oprócz tego drukować będziemy w roku 
1901 utwory powieściowe: Elizy O r z e s z k o ­
wej ,  bar. H a g  en  o w ej, Teodora J e s k e -  
C h o i ń s k i e g o ,  Adolfa D y g a s i ń s k i e g o ,  
Maryana Gawral  e w i c z a, Bolesława P r u ­
sa  i w. i.

Dla prenumeratorów Gazety LwoiusMej 
uzyskaliśmy od wydawców (Gybrynowieza & 
Schmidta) zniżenie ceny „ L i s t ó w  A n d  rze-  
j a E d w a r d a Ko ź m i a n a “. Cena dzieła 
tego niepospolitej wartości, w 4 dużych to­
mach, wynosząca dotychczas 29 koron, dla 
prenumeratorów Gazety Livoivslciej zniżoną 
zostaje na 15 k o r o n  z p r z e s y ł k ą  po ­
c z t o  w ą.

Zamówienia na to dzieło, wraz z kwotą 
powyższą, przesyłać można łącznie z przed­
płatą na Gazetę Lieoioską.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 22 
grudnia 1900 r. najmiłościwiej zatwierdzić 
wybór Maryana W ł a d y c z y ń s k i e go c. k. 
notaryusza w Starym Samborze na prezesa 
Rady powiatowej w Starym Samborze, a 
Ludwika B a l i c k i e g o ,  właściciela dóbr w

Wykotach, na prezesa Rady powiatowej w 
Samborze.

Obwieszczenie.
0. k. Ministerstwo obrony krajowej w 

porozumieniu z c. i k. Ministerstwem wojny 
na podstawie §. 51 ustawy z 11 czerwca 
1879 Dz.-u. p. nr. 93 ustanowiło wynagro­
dzenie płacić się mające w Galicji przez 
skarb wojskowy w czasie od 1 stycznia do 
końca grudnia J 901 za obiad, który podczas 
przemarszu podawać winien ponoszący kwa­
terunek żołnierzom, począwszy od zastępcy 
oficera aż do najniższego stopnia w następu­
jących kwotach a to :

a) pięćdziesiąt jeden (51) hal. dla mia­
sta Lwowa;

b) czterdzieści ośm (48) hal. dla mia­
sta Krakowa i

c) trzydzieści pięć (35) hal. dla reszty 
stacyj przechodowych.

Co się niniejszem podaje do wiadomo­
ści w skutek reskryptu c. k. Ministerstwa o- 
brony krajowej z 3 stycznia 1901 roku
1. 41.704/11.262 II. b ex. 1900.

Z c. k. Namiestnictwa.

CZĘŚĆ IIEDRZĘBOWA

Lwów, 15 stycznia.

Z państw bałkańskich przedewszystkiem 
na S e r b i ą  była w roku ubiegłym zwrócona 
powszechna uwaga. Król Aleksander podo­
bnie, jak w kwietniu 1893 r. wyswobodził się 
śmiałym zamachem z pod opieki regenta Ri- 
sticza i ogłosił się pełnoletnim, wyzwolił się 
we wrześniu roku zeszłego z pod kurateli swo­
jego ojca, wszechwładnego w ostatnich latach 
Milana i obwieścił ku ogólnemu zdziwieniu, 
że postanowił pojąć za małżonkę nieznaną do­
tąd prawie nikomu wdowę po inżynierze Ma 
szinie. Były król Milan, który związek ten 
nazwał hańbą Serbii i zgubą dynastyi, stał 
się wygnańcem a równocześnie upadło odda­

ne mu duszą i ciałem ministerstwo George- 
wicza, którego żelazna ręka ciężyła przez trzy 
lata na kraju. Z upadkiem tego gabinetu od­
zyskały wolność skazane na dłuższe ciężkie 
więzienia liczne osobistości, którym z rozkazu 
Milana wytoczono procesy o różne zbrodnie 
polityczne.

Nowo złożony gabinet wziął sobie prze- 
dewszystkiem za zadanie wykorzenienie w lu­
dności uprzedzeń przeciw zamierzonemu mał­
żeństwu króla i zawiązanie lepszych stosun­
ków z Rossyą. W jednym i drugim kierunku 
powiodło mu się to zupełnie. Królowa Draga 
cieszy się obecnie w kraju wielką popularno­
ścią, a zwrot w usposobieniu domu rossyj- 
skiego znalazł wyraz w przyjęciu przez cara 
Mikołaja godności starosty na ślubie króla 
Aleksandra.

Tak samo jak w Serbii zaszły także w Ru­
munii i Bułgaryi zmiany ministerstwa. W R u­
m u n i i  starokonserwatywne stronnictwo boja­
rów pod wodzą ks. Cantacuzena, okazało się 
nieudolnem do kierowania nawą państwmwą 
wśród wzmagających się ciągle trudności, — 
do których w pierwszym rzędzie należy zali­
czyć złe finanse spowodowane kilkoletnimi 
nieurodzajami i tłumne wyeliodźtwo ludności, 
której w wielu okolicach zagrażała klęska gło­
dowa. Rząd ratował się przez czas jakiś jak 
mógł pożyczkami zaciąganemi za granicą wśród 
najniekorzystniejszych warunków — to jednak 
raczej pogorszało niż polepszało sytuacyę. Osta­
tecznie gabinet ks. Cantaeuzene widział się 
zniewolonym do ustąpienia a na czele nowego 
rządu złożonego w połowie z żywiołów staro- 
konserwatywnych i junimistowskich stanął 
Carp jeden z najwytrawniejszych polityków 
rumuńskich. Zajął się on przedewszystldem 
uporządkowaniem finansów a to z pomocą 
wprowadzenia nowych podatków i podjęcia 
różnego rodzaju operacyi finansowych.

W B u ł g a r y i  miejsce gabinetu Iwan- 
czow-Radosława zajął gabinet, któremu daje 
firmę. Iwanczow, duszą jego jednak jest ge­
nerał Petrow. I w Bułgaryi także spychały 
na polu wewnętrznej polityki, kłopoty finan­
sowe wszystkie inne sprawy na plan drugi. 
W skutek zaprowadzenia zamiast istniejącego 
dotychczas podatku gruntowego t. zw. dzie­
sięciny, co nastąpiło w interesie powiększenia

G)

TEODOR JESKE-CHOIŃSKI,

B O I A I S  T R D B A D D R A .
n o w e l a  h i s t o r y c z n a .

i i .

(Ciąg dalszy).

Wtem odezwał się na wieży nadbram- 
neJ fóg strażnika.
, — Jacyś goście ja d ą ! — rzekł truba-
. ■ — Idź na wieżę i zobacz, komu podoba 

snę odwiedzić Wilhelma z Cabestaing w jego 
pustelni. Na bramie zewnętrznej każ zawiesić 
srebrną rękawicę na znak, że jestem rad go­
ściom rycerskim.

Niedługo czekał na powrót żonglera.
. .— Hrabia Raj mon jedzie do nas w od-

wiedzinyj —■ zawołał sługa zdaleka.
— Hrabia Raj mon V Który? Bo chyba

?.ie . ten z Roussill*nu? — pytał trubadur,
Kledy żongler stanął na ganku pałacu zdy- 
szany.

~~ On sam, albo który z jego rycerzów. 
77  L lew ze srebrną strzałą w nozdrzach 
błyszczy na zielonych proporcach, zdobiących 
konie. To znak panów z Roussillonu — odpo­
wiedział żongler.

— Byłyby to dziwne odwiedziny — 
mówił trubadur. — Pyszny, gwałtowny hra­

bia Rajmon, nieprzyjaciel wesołej sztuki, w 
gościnie u marnego grajka, jak mistrzów p ie­
śni wzgardliwie nazywa ? Chyba go któryś 
z moich przyjaciół ukąsił, jakim serwentesem, 
kiedy raczy zniżyć się do grajka. Ale trzeba 
go przyjąć po rycersku. Niech stolnik każe 
przygotować uczciwe śniadanie, a szatnenm 
powiedz, żeby wydobył ze skrzyni mój płaszcz 
odświętny. Tylko żywo!

W kwadrans potem stał trubadur Wil­
helm na najniższym stopniu schodów pałaco­
wych, odziany w diugi jedwabny, żółty płaszcz, 
spięty na prawem ramieniu niezwykłej wiel­
kości rubinem. Oparty lewą ręką na złotej 
głowicy miecza, czekał na gości.

Na strażnicy odezwał się róg po raz 
wtóry — zabrzęczały łańcuchy — most zwo­
dzony opadł z głuchym łoskotem — zgrzytnęły 
wrzeciądze — brama rozwarła się i na dzie­
dziniec wjechał hrabia Rajmon, mając przy 
boku swoim łowczego. Dwudziestu zbrojnych 
giermków towarzyszyło panu.

— Cześć i pozdrowienie najgłośniejsze­
mu słowikowi mojego hrabstw a— rzekł hra­
bia Rajmon, zsiadając z konia.

W ymawiając wyraz „słowik", uśmiech­
nął się lekceważąco pod wąsem i spojrzał na 
trubadura przez zmrużone powieki.

Aczkolwiek uśm iech lekceważący nie 
uszedł uwagi gospodarza, mimo to odparł on 
z uprzejmym spokojem:

— Cześć wam i pozdrowienie, panie h ra ­
bio. Ubogi mój domek zapisze sobie we 
wdzięcznej pamięci zaszczyt, jaki go dziś spo­
tyka.

—  Mnie pierwszemu należał się zaszczyt 
waszych odwiedzin, panie rycerzu, bom star­
szy i więcej trupów od was widziałem na  
różnych polach, ale kiedy już nadszedł taki

czas, że miecz chyli się z szacunkiem przed 
lutnią, postanowiłem zmusić was mojemi od­
wiedzinami do sąsiedzkiej uprzejmości. Pro­
wadźcie mnie, młody rycerzu!

Powtórnie skrzywił usta hrabiego uśmiech 
wzgardliwy.

Wstępowali wolno po schodach kamien­
nych.

Stanąwszy na ganku, zatrzymał się hra­
bia i obrzucił uważnem okiem znawcy mury 
warowni i okolice.

— Wasza siedziba nie wygląda wcale 
na miękkie gniazdko słowika —  mówił. ■— 
Dużo twardych łbów rozbiłoby się o te mury, 
zanimby je zmogły.

— I dużo też łbów chrześcijańskich i po­
gańskich rozbiło się o te mury — odrzekł 
trubadur-— a one stoją całe, nietknięte.

— Wiem, w iem ; panowie z Cabestaing 
umieli bronić swojej warowni, tylko wy....

Hrabia ugryzł się w język. Trubadur 
otwierał przed nim drzwi sali rycerskiej.

Wisiały tu na ścianach i na filarach, 
podpierających sufit, poszczerbione puklerze, 
zardzewiałe miecze, poszarpane sztandary, 
wielu stoczonych bitew czcigodni świadkowie.

Hrabia przypatrywał się ze zdziwieniem 
orężom, pamiętającym wieki ubiegłe.

— Ten jegomość — odezwał'się, wskazu­
jąc ręką ogromne mieczysko, którego ostrza 
strawiła rdza doszczętnie — szerzył postrach 
za czasów Wizygotów.

— Nie mylicie się, hrabio — objaśnił 
trubadur. — Z wodzów wizygockieh ród nasz 
się wywodzi. Po nich to odziedziczyliśmy ja ­
sne włosy, których słońce Prowancyi nie zdo­
łało spalić mimo lat tysiąca.

Wilhelm z Cabestaing miał w istocie 
bujne, jasne włosy, spadające w puklach na

ramiona, odbijające dziwnie od śniadej cery 
południowca i czarnych płomiennych oczu. 
Ta jasna ramka podnosiła urodę jego twarzy, 
suchej, wyrazistej.

— Łatwiej zabawiać się lutnią, niż wła­
dać takim mieczem—• zauważył hrabia, spoj­
rzawszy znów przez zmrużone powieki na tru­
badura.

— Jak dla kogo — odpowiedział pie­
śniarz. •—■ Takich, którzy umieją władać do­
brze mieczem, znam bardzo wielu, nawet po­
między giermkami stanu podłego, ale mi­
strzów pieśni liczy Prowancya zaledwie dzie­
sięciu.

Mówiąc to, zdjął trubadur ze ściany 
miecz wizygocki i zatoczył nim niespodzianie 
nad głową hrabiego koło z taką szybkością, 
że ten odskoczył przerażony.

— A niech się wam Maurowie przyśnią 
w nocy poślubnej! — zawołał hrabia. — Po­
wieście to stare żelazo; nie będę już drwił 
z waszej lutni.

— Lutnią zawracam głowy niewiastom, 
mieczem zaś rozszczepiam czaszki niedowiar­
ków', którzy powątpiewają o mojej sile wizy- 
gockiej.

Hrabia spojrzał teraz życzliwiej na tru­
badura.

— Zaczynacie mi się podobać, panie ry­
cerzu — rzekł przyjaźnie. —  Wartoby oblać 
naszą młodą znajomość jakim trunkiem uczci­
wym.

Właśnie odezwał się. na korytarzu róg 
stolnika na znak, że śniadanie podano.

W sali jadalnej czekały na panów i służbę 
ich trzy stoły, ustawione w podkowę. Przy 
najkrótszym, poprzecznym, okrytym białym, 
jedwabnym obrusem, zajęli miejsce gospodarz, 
hrabia Rajmon i rycerz Gaston, łowczy dworu
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dochodów państwowych, wybuchły groźne za­
burzenia chłopskie w południowo-wschodnich 
okręgach kraju, do których stłumienia m u­
siało być użyte wojsko, poczem ogłoszono w 
tych okręgach stan wyjątkowy. Te to zarzą­
dzenia wytworzyły przeciw rządowi gwałto­
wną opozycyę w Zgromadzeniu narodowem, któ­
re doprowadziło ostatecznie do wyżej wzmian­
kowanej zmiany gabinetu.

Wśród problematów półwyspu Bałkań­
skiego główne miejsce w roku zeszłym zaj­
mowała sprawa macedońska, kierowana przez 
osobny kom itet, utworzony w roku 1886 
wkrótce po zaborze przez Bułgaryę części 
Macedonii, zwanej Rumelią. Komitet ten, któ­
ry wziął sobie za zadanie przyłączenie całej 
Macedonii do wymarzonej „wielkiej Bułgaryi“, 
mającej stać się z czasem spadkobierczynią 
Turcyi europejskiej, obrał stałą siedzibę w 
Sofii, zkąd agituje, posługując się częstokroć 
środkami gwałtownymi, a nierzadko sztyle­
tem i rewolwerem. Działalność tego komitetu 
znajdującego się poniekąd pod patronatem kół 
decydujących w Sofii, doprowadziła w dru­
giej połowie roku zeszłego do tak silnego na­
prężenia pomiędzy Bułgaryą i Rumunią, że 
przez chwilą zachodziła obawa bardzo gro­
źnych następstw. Ostatecznie powiodło się za­
żegnać zatarg, w Bukareszcie wszakże obja­
wia się ciągle silna niechęć do Bułgaryi, a 
stosunki pomiędzy obydwoma sąsiedniemi pań­
stwami są takie, iż obawa poważnych zawi- 
kłań istnieje bez przerwy.

Okoliczność, że ruch? macedoński nie 
przybrał dotychczas kierunku mogącego stać 
się groźnym dla powszechnego pokoju na pół­
wyspie Bałkańskim i że Bułgarya nie użyczy­
ła komitetowi macedońskiemu poparcia w for­
mie wyraźniejszej, zawdzięczać należy, według 
ogólnego przekonania zawartemu w r. 1897 
austro-rossyjskiemu porozumieniu, którego my­
ślą przewodnią jest utrzymanie niezmienione­
go stanu na półwyspie Bałkańskim i zapobie­
ganie wszystkiemu coby mogło zamącić tam 
pokój.

Wj I o t  lo  B i i r  M a .
Dzisiaj odbywają się w Galicyi wybory 

20 posłów do Rady państwa z kuryi wielkich 
posiadłości. W przeważnej części okręgów wy­
borczych na dzisiaj godzinę 9 lub 10 przed 
południem zwołane były zebrania przedwy­
borcze; właściwy wybór naznaczony był prze­
ważnie na godzinę 12 w południe.

*
Pod przewodnictwem kniazia Juliana Pu­

zyny odbyło się wczoraj w sali lwowskiej 
Rady powiatowej zgromadzenie wyborców z 
kuryi wielkiej własności okręgu lwowskiego. 
Na zgromadzeniu tem przemawiał dotychcza­
sowy poseł JE. Dawid Abrahamowicz. Mówca 
omawiał stosunki polityczne kraju i Państwa, 
a obszernie omówił także potrzeby kraju, 
zwłaszcza potrzeby rolnictwa. Mówiąc o Kole 
polskiem i zbijając mylne poglądy na stosunki 
vr „Kole“, mówca, co do stanowiska, jakie 
Koło zająć ma w nowym parlamencie, oświad­
czył się za tem, że w obecnej chwili Koło

roussillońskiego; po prawej stronie zasiedli 
giermkowie szlachetnego pochodzenia i żon- 
glerowie, po lewej — reszta służby.

Zmówiwszy modlitwę, skinął trubadur 
na trzech chłopców, ubranych w niebieskie 
tuniki i białe pończochy.

Paziowie nadbiegli z miednicami i ręcz­
nikami. Kiedy rycerze umywali ręce, stanęli 
za ich krzesłami.

— Chcieliście uczciwem winem pokro­
pić naszą młodą znajomość — zaczął truba­
dur. — Piwmic roussillońskich nie posiada Ca- 
bestaing, ale mimo to, mam nadzieję, że się 
nie strujecie moim Saint-Pouręain’em.

Skinął na jednego z paziów.
— Saint-Pouręaina macie? Prawdziwe­

go ? — zapytał hrabia zdziwiony.
— Przekonacie się zaraz sami. Przysłał 

mi go w upominku królewicz angielski Ry­
szard.

— Słyszałem. I on kleci jakieś tam 
pieśnidła.

— Lepiej bije on niewiernych, aniżeli, 
śpiewa.

Paź zbliżył się do trubadura z ogromnym 
puharem.

— Wasze zdrowie, panie hrabio — rzekł 
gospodarz. — Niech ten szlachetny trunek 
zgasi w sercu waszem niechęć do pieśni, al­
bowiem pieśń jest najwierniejszą przyjaciółką 
rycerza, jego towarzyszką i pocieszyciel ką.

Przyłożył do ust olbrzymie naczynie i 
odjął je dopiero po wysączeniu całej zawar­
tości.

Z szacunkiem patrzał na niego hrabia.
— A to z was taki grajek! — zawołał, 

klasnąwszy w dłonie. — A ja myślałem, że 
wy popijacie wodę różaną i sok z fijołków. Już 
widzę, że będziemy przyjaciółmi.

Wziął puhar z rąk pazia i wychylił go 
tak samo do dna.

nie powinno wiązać sobie rąk i nie może za­
wierać sojuszów. — Przemawiali następnie pp. 
Koliseher, Schofer i Adolf Wiesiołowski, który 
między innemi żądał, aby Koło polskie bro­
niło interesów Polaków na Szlązku i Bukowi­
nie. — P. Abrahamowicz w odpowiedzi za­
znaczył, że Koło polskie zajmowało się gor­
liwie sprawami Polaków na Szlązku i Buko­
winie, oraz zapewniał, że także na przyszłość 
czynić to będzie. Zgromadzenie uchwaliło panu 
Abrahamowiezowi wotum ufności.

Czas ogłasza następujące pismo:
„Ponieważ komitet centralny zalecił wy­

borcom z kuryi większych posiadłości okręgu 
bocheńskiego kandydaturę p. Józefa Popow- 
skiego, przeto w przekonaniu, że karność oby­
watelska jest pierwszym obowiązkiem publi­
cznym, oświadczam niniejszem, że o mandat 
z tego okręgu się nie ubiegam i głos mój na 
kandydata komitetu centralnego oddam.

Antoni Górslri11.
*

W ybory z dnia 14 stycznia.

Austryu dolna.
( M i a s t  a.)

1. W i e d e ń ,  Śródmieście (okręg I.). 
Wybrani posłami ponownie dr. K o p p  3107, 
O f n e r 3032 (w miejsce dr. Kronawettera), 
N o s k e 2992, W r a b e t z  3021 głosami, 
wszyscy niemiecko postępowi przeciwko chrze­
ścijańsko socyalnym, którzy otrzymali: Bach 
2620, Costenoble 2659, Porzer 2637, Silbe- 
rer 2709 gl.

2. W i e d e ń ,  Leopoldstadt (okręg II.). 
Wybrany posłem niemiecko-postępowy kan­
dydat dr. F o g l e r  (w miejsce Kareisa) 7251 
głosami przeciwko chrześc. socyalnemu kan­
dydatowi dr. Neumayerowi, który otrzymał 
6814 głosów.

3. W i e d e ń , Landstrasse (okręg III.) 
Wybrany posłem ponownie chrześc. socyalny 
kandydat Leopold S t e i n e r , który otrzymał 
5763 głosów-, podczas gdy socyalista Muller 
dostał 1844, a niemiecko postępowcy kandy­
dat Kueanast 1605 głosów.

4. W i e d e ń ,  Wiedeń i Favoriten (o- 
kręgi: IV. i X.). Wybrany ponownie chrześc. 
socyalny kandydat dr. M a y r e a e r  5800 
głosami, podczas gdy socyalista dr. Adler 
otrzymał 3797, a niemiecko postępowry kan­
dydat dr. Zeman 1185 głosów.

5. W i e d e ń ,  Margarethen (okręg V.). 
Wybrany posłem ponownie chrześc. socyalny 
kandydat S t r o b a c h  3800 głosami przeci­
wko socyaliście Widholzowi, który otrzymał 
2243 i niemiecko postępowemu Schonbichle- 
rowi, który otrzymał 590 głosów.

6. W i e d e ń ,  Mariahilf (okręg VI.). 
Wybrany posłem ponownie chrześc. socyalny 
kandydat dr. P a t t a i  2713 głosami, podczas 
gdy kandydat niem. postępowy Schlechter 
otrzymał 918, a socyalista Reinnau 909 gł.

7. W i e d e ń ,  Neubau (okręg VII.) Po­
słem wybrany chrzęść, socyalny kandydat dr. 
G e s s m a n  3578 głosami, podczas gdy niem. 
postępowy kandydat Zierhut otrzymał 1498,

— Prawdziwy Saint-Poureain — mówił, 
mlaszcząc językiem. — Obiegł mnie płomie­
niem od stóp do czuba. Królewski trunek! 
Żeby mi teraz wlazł w drogę jaki śmiałek, 
toby się żeber nie doliczył.

Służba obnosiła duże półmiski, zaczyna­
jąc od, hrabiego.

Śniadanie nie było obfite. Składało się 
tylko z cietrzewi i białego chleba.

Ale za to krążył puhar gęsto przy stole 
panów. Pito zdrowie hrabiego Tuluzy, bi­
skupa narbońskiego, opata Benedyktynów, 
hrabiny Margaridy i różnych znanych piękno­
ści okolicy.

. Kiedy wino zabarwiło twarze biesiadni­
ków i przydało oczom ich blasku, objął hra­
bia trubadura za szyję i mówił głosem, w któ­
rym nie było ani obłudy, ani lekceważenia :

— Podobacie mi się, panie Wilhelmie. 
Gdyby wszyscy grajkowie byli do was po­
dobni, otworzyłbym dla nich chętnie bramy 
moich zamków’. Tymczasem, proszę was do 
siebie, do mojego czerwonego domku pod Per- 
pinian. Przybywajcie jak najprędzej, a wy­
bierzcie się na czas dłuższy. Będzie nam ra­
zem weselej. I może przekonacie innie do pie­
śni, do wesołej sztuki, jak swoje rzemiosło 
nazywacie.

Gospodarz i gość pożegnali się w naj- 
iepszem usposobieniu. Jeszcze z kunia uści­
snął hrabia rękę trubadura serdecznie.

Kiedy się most zwodzony podniósł za 
ostatnim pachołkiem roussillońskim, rzekł 
żongler Jan do pana :

— Pani Wenus na was łaskawa. Od­
daje wam sama w ręce najpiękniejszą niewia­
stę hrabstwa. Tylko ostrożnie, bo. ..

— Mówiłem ci już raz, że wtrącasz się 
w rzeczy nie swoje! — ofuknął go trubadur.

(Ciąg dalszy nastąpi).

socyalista Bretschneider 694, a kandydat nie­
miecki Hengelmiiller 217 głosów. — Dr. 
Gessman był dawniej posłem z V. kuryi w 
Krems; przepadł tam jednak przy tegorocznych 
wyborach, poczem kandydaturę jego posta­
wiono w miejsce dotychczasowego posła Gre- 
goriga w VII. okręgu Wiednia.

8. W i e d e ń ,  Josefstadt (okręg V III.; 
Posłem wybrany ponownie niem. postępowy 
kandydat profesor S c h l e s i n g e r  2301 gło­
sami, niem. postępowy Nechansky dostał 
725, a niemiecki narodowy Hofbauer 345 
głosów.

9. W i e d e ń ,  Alseegrund (okręg IX.) 
Wybrany posłem ponownie chrzęść, socyalny 
dr. W e i s k i r c h n e r  3521 głosami; niem. 
postępowy kandydat dr. Dorn otrzymał 2820, 
radykał niemiecki Paćher 126, a Czech Błaha 
85 gł:

10. W i e d e ń .  Okręgi XI. do XV. wy­
brały ponownie chrześc.-socyalnego kandyda­
ta dr. S c h n e i d e r a  9.744 głosami; socya­
lista Skaret otrzymał 3.635, a niem.-postępo- 
wy Schneiderhau 1.472 głosów.

11. W i e d e ń .  Okręgi XVI. do XIX. 
wybrały ponownie chrześc.-socyalnago kandy­
data ks. Aloizego L i e c h t e n s t e i n a  11.303 
głosami, podczas gdy socyalista Korbler o- 
trzymał 4045 gł., a socyalno-polityczny kan­
dydat Hohensinner 1.472 głosów.

12. S t. P  o 11 e n. W tutejszym okręgu 
miejskim wybrany 2021 głosami kandydat 
niemiecko ludowy Wilhelm V o 1 k 1. Kandy­
dat chrześciańsko socyalny, dotychczasowy 
poseł Jas, otrzymał tylko 1600 głosów.

13 K r e m s. Z miasta wybrany kan­
dydat niem. ludowy K 1 e e w e i n 999 głosa­
mi. Dotychczas był posłem niem. lud. Heine- 
mann.

14. K o r n e u b u r g .  Tutaj przyjdzie do 
ściślejszego wyboru między dotychczasowym 
posłem, chrześc.-socyalnym kandydatem Fran­
ciszkiem Richterem, który otrzymał 2361 gło­
sów, a socyalistą S e i t z e m ,  który otrzymał 
2439 głosów. Oprócz tego otrzymali radyka­
łowie niemieccy Forster 107, a Tuerk 33 gł.

15. B o d e n  (pod Wiedniem). W tutej­
szym okręgu wybrany posłem kandydat niem. 
postępowy Gustaw M a r  c h e  t 2031 głosami. 
Na kandydata chrześc. socyalnego Michała 
Adlera padło 1365 gł. Dotychczas posłem był 
Foller, niem. lud.

16. W i e n e r  N e u s t a d t .  Tutaj odbę­
dzie się wybór ściślejszy między dotychczaso­
wym posłem niemieeko-lucłowcem K i e u m a n- 
nem,  który otrzymał 712 głosów, a socyali­
sta D o b l a s c h e m ,  który otrzymał 629 gło­
sów. Oprócz nich dostali przemysłowiec 
Schweizer 504, chreść. socyalny kandjdat 
C a r l  413, a niem. postępowy R a x  332 
głosów. _ _ _ _ _ _

C z e c h y .
(Wybory ściślejsze z miast.)

Z a t e c (Saaz). Przy ściślejszym wy­
borze z miasta wybrany dotychczasowy po­
seł kand. niemiecko postępowy dr. Zdenko 
S c h i l c k e r  2165 gł. Szenererowiec dr. He­
rold otrzymał 1996 gł.

D j e c z y n (Tetschen). Przy ściślejszym 
wyborze z miasta wybrany szenererowiec dr.
T s c h a n n 1864 g ł . ; kandydat niem. postę­
powy, dotychczasowy poseł dr. Fournier o- 
trzymał 1782 gł.

Austrya górna.
(Izba handlowa.)

L i n z .  Z tutejszej Izby handlowej po­
słem do Rady państwa wybrany został 26 gło­
sami kand. niemiecko postępowy Emil D i e r- 
z e r. Dotychczas posłem był Wimhólzel z 
tegoż stronnictwa.

S t y r y a.
(Izby handlowe.)

G r a z .  Posłem z Izby tutejszej 29 gł. 
wybrany kand. niem. ludowy, fabrykant 11 a- 
n i s c h. Dotychczas posłem był Ludwig z 
tego samego stronnictwa.

L e o b e n. Jak już wczoraj doniosła 
depesza, posłem wybrany Franciszek E n- 
d e r s ze stron. niem. post.

Kary lii} a. ( Izba  handlowa)

Ce  ł o w i e c .  Izba tutejsza w ybra ła  22 
gł. dotychczasow ego posła, kand. niem . ludo­
wego H erm ana H i n  t e  r h  u b e r  a.

Śzląsk.
(Wielka własność.)

Op a wa .  Ze szląskiej kuryi wielkiej wła­
sności wybrani zostali dotychczasowi, wierno-

konstytueyjni posłowie dr. H i r s e h , br. S e d 1- 
n i c z k y i br. S p e n s.

T) roi.
(Wielka własność.)

In  s b r  uck.  Z wielkiej posiadłości ty­
rolskiej w pierwszym okręgu wyborczym wy­
brany 9 głosami na 11 głosujących ponownie 
opat T r ę u i n f e l s  Niem. kons.) W drugim 
okręgu wybrani zostali: ponownie dr. G r a b- 
m a y r ,  z niem. wiernokonst. własności wiel­
kiej, hr. Albert M a r z a n i  Włoch (w miejsce 
Campiego), hr. Robert T e r  l a g o  z partyi 
wiernokonst. (ponownie) i kandydat konser­
watywny hr. Gotthard T r a p p , w miejsce 
dr. Panizzy (Włoch kons.).

Gorycya.
(Wielka własność.)

G o r y c y a .  Wybrany został dr. F ran­
ciszek V e r z e g n a s s i ,  liberał włoski 155 gło­
sami; hr. D u b s k y  z niem. wiernokonst. wiel­
kiej własności otrzymał 21 gł.

Istrya.
(Wielka własność.)

P a  r e n  z o. Z wielkiej posiadłości w 
Istryi wybrany 54 gł. kandydat „Societa Po- 
litica11, włosko narodowy, mrgr. Benedetto 
P o l e s i  ni. Dotychczasowy poseł, adwokat 
Gambini otrzymał tylko 34 gł.

Z Petersburga.

(Minister spraw zagranicznych hr. Lamsdorff. — 
Bankiet pożegnalny na cześć ambasadora nie­
mieckiego ks. Radolina. — Drobne wiadomości).

Nominacyę hr. Lamsdorifa rossyjskim 
ministrem spraw zewnętrznych uważają po­
wszechnie za ważny wypadek, gdyż dowodzi, 
że zasady polityczne hrabiego znalazły zupełnie 
uznanie u cara. Po nagłej śmierci hr. Mura­
wie wa, hr. Lamsdorff objął tekę spraw ze­
wnętrznych utartym w Rossyi zwyczajem ja­
ko „zawiadowca11 i zachodziła wątpliwość, czy 
car zatwierdzi go na stałe w tym urzędzie. 
Między dyplomatami rossyj^kimi są przedniej- 
si_ stopniem, urodzeniem, tradycyą i zasługa­
mi. Wielu też mniemało, że car z pośród 
nich wybierze_ następcę po Mura wie wie. Prócz 
tego przemawiało przeciw Lamsdorffowi nie­
mieckie jego pochodzenie. Ale car pominął 
wszystkie względy i Lamsdorff jest teraz de­
finitywnym kierownikiem polityki rossyjskiej, 
a zaskarbił sobie zaulanie cara głównie szezę- 
śliwem przeprowadzeniem swych planów w 
sprawie chińskiej, ukoronowanych jak wiado­
mo, pro forma „patronatem11 Rossyi nad Man- 
dżuryą a w gruncie rzeczy zaborem tego kraju.

Zawiadowcą był hr. Lamsdorff przez 
pięć miesięcy, w którym to czasie kwestya 
mandżurska stała na czele zadań polityki ros­
yjsk iej. Podczas choroby cara bawił Lams­
dorff razem z kilku innymi ministrami w Li- 
wadyi i ztamtąd sprawą mandżurską kiero­
wał. Zaliczają go do uczniów tej szkoły dy­
plomatycznej, która w myśl tradycyi rossyj- 
skich pracuje bez rozgłosu. Naśladując tedy 
raczej Giersa, niż Gorezakowa wniknął zrę­
czniej niż oczekiwano, w wielkie pomysły dy- 
plomacyi rossyjskiej.

Na cześć opuszczającego Petersburg nie­
mieckiego ambasadora księcia Radolina, który, 
jak wiadomo został zamianowany następcą 
zmarłego w Paryżu ambasadora niemieckiego 
lr. Munstera, urządziła niemiecka kolonia 
wielki bankiet, w którym uczestniczyło prze­
szło 400 mężczyzn i kobiet niemieckich. Ksią­
żę pił zdrowie obu cesarzy Wilhelma i Mi­
kołaja, kładąc na to nacisk, że w ciągu swe­
go pobytu w Petersburgu pracował stale nad 
utrzymaniem dobrych stosunków między Niem­
cami a Rossyą, ma więc zasługę, że przyczy­
nił się do zachowania pokoju. Wniesiono 
wnóstwo toastów, podczas których muzyka 
wygrywała hymny niemiecki i rossyjski.

Dzienniki petersburskie donoszą, iż w 
ministerstwie wojny opracowano już projekt 
służby wojskowej dla Fiulandyi, na zasadach 
ustawy, obowiązującej w carstwie.

Komisya przy ministerstwie oświaty 
opracowała projekt reformy szkół średnich, ze 
zmniejszeniem wykładu języków starożytnych. 
Projekt będzie wniesiony w lutym do rady 
państwa.

W lutym zbierze się komisya, cele.u 
ostatecznego rozstrzygnięcia sprawy organi- 
zacyi wyższego żeńskiego wykształcenia rol­
niczego.

W ministerstwie spraw wewnętrznych 
rozpatrywany jest projekt urządzenia nadzo­
ru nad działalnością Towarzystw dobroczyn­
ności.

W Petersburgu zmarł dnia 12 b. m., 
ęrezes departamentu rady państwa dla spraw



3
duchownych i cywilnych, Mikołaj Mikołajewicz 
Selifontow.

Dnia 11 b. m. otwarto w Moskwie zjazd 
chirurgów, w którym uczestniczy przeszło 200 
osób.

Francya i Rossya

Peterb. Wiedomosti w artykule wstę­
pnym omawiają obecnie sytuacyę polityczną 
we Francyi, która zdaniem tego dziennika 
przebywa teraz bardzo ciężkie przesilenie, tern 
poważniejsze, że ze strony rozmaitych pism 
francuskich i rossyjskich agituje się przeciw 
francusko-rossyjskiemu sojuszowi. Obecnie we 
Francyi nie jest nawet wykluczona ewentual­
ność zmiany formy rządu, — gdy jednak ka­
żdy inny rząd francuski, nierepublikański, mu­
siałby hołdować polityce agresywnej, przeto 
zarówno w interesie powszechnego pokoju, 
jak i wszystkich mocarstw europejskich leży 
utrzymanie we Francyi formy rządu obe­
cnego.

Gaulois donosi, że generał Boiscieftre, 
były szef sztabu generalnego, który w skutek 
kampanii dreyfusowskich dzienników ustąpił 
z czynnej służby, obecnie na podstawie rze­
komej umowy między Rossyą a ministrem 
spraw zagranicznych Deleassem, objąć ma w 
najbliższym czasie komendę korpusu armii 
Dziennik ten wyraża nadzieję, że Boisdeffre 
z patryotyzmu zrobi tę oharę i ową posadę 
przyjmie.

Zdaniem organów radykalnych doniesie­
nie nacyonalistycznej prasy, jakoby gabinet 
petersburski zażądał od ministra wojny An- 
dreego, aby tenże zaniechał projektowanych 
przezeń ,,reform1' w armii, jest tylko mane­
wrem, obliczonym na zdyskredytowanie mini­
sterstwa w ofeec ludności Francyi.

Ż parlamentu francuskiego.

(Telegram).
Paryż, 15 stycznia.

Na wczorąjszem posiedzeniu Izby depu­
towanych minister wojny Andre przedłożył 
projekt ustawy o ułatwieniach przy nomina- 
cyi oficerów rezerwowych i o zmniejszeniu 
miary wzrostu, wymaganego przy asente­
runku.

Dep. Salies interpeluje w sprawie nie­
szczęśliwego wypadku z okrętem „Russie".

 ̂ Minister marynarki Lanessan oświadcza, 
że Francya nie ma racyonalnego systemu ra­
tunkowego i że obecnie projektowaną jest w 
tej mierze reforma.

Dep. socjalista Sembat interpeluje w 
sprawie rzekomego wmięszania się Watykanu 
w sprawy wewnętrzne Francyi, a to przez 
list Papieża do arcybiskupa Paryża. Mówca 
zapytuje, czy rząd nie protestował przeciwko 
ogłoszeniu wspomnianego pisma papieskiego.

Prezes gabinetu Waldeck-Rousseau od­
powiada, że w piśmie papieskiem nie widzi 
żadnej groźby, nie dopuści jednak do ża­
dnego oddziaływania na wykonywanie u- 
stawy o kongregacyach, skoro tylko ona zo­
stanie wprowadzoną. Papież jako głowa ka­
tolików ma swoje prawa, ale państwo także 
ma swoje prawa. Prezydent ministrów godzi 
się z ideą tolerancyi, ale równocześnie obstaje 
przy zasadzie obrony praw państwa.

Po tera przemówieniu przyjęła Izba 
akceptowany przez prezydenta ministrów po­
rządek dzienny, w którym pochwala oświad­
czenia rządu i liczy na jego stałość w ochro­
nie praw państwa.

K R O M K A
Lwów , 15 stycznia.

— JE. P. Namiestnik Leon hr. Piniń-
ski nie będzie udzielał jutro posłuchań,

— Z D yrekcyi poczt i telegrafów.
Z dniem 16 b. m. wejdzie w życie urząd po­
cztowy ze zwykłym zakresem czynności w Rabie 
wyżniej, pow. myślenickiego.

Okręg doręczeń urzędu pocztowego w Rabie 
wyżniej tworzą gminy i obszary dworskie : Ra­
ka wyżnia i Spytkowice, tudzież obszar dworski 
Sieniawa.

Czasowo zwinięty urząd pocztowy w Oohot- 
nicy wejdzie ponownie w życie z dniem 16 b. m.

— Zawieje śnieżne. Ze Stanisławowa 
telegrafuje dyrekcya kolei państwowych: Z po­
rodu zawiei śnieżnych został ruch ogólny na 
szlakach: Niepołokouce, Winnica, Łużany, Ste­
ró w k a , Kołomyja, Słoboda rungurska, Kopalnia,
I. Nadwórniańskie Przedmieście, Szeparowce,

aiażdwór, jako też ruch towarowy na szlakach 
adikfalva, Brodina i Karlsberg - Hutna od 14 

• ®- aż do odwołania wstrzymany.

— Powszechne w ykłady uniw ersyte­
ckie. Środa, dnia 16 b. m., w Szkole realnej 
(ul. Kamienna 3), od godziny 7 do 8 rektor 
dr. Józef Szpilman „Szczegółowa hygiena żywie- 
niau (z demonstraeyami);

— M agistrat m iasta Lwowa ogłasza, 
że płacić natęży podatki: 1. grutowy, domowy 
i 5 prc. dochodowy w czterech równych ratach 
kwartalnych z dołu t. j. z końcem marca, czer­
wca, września i grudnia. 2. Powszechny poda­
tek zarobkowy i podatek zarobkowy od przed­
siębiorstw obowiązanych do publicznego składa­
nia rachunków w czterech równych ratach kwar­
talnych z góry t. j. 1 stycznia, 1 kwietnia, 1 
lipca i 1 października. 3. podatek rentowy i 4. 
osobisty podatek dochodowy w dwóch półro­
cznych ratach z dołu t. j. 1 czerwca i 1 gru­
dnia każdego roku.

— Z Kasyna miejskiego. W sobotę, 
dnia 19 b. m., o godzinie 8 wieczorem „wie­
czór podlotków". Lista otwarta do piątku.

■— Dyslokacya wojsk. Oprócz przenie­
sienia 17 batalionu strzelców z Mostów Wiel­
kich do Wiener Neustadtu i 25 z Wiener Neu- 
stadtu do Mostów, przeniesiony zostanie 24 ba­
talion strzelców z Koloszwaru do Trembowli a 
24 z Trembowli do Budapesztu. Ponadto 13 
pułk dragonów odchodzi z Łańcuta do Klata- 
wy, Pragi i Dobrzan, a do Łańcuta przyjdzie 
1 pułk dragonów ze Stanisławowa, do Tłuma­
cza zaś 14 pułk dragonów.

— Zjazd notaryuszów. W niedzielę od­
było się we Lwowie przy nader licznym kom­
plecie zgromadzenie kolegium notaryuszów lwow­
skiej Izby notaryalnej. Większy, aniżeli zwykle, 
zjazd notaryuszów nastąpił z tego powodu, po­
nieważ kolegium chciało uroczyście uczcić 40- 
letni jubileusz służbowy swojego prezydenta p. 
Piszka, do którego przy rozpoczęciu posiedzenia 
notarynsz p. Witosławski imieniem kolegów, a 
p. Górnicki imieniem kandydatów notaryalnyeh 
mieli serdeczne, pełne uznania dla jego pracy 
zawodowej przemowy, na które, do łez wzru­
szony jubilat krótkiemi, ale gorącemi słowy po­
dziękowania odpowiedział. Przy sposobności 
swego przemówienia złożył notaryusz p. Wito­
sławski jubilatowi kwotę 1200 koron, zebraną 
na uczczenie jego jubileuszu, na uzupełnienie 
założonej w dniu 40-letniego Jubileuszu Najj. 
Pnna fuudacyi dla wdów i sierót po notaryu- 
szach.

Następnie przystąpiono do porządku dzien­
nego i wyboru członków Izby na następujące 
trzecblecie. Wybrano prezydentem p. Piszka, za­
stępcą prezydenta p. Kukawskiego, członkami 
Izby pp. Krokowskiego, Witosławskiego, Biliń­
skiego, Sawickiego i Onyszkiewicza, a zastęp­
cami członków pp.: Jarosza, Szelewskiego i Ra- 
stawieckiego. Po skończonem zgromadzeniu udali 
się wszyscy na skromną ucztę, urządzoną przez 
zawiązany w tym celu komitet, na cześć jubilata 
prezydenta p. Piszka.

—  Zebranie miesięczne Towarzystwa 
historycznego odbędzie się w piątek, dnia 18
b. m. o godzinie 6 wieczorem na Uniwersytecie. 
Porządek dzienny: Prof. Kariejew M. J.: „O 
studyach z zakresu historyi zachodniej Europy 
w Rossyi“. Rossyjski uczony autor trzytomowej 
„Filozofii historyi" i wielu innych dzieł, znany 
jest u nas z prac z zakresu historyi polskiej, 
jak „O Sejmie polskim", „O reformach XVIII 
w.“ i t. p., w których obok bezstronnego sądu, 
złożył dowody znajomości literatury historycznej. 
Prof. Kariejew wygłosi odczyt w Towarzystwie 
po polsku.

—  Odczyt. Na rzecz „Domu polskiego" 
w Morawskiej Ostrawie wygłosi dziś o godzinie 
6 wieczorem w wielkiej sali ratuszowej p. J. 
Okołowicz, redaktor Praiody, wychodzącej w 
Kurytybie, odczyt na temat „Polacy w Paranie".

— Lwowskie Towarzystwo łyżwiarskie 
zawiadamia, że dla większej dogodności i upro­
szczenia manipulacyi, wpisy członków i uczest­
ników przeniesione zostały z magazynu p. A. 
Klimkiewicza i odtąd prowadzone i natychmiast 
załatwiane będą w kaneelaryi wydziału na sta­
wach Panieńskich.

Wyścigi młodzieży zgromadziły przedwczo­
raj na stawach Panieńskich liczną publiczność, 
która z zajęciem przypatrywała się gorącym za­
pasom młodego pokolenia, walczącego o zdobycie 
pierwszeństwa w biegach oznaczonych.

Nagrodami odznaczeni zostali: panny Ko­
walska, Liiien, Krygowska i panowie: B. A., 
M. B., W. N., W. H., A. B., L. 0., S. M.

— Ofiary dla ubogich. JE. Dawid
Abrahamowicz i Stanisław bi. Wiśniewski, zło­
żyli w Prezydyum Magistratu do dyspozycyi pre- 
zydeata miasta na rzecz miejscowych ubogich, 
pierwszy z okazyi zmiany roku kwotę 50 koron, 
drugi zaś z okazyi sprowadzenia się do Lwowa 
kwotę 500 koron.

Za te hojne dary składa prezydent miasta
za pośrednictwem naszem Jego Eksc. Dawidowi
Abrahamowiezowi i p. Stanisławowi hr. Wi­
śniewskiemu uprzejme podziękowanie.

— P ow itan ie I. wiceprezydenta m. Kra­
kowa dr. Juliusza Leo przez urzędników tamtej­
szego magistratu, odbyło się wczoraj o godzinie 
12 w południe w sali prezydyalnej magistratu 
w obecności prezydenta miasta p. Friedleina. 
Imieniem zebranych urzędników witał p. wice­

prezydenta najstarszy radca magistratu p. Lu­
dwik Zawiłowski.

— Uroczysty obchód dla uczczenia 25- 
letniego jubileuszu działalności literackiej Hen­
ryka Sienkiewicza odbędzie się w niedzielę, dnia 
20 b. m. w Żółkwi z następującym programem:
0 godzinie 9 rano nabożeństwo w kościele far- 
nyin. O godzinie pół do 1 w południe w sali 
„Sokoła" odczyt o Sienkiewiczu i jego dziełach. 
Wieczorem w sali „Sokoła" uroczyste przedsta­
wienie. Odegrany zostanie dramat w 5 aktach 
Henryka Sienkiewicza p. t. „Na jedną kartę",

— Odczyt o Sienkiewiczu. Z Moskwy 
donoszą: Ks. Sumbatow wygłosił w Towarzy­
stwie literacko-artystyeznem odczyt o Henryku 
Sienkiewiczu, napisany przez p. W. Ławrowa, 
redaktora miesięcznika Russkaja M yśl. Autor 
zakończył rzecz słowami: „Ostatnia i najwię­
ksza jego powieść, to „Krzyżacy". W niej opisał 
autor dzieje starcia się dwóch zażarcie od wie­
ków o prawo bytu walczących światów: sło­
wiańszczyzny i germanizmu. Ale ten ostatni 
utwór nie jest ostatnim Sienkiewicza słowem. 
Czekamy z niecierpliwością na rzeczy nowe i 
cieszymy się nadzieją ujrzenia takiego piękna, 
które nam jak słońce życie nasze opromieni".

Licznie zebrana publiczność długotrwałymi 
oklaskami żegnała schodzącego z estrady mówcę, 
wielokrotnie wywołując i autora odczytu.

=  Los z roku 1855 na 40 zł. m. k.
nadesłano Dyrekcyi Policyi ze Lwowa dnia 10
b. m. pod kopertą bez wyjaśnień. Właściciel 
zechce przeto zgłosić się i udowodnić swe prawa.

=•„■ Skradziono R. Lielienthalowej kryty 
złoty zegarek damski z krótkim łańcuszkiem z 
czterolistną koniczyną z perłą w środku.

•=» Z mieszkania p. N. przy pl. Berna- 
dyńskim nr. 15, do którego sprawca dostał się 
po otwarciu 2 kłódek amerykańskich, skradziono 
znaczniejszą ilość biżuteryi jako to : owalny me­
dalion złoty, wysadzany dyamentami, złotą bran­
soletę łańcuszkową z kotwicą i sercem, 2 złote 
zegarki cylindrowe (męski i damski), złote kol­
czyki kuliste, czarno emaliowane inne z turku­
sami, 2 srebrne bransolety, spinki złote i pier­
ścionki, 2 srebrne łyżki i grabki, 4 łyżeczki
1 chochlę etc.

—  Ogień. W drukarni E. Sehlófriga 
przy u). Karola Ludwika nr. 33, wybuchł wczo­
raj z południa ogień, który wkrótce ugasiła za­
wezwana straż pożarna. Szkoda wynosi 600 
koron.

=  Samobójstwo. Wczoraj powiesił się 
na strychu w domu pod 1. 6 ul. Ormiańska 
szesnastoletni kelner Jan Stroin, rodem z Dorn- 
feldu. Przyczyna samobójstwa niewiadoma.

=  Ohydnej zemsty dokonał wczoraj 
około godz. 8 wieczorem jakiś wyrostek na 17 
letniej M. Kohutównie, córce tapicera, zamie­
szkałej pod 1. 5 ul. Kręta, którą kazał wywołaó 
tamtejszemu praktykantowi tapicerskiemu pod 
pozorem doręczenia jej ważnego listu. Gdy Ko- 
butówna wyszła, nieznany sprawca oblał ją gry­
zącym płynem po twarzy i ręce, tak, że padła 
zemdlona na ziemię. Towarzyszącego zaś jej 
chłopca pchnął napastnik również w piersi i 
przewrócił, a sam umknął w stronę ulicy So­
kola. Poszukiwania sprawcy dotąd pozostały bez 
skutku. Sprawca ohydnego czynn liczył około 
17 lat, był średniego wzrostu, ubrany w ciemną 
kurtkę, szarą czapkę z daszkiem, którą miał na­
suniętą na oczy i mówił po czesku. Ponieważ 
ciężko poparzona bawiła przed dwoma miesią­
cami w Morawskiej Ostrawie, zdaje się przeto, 
że mściwy adonis przybył stamtąd.

=  Aresztowano Karola Szuszkiewicza 
na sprzedaży na placu Krakowskim płaszcza 
oficerskiego z wyłogami 80 p. p. Towarzyszący 
mu forysic, zapewne spólnik kradzieży, umknął.

M. G ranata na sprzedaży 2 książek szkol­
nych greckich, niewątpliwie skradzionych.

=  Kradzież z włamaniem. Do sklepi­
ku Frydy Pops przy ul. Słonecznej w łam ali się 
ubiegłej nocy nieznani sprawcy i skradli 2 wor­
ki mąki, 50 klg. m ydła oraz k ilkadziesiąt klg. 
różnych wiktuałów.

=  Arsenał złodziejski z 4 dobrych 
witrychów znalazł kupiec S. pod beczką koło 
swego magazynu pod 1. 10 ul. Kazimierzowska.

=  Do kaneelaryi „Gwiazdy" przy ul. 
Franciszkańskiej dostał się niewyśledzony spraw­
ca i pootwierawszy biurka i szafy, wykradł go­
tówką około 110 K.

— Oj te zęby! Tak biadała wczoraj na 
staeyi ratunkowej kueliareczka Marya Jakimo­
wicz, która przez nieostrożność połknęła dwa zęby 
wstawione. Stacya ratunkowa udziediłajej pierw­
szej pomocy, reszty dokończy.... dentysta.

—  Zmarli w ostatnich dniach: w Wie­
dniu, Karol Radnitzky, znakomity medaljer, b. 
profesor Akademii sztuk pięknych w Wiedniu, 
w 83 roku życia.

W Stanisławowie, Karolina Orzechowska, 
wdowa po rewidencie podatkowym i dyrektorze 
tamtejszej Kasy oszczędności, w 80 roku życia.

W Dzikowcu, Marya z Królikowskich Twa­
rogowa, wdowa po profesorze gimnazjalnym, w 
45 roku życia.

W Krakowie, Karola z Chełmińskich Mos­
sakowska, właśc. dóbr ziemskich na Podolu ros- 
syjskiem.

— Sami się zgłosili. Dwaj złodzieje,
Czajkowski i Ostarz, którzy przed niedawnym 
czasem uciekli z aresztów w Tyśmieniey, zgło­
sili się dobrowolnie do sądu obwodowego w Sta­
nisławowie.

— W zlot balonem. Z Przemyśla dono­
szą do Czasu: Dnia 11 b. m. przy pięknej po­
godzie i spokojnem powietrzu odbyli porucznik 
Schrimpf i dr. Walentyn, członkowie Instytutu 
meteorologicznego w Wiedniu, zajmującą podróż 
powietrzną. Balon puszczono w Hurku, o sześć 
kilometrów od Przemyśla o godzinie ósmej zrana. 
Termometr wskazywał wtedy — 22* Cels. W wy­
sokości 1.200 metrów podniósł się termometr 
do zera., a później do-(-3°, zaś u punktu kul­
minacyjnego w wysokości 3 100 metrów spadł 
do — 8'2° Cels. Aeronauci szybowali trzy go­
dziny w powietrzu. Na ziemię spuścili się o go­
dzinie 11 minut 9 w Huciskach Nienadowskich, 
o małą milę od miejsca wzlotu.

—  Z Przemyślan piszą nam : Na dzień 
3 stycznia b. m. zwołał burmistrz p. Dawid 
Fuchs Radę iniejską i pięknie i sluszuie pod­
niósł, że około osoby obecnego marszałka po­
wiatowego p. Romana Wybranowsldega zbiega 
się życie społeczne całego powiatu i miasta, a 
mieszczaństwo znajduje u niego w każdej po­
trzebie radę i pomoc. Potrzeba było miastu rze­
źni, za staraniem marszałka została pobudowa­
ną rzeźnia, wzorowo urządzona, przynosząca mia­
stu rocznie 2000 koron dochedu. Nie miało 
miasto czystej dobrej wody do picia, marszałek 
wydobył fundusze i mamy wodociąg o żelaznych 
rurach, dostarczający miastu obficie zdrowej i czy­
stej wody. W ciągu lat od Przemyślan w kie­
runku do Bóbrki, Zadwórza i Pomorzan zbudo­
wał nam p. marszałek 70 kilometrów powiato­
wych i gminnych dróg, a ułatwiona komunika- 
cya przysparza Przemyślanom wielkich materyal- 
n.fcb korzyści. Mamy w Przemyślanach wzorowo 
urządzony na 60 łóżek szpital, założony, zbudo­
wany i otwarty dla dobra cierpnących w mie­
ście i w powiecie, staraniem obecnego marszałka. 
Za dbałość o dobro miasta, nie jeden raz, lecz 
po wielekroć w ciągu zwyż dwudziestu lat o- 
kazaną, na wniosek burmistrza p. Fuchsa, na­
dała gmina Przemyślan d. 3 stycznia b. r. je­
dnomyślną uchwałą marshałkowi p. Romanowi 
Wybranowskiemu goduość honorowego obywate­
la, czem częściowo spłaciła dług wdzięczności 
rzetelnej zasłudze.

— Z Biblioteki Jagiellońskiej. W miej­
sce ś. p. Władysława Wisłockiego, kustosza 
biblioteki uniwersyteckiej w Krakowie, miano­
wany został kustoszem tytularny kustosz Rudolf 
Ottman, a amanuensem mianowany został dr. 
Zbigniew Kniaziołucki, adjunkt archiwum kra­
jowego w Krakowie.

—  Niedorzeczny figiel. Na folwarku 
Sulmierzyce, w budynku, zajmowanym przez 
służbę, zmarł jeden z robotników. Wieczorem 
tegoż dnia w izbie sąsiedniej zeszło się na po­
gawędkę kilka kobiet, które usłyszały stukanie 
do okna, jednocześnie zaś po za szybą ukazała 
się postać biało odziana. Jedna z obecnych, An­
na Wasiukowa przeraziła się do tego stopnia, 
iż wpadła w obłęd, graniczący z szaleństwem. 
Sprawcą figla był parobek Michałowski, które­
go mąż chorej pociągnął do odpowiedzialności 
sądowej.

— Zamach morderczy. Ośmnastoletni 
czeladnik Mateusz John wykonał przedwczoraj 
w Wiedniu zamach morderczy na swego majstra 
Hubera, który go oddalił za jakieś przewinienie. 
Śpiącego Hubera uderzył John żelazem w głowę. 
Stan Habera beznadziejny. Mordercę aresztowano.

—  Zapisy. Zmarła niedawno w Warszawie 
ś. p. Marya lir. Potulicka zapisała testamentem, 
pomiędzy innemi: 1000 rubli na rzecz Przytuliska 
przy ul. Wilczej, 1000 rubli na rzecz Towa­
rzystwa osad rolnych, 1000 rubli na rzecz 
Schronienia na Górze Kalwaryi, 1000 rubli dla 
służby i 1000 rubli na msze po zmarłych człon­
kach rodziny swojej.

—  Czuła żona. Z Berna morawskiego 
donoszą: Józefa Minaitz otruła swego męża, 
wachmistrza żandarmeryi w Drevoastiż, celem 
zaślubienia kochanka. Morderczynię aresztowano.

— Skok z pociągu. Na stacyi Gerspiitz, 
jak donoszą z Berna morawskiego — wyskoczył 
z wiedeńskiego pociągu niejaki Antoni Stiasny i 
doznał ciężkich obrażeń. Odwieziono go do Berna.

—  Głodem chce się zamorzyć — jak do­
noszą z Budapesztu — tamtejszy b. adwokat 
Takacs, który skazany został za fałszowanie we­
ksli. Od trzech dni bowiem nie przyjmuje po­
żywienia.

— Katastrofy kolejowe. Z Budapesztu 
telegrafują nam: Przed stacyą Porulis zderzyły 
się dwa pociągi towarowe, przyczem 1 hamulczy 
został ciężko "zraniony a jeden gdzieś przepadł. 
Wdrożono surowe śledztwo.

Pomiędzy stacyami Warną i Ruttka kolei 
koszycko-bogumińskiej zderzyły się dwa pociągi 
towarowe, przyczem jednak nikt z ludzi nie do­
znał szwanku.

— Tragedya małżeńska. W piątek o- 
koło godziny 7 wieczorem przez ul. Chłodną w
Warszawie przejeżdżała dorożka jednokonna, w 
której siadziała młoda kobieta z walizką w rę­
ku. Około domu nr. 21 do dorożki tej wsko­
czył młody mężczyzna i po chwili szamotania

„Gazeta Lwowska" z dnia 16. styeznia 1901.
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a kobietą, zadał jej cios śmiertelny nożem w 
piersi. Morderca zeskoczył z dorożki i pomimo 
pogoni kilku przechodniów zdołał zbiedz. Ra­
nioną kobietę wniesiono do domu nr. 21 i za­
wezwano pogotowie, lecz nim nadjechała kareta 
z lekarzem, kobieta skonała, zdążywszy powie­
dzieć, że się nazywa Wanda Dutkowska (z gmi­
ny Czyste pod Warszawą) i że morderca jej jest 
mąż. Ciało zamordowanej odwieziono do prose- 
ktoryum ne ulicę Zgoda; policya zaś przy po­
mocy straży ziemskiej oddziału wolskiego za­
rządziła poszukiwaaia mordercy.

Feliks Dutkowski, zamożny ogrodnik pod­
miejski, lat 35, ożeniony przed niedawnym cza­
sem z 19-letnią Wandą, ma obszerną posesyę 
na przedmieściu wolskiem. Tam też oczekiwała 
policya. Dutkowski wszakże nie pojawił się noc 
całą. Szukano go po mieście lecz bez skutku, 
dopiero strażnik ziemski dowiedział się, że Du­
tkowski ukrył się w sąsiedniej ze swą posesyą 
kamienicy, w mieszkaniu braci Szczecińskich.

Tu więc w sobotę w południe weszła po­
licya, lecz zastała już Dutkowskiogo bez życia. 
Zwłoki Dutkowskiego pozostawiono w opieczęto- 
wanem mieszkaniu Szczecińskich.

— Victor Taunay, sympatyczny i nie­
strudzony sekretarz międzynarodowego Stowarzy­
szenia prasy i kongresów, otrzymał krzyż Legii 
honorowej. P. Taunay, gorliwy katolik i monar­
chista, dotychczas odmawiał kilkakrotnie przy­
jęcia orderu. Obecnie przyjął go jednak z rąk 
ministra wojny, jako posłuszny żołnierz; jest on 
bowiem kapitanem w rezerwie i odbył dwie 
kampanie. Z okazyi tego odznaczenia liczni przy­
jaciele p. Taunaya, dobrze również znanego 
wszystkim polskim dziennikarzom biorącym u- 
dział w kongresach prasy, uczcili go w Paryżu 
wspólnym obiadem koleżeńskim.

— Z Chojnic donoszą, że w ogrodzie 
położonym w samym środku miasta, znaleziono 
spodnie zamordowanego gimnazyalisty Wintera.

— Zapis. Zmarły w Warszawie właści­
ciel Mokotowa ś. p. Fr. Szuster zapisał 10.400 
rubli na cele dobroczynne.

—- W ypadek na ślizgawce. Z Berlina 
donoszą: Dwaj znani malarze Gwido Kobert i 
Hugo Taube utonęli podczas ślizgania się.

— Pierw sza politechnika na Syberyi 
otwartą została dnia 31 grudnia r. z. w Tom- 
sku a rektorem jej został prof. dr. Lubaszew. 
Politechnika ta ma obecnie tylko dwa knrsa : 
mechaniki i ehemii, w maju przybędą wydziały: 
górnictwa i budownictwa. W Tomsku, jak wia­
domo, istnieje już Uniwersytet.

—  Morderca króla Humberta Bresei, 
który siedzi obecnie jeszcze w celkowem więzie­
niu medyolańskiem, zostanie w tych dniach 
przeniesiony do więzienia Bagno w Portolongone. 
Podróż tę odbędzie on nocną porą w kajdanach 
na rękach i nogach. Nowe jego więzienie poło­
żone jest wśród skał na brzegu morza i przy­
pomina grób. Cele dla skazańców mają 2 '/, m. 
szerokości, 4 m. długościi 3m. wysokości, opatrzone 
kratami i grubo okutemi drzwiami. Kto wejdzie 
do takiej celi, może się już z życiem pożegnać 
raz na zawsze, gdyż po kilku latach pobytu 
tamże musi dostać pomieszania zmysłów.

—  Przekupnie zbrodniarzami. W po­
bliżu Saloniki zamordowano w tych dniach bo­
gatego kupca wraz z żoną i dzieckiem. Morder­
stwa dokonało pięciu zamaskowanych drabów, 
których policya wciąż śledzi energicznie. Celem 
ujęcia sprawców, udał się komisarz policyi Osman 
effendi natychmiast po dokonaniu zbrodni na 
miejsce wypadku. Tu udało mu się przyareszto- 
wać dwóch Greków, trudniących się kramarstwem 
i posiadających sklepik. Po dokonaniu ścisłej 
rewizyi w ich kramie i po zbadaniu przylega­
jącego do tego domu podwórza, natrafiono tam 
na przysypaną studnię. Przy dokładniejszem zba­
daniu tej studni, znaleziono w przysypanem jej 
wnętrzu aż 6 trupów. Prawdopodobnie są to 
ofiary zbrodni i rabunku, dokonanych na różnych 
ludziach przez owych aresztowanych przekupniów. 
Sprawa budzi w całej Grecyi niesłychaną sen- 
sacyę.

— Ofiarą tajemniczej zbrodni w Pa­
ryżu, dokonanej w okręgu Menilmontant, jest 
według wszelkich poszlak Wiedeńczyk, Edward 
Eeimer, agent handlujący klejnotami. Zwłoki 
zamordowanego — jak w swoim czasie donosi- 
śmy na tern miejeu — znaleziono pokrajane w 
kawałki. P. Cochefort, znany paryski sędzia 
śledczy, zarządził niezwłocznie jak najenergi- 
czniejsze poszukiwania, lecz policya na trop 
sprawców zbrodni dotąd nie wpadła. Natomiast 
stopniowo zgłosiło się do p. Gocheforta kilku 
Austryaków, którzy oświadczyli, że od czterech 
miesięcy nie mają żadnych wiadomości o prze­
bywającym w Paryżu rodakn Edwardzie Reime- 
rze. Zawiadomiona o tern polfcya wiedeńska 
odszukała rodzinę Reimera, która również nie 
ma żadnych o nim wiadomości, a nadto poświad­
czyła, że przysłany rysopis ofiary zbrodni zga­
dza się z rysopisem zaginionego.

—  Nowe muzea. W Paryżu przy szko­
łach technicznych tworzą gabinety, poświęcone... 
książce. To nie są zwykłe biblioteki, lecz muzea, 
gdzie można oglądać dzieła i osobliwości sztuki 
drukarskiej. Takie muzeum już istnieje przy 
szkole Gutenberga, a obecnie się zakłada w

Ecole Etienne, co ma być wielce pożyteczne dla 
rozwoju technicznego i artystycznego wycho- 
wańców.

— Naukową wyprawę do Argentyny i 
Boliwii ozganizuje syn znanego podróżnika Eiland 
Nordenskjoeld. Celem tej wyprawy są studya: 
zoologiczne, botaniczne i etnograficzne.

— Ogromne wrażenie, jak donoszą z 
Nowego Jorku —■ sprawiło porwanie jedynego 
16-letniego syna milionera de Cudady w Omaha 
w stanie Nebrasca. Chłopca, powracającego od 
zamieszkałego w pobliżu kolegi, napadł jakiś 
człowiek i wrzucił do karety, gdzie go związano 
i zakneblowano usta. Zawiózłszy przerażonego 
do jakiejś starej rudery na południu miasta, za­
rzucono mu worek na głowę, tak że nie mógł 
poznać nikogo z otaczających, poczem poczęto 
badać co do stosunków majątkowych ojca i czy 
potrafi złożyć gotówką 25.000 dolarów okupu. 
Wkrótce potem do mieszkania Cudady zgłosił 
się człowiek z kartką: „Syn pański u nas w 
bezpieczeństwie, do odebrania za okupem 25.000 
dolarów, w razie zdrady zabijemy go“. Miejsce 
i sposób dokonania wymiany szczegółowo był 
podany.

Delegat wrócił do towarzyszy z wiadomo­
ścią, iż ojciec uwięzionego może na razie 
dać tylko 10.000 dolarów. Nazajutrz chłopiec 
powrócił do domu. Nagabywani rodzice nie 
ehcieli ujawnić żadnych bliższych szczegółów, 
obawiając się widocznie zemsty opryszków.

— W ypadek w  teatrze. Z Chicago do­
noszą : W sali gimnastycznej, w której dawał 
przedstawienie teatr żydowski, powstała w nie­
dzielę panika wskutek fałszywego alarmu. Pu­
bliczność rzuciła się tłumnie ku wyjściom, przy- 
czem uduszono 6 kobiet i 1 chłopca; 22 osób 
jest rannych.

Notaffi l i t m l o i M r a i
Opera. Po pierwszym występie p. War- 

mutha pozwoliłem sobie wyrazić przekonanie, 
że pozyskanie tego artysty odświeży repertoar 
naszej opery i pozwoli dawać nowości a przy­
najmniej rzeczy w bieżącym sezonie jeszcze nie 
grane. Bo nie można zamilczeć, że jeżeli co, to 
repertoar gwałtownie domaga się odświeżenia. 
W teatrach wielkich, poświęconych wyłącznie 
muzyce, które przy tern bez opóźnienia obzna- 
jamiają publiczność ze wszystkiemi godnemi sły­
szenia nowościami, można sobie .pozwolić na to, 
by wystawić operę jedynie dla pokazania w niej 
nowego śpiewaka lub śpiewaczki. Inaczej u nas. 
inaczej zwłaszcza tam, gdzie jak w Fauście, 
we wszystkich głównych partyach (Faust, Mał­
gorzata, Mefisto) przesunęły się już przed na­
szymi oczyma dwie trójki przedstawicieli. Prze­
cież i opera ma żywioł kształcący, i ona ró­
wnież powołaną jest do tego, by rozbudzić w 
widzach smak i poczucie piękna. A tego nie 
uzyska się nigdy w ten sposób, że po raz nie 
wiem który przedstawi się ograną do gruntu o- 
perę z nowym tenorem i nowym sopranem. Naj­
przód rzecz sama, a potem wykonawcy. Dlatego 
żałować wypada, że, jak dotychczas przynaj­
mniej, nie zanosi się wcale na spełnienie tych, 
sądzę, zupełnie uzasadnionych żądań. „Żydów­
ka" z p. Warmuthem, „Faust“ z p. Warrnu- 
them, „Pajace" z p. Warmuthem, — oto zdo­
bycz ostatnich dwu tygodni, kiedy tymczasem 
wszyscy czekają niecierpliwie na repertoar.

Nie dziw, że wobec tych mimowolnie na­
stręczających się myśli, wysłuchaliśmy wczoraj­
szego „Fausta" bez szczególnego entuzyazmu, 
chociaż całość przedstawienia, jednego z pierw­
szych w nowym teatrze, znaną jest zarazem jako 
jedna z najlepszych. Do dobrej tej całości do­
strajał się w zupełności p. Wannuth, którego 
piękny głos i śpiew zawsze się podobać będą. 
Mniej zadowolniła mnie gra; w scenie ogródko­
wej, koronie całego dzieła, życzyćby należało 
więcej ciepła, więcej szczerego nie tylko zewnętrz­
nego uniesienia i namiętności.

Małgorzatą była p. Ludwika Marek-Onysz- 
kiewiczowa. Młoda ta artystka, która tak szczę­
śliwie rozpoczęła partyą Gildy w „Rigo- 
lecie", śpiewała niewątpliwie bardzo muzykalnie 
i miała szczęśliwe chwile. Ale partya Małgo­
rzaty nie jest stosowną dla indywidualności p. 
Markowej. Nie jest ona i nie może nią być dla 
żadnej śpiewaczki tak par excellence koloratu­
rowej, o głosie tak wysokim a przytem lekkim. 
Ustępy dramatyczne, a z nimi całe postawienie 
postaci wymagają więcej siły i gorętszege kolo­
rytu. To już właściwość głosu i osoby, która 
zmienić się może tylko z czasem. Ale p. Mar­
kowa nie ma, zdaniem mojem, żadnego powodu 
życzyć sobie tej zmiany. Wybitny jej talent za­
powiada w niej doskonałą śpiewaczkę koloratu­
rową, a to przecież „wydział" śpiewacki nie 
gorszy od innych, a w dzisiejszych czasach może 
nawet najtrudniejszy do obsadzenia ze wszystkich.

Seweryn Berson.

Zofia Horoszkiewiczówna wydała u 
Seyfartha i Czajkowskiego „Kolendy polskie". 
Na zeszyt złożyły się pieśni: „Anioł pasterzom 
mówił" na cztery głosy mieszane; „Mizerna ci­
cha" z „Szopki" Lenartowicza, na jeden głos z

towarzyszeniem fortepianu i „Słyszę z nieba mu1 
zykę" na trzy głosy kobiece.

Rocznik asekuracyjno-ekonomiczny, dzie­
siąty z rzędu, wyszedł z druku nakładem p. Bo­
lesława Lewickiego. Rocznik ten, zarówno jak 
i poprzednie, odznacza się niezwykłem boga­
ctwem treści, zasługuje przeto na gorące 
poparcie.

Zygmunta Glogera „Geografia history­
czna ziem dawnej Polski", puszczona w obieg 
nakładem zasłużonej wielce spółki wydawniczej 
polskiej w Krakowie, należy do dzieł, nie po­
trzebujących zbytniej reklamy. Sam tytuł książki 
zachęca do jej nabycia, a i autor należy do 
rzędu pracowników, znanych z tego, że każdemu 
przedsięwzięciu literackiemu czy naukowemu po­
święcają bardzo wiele starannych i wyczerpują­
cych studyów. O p. Glogerze wypadło nam nie­
jednokrotnie wspomnieć na tern miejscu z uzna­
niem, bo istotnie pracy jego przyświeca zawsze 
wyższa idea i szczera miłość przeszłości naszej. 
Ostatnia cecha stanowi wybitne piętno wszyst­
kich dawniej przezeń już ogłoszonych dzieł, a 
występuje ona silnie zj każdej niemal karty 
„Geografii historycznej ziem dawnej Polski".

Autor podzielił pracę swoją na trzy główne 
części, rozpadające się na poszczególne działy 
i poddziały. Pierwszą z nich rozpoczynają dzieje 
Słowiańszczyzny przedchrześcijańskiej, dalej idzie: 
Lechia, Sąsiedzi Lechitów, Plemiona lechickie i 
ich ziemie, Polanie, Ślężanie, Pomorzanie i Ka­
szubowie, Kujawianie, Łęczycanie i Sieradzanie, 
Mazowszanie, Lachowie. Kończy zaś ją opis gra­
nic państwa polskiego w wiekach X. do XIX. 
(porozbiorowe) włącznie. Część druga —  to hi- 
storya dokładna i przejrzysta, mimo koniecznej 
zwięzłości, wszystkich województw. W części 
trzeciej mówi zasłużony autor o dyeeezyach i 
i biskupstwach za Piastów; o główniejszych za­
konach i klasztorach w okresie Piastów; o dyece- 
zyach i biskupstwach za Jagiellonów i królów 
elekcyjnych; wreszcie o główniejszych zakonach 
i klasztorach tej epoki. Tekst książki urozmaica 
64 oryginalnych rycin.

Z teatru. We środę zostanie przedsta- 
wiouy po raz pierwszy we Lwowie śliczny, pe­
łen czaru, poezyi i uczucia utwór p. n.: „Ro­
mantyczni". —■ Sztuka ta przedstawiona przed 
kilku laty w Paryżu w „Komedyi francuskiej", 
doznała ogromnego powodzenia. W polskim prze­
kładzie grano ją w Warszawie i Krakowie kil­
kadziesiąt razy, a zawsze przy pełnym teatrze, 
publiczność bowiem nie mogła dosyć nacieszyć 
się utworem przemawiającym zarówno do serc, 
jak i wyobraźni słuchaczy. Autorem „Ramanty- 
cznych" jest jak wiadomo Rostand, dzisiaj jeden 
z pierwszych poetów i autorów dramatycznych 
współczesnej Francyi. — Używa on obecnie sła­
wy wszechświatowej, dzięki zwłaszcza znakomi­
temu „Cyrano de Bergerac", który w Pary­
żu podczas wystawy był przedstawiony po raz 
1000. — Niemniej sławnym jost utwór Ro- 
standa „Orlątko" (Lhiglon) , z którym Sara 
Bernhardt tryumfująco objeżdża obecnie Amerykę. 
Znane także i cenione są sztuki Rostanda: „Sa­
marytanka" i „Księżniczka daleka", — Wy­
kwintni jednak i prawdziwi znawcy najwięcej 
cenią i kochają „Romantycznych", uznając ich 
za przecudną perłę prawdziwego natchnienia.— 
Ujrzy ją też na scenie publiczność lwowska we 
środę i z pewnością potwierdzi sąd wydany przez 
cały świat literacki.

Repertoar teatru m iejskiego w e Lwowie.
Dziś we wtorek po raz drugi „Sobótki" sztuka 

w 4 aktach Hermana Sudermanna, przekład Zo­
fii Wójcickiej.

We środę „Pajace", opera w 2 aktach Leon- 
cavalla, występ Ig. Warmutha i panny Lilian 
Esten; oraz po raz pierwszy „Romantyczni" ko- 
medya w 8 aktach Edmunda Rostanda.

We czwartek po raz trzeci „Sobótki", 
sztuka w 4 aktach H. Sudennana, przekład Zo­
fii Wójcickiej.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Austro - w ęgierski Bank. Na ostatniem 

posiedzeniu rady generalnej Banku austro- 
węgierskiego stwierdzono, że stan tego Banku 
jest obecnie pod każdym względem wyborny. 
Zapasy kruszcowe zwiększyły się od końca 
roku ubiegłego prawie o 1 i pół miliona koron
i wynoszą 1.219 milionów koron, wolna zaś 
od podatku rezerwa banknotów przenosi sumę 
115 milionów, a zatem zwiększyła się o 60 
milionów. W obec tego korzystnego stanu, 
a nadto w obec tego, że w najbliższych mie­
siącach nie zanosi się na żaden znaczniejszy 
odpływ gotówki z Banku, podniesiono pytanie, 
czy . nie byłoby właściwem obniżyć stopy pro­
centowej w Austryi, wynoszącej obecnie 4 i 
pół prc. Po wyczerpującym wywodzie sekre­
tarza Prangera orzekła jednak rada generalna, 
że ze względu na międzynarodowe stosunki

pieniężne obniżenie stopy procentowej w Au­
stryi jest teraz niemożliwe. Skoro bowiem 
Niemcy i Anglia trzymają się stopy 5 prc., 
to byłoby rzeczą niebezpieczną dla Austryi iść 
ze swoją stopą procentową poniżej 4 i pół prc. 
Stowarzyszenie giełdowe w Wiedniu wystoso­
wało do Banku austro - węgierskiego prośbę, 
aby niższą stopę lombardową, przyznaną ren­
tom austryackim, rozszerzył także na wszystkie 
inne walory państwowe.

Odkrycie pokładów naftowych w  Ba- 
waryi. Pewne konsoreyum niemieckie otrzy­
mało przywilej na poszukiwanie nafty na prze­
strzeni 20.000 morgów gruntu, należącego do 
rządu bawarskiego. Wiercenia, przedsiębrane 
na tym terenie niedawno, dały bardzo dobre 
rezultaty. Na naftę natrafiono w głębokości 
290 metrów. Gazy, nagromadzające się w szy­
bach, wywołały tak silny wybuch, że jedna 
wieża wiertnicza spłonęła natychmiast.

Przywóz wędlin do Niemiec został 
wskutek znanego rozporządzenia z dnia 3 
czerwca 1900 r. bardzo znacznie utrudniony. 
Mimo to jednak konsul austro-węgierski w 
Norymberdze donosi, że przychodzi tam wielka 
ilość wędlin austryackich głównie w formie 
przesyłek osób prywatnych. Pruskie władze 
celne przepuszczają przez granice wszystkie 
gatunki wędlin z wyjątkiem kiełbas, które by­
wają zatrzymywane, a w dalszym ciągu n i­
szczone.

Bank angielski. Z Londynu donoszą, 
że sytuacya banku angielskiego po ostatniem 
podwyższeniu eskontu poprawiła się znacznie. 
Zapasy złota zwiększyły się o milion funtów 
szterlingów, noty niepokryte zniknęły zupeł­
nie z obiegu i dziś metaliczne pokrycie not. 
angielskich jest o 600.000 funtów .szterlin­
gów większe od całego obrotu tych not.

W iedeń, 15 stycznia. Cukier 24‘55 (Ten. 
leniwa). Nafta niezmieniona. Spirytus 41‘40 
Tend. silna.

W iedeń, 15 stycznia. Targ zbożowy. 
(Kursa iv koronach i po 50 Mg.) Pszenica 
na wiosnę 7'84 do 7'85. Pszenica na maj- 
czerwiec —•— do — . Pszenica na je­
sień — do — . Żyto na wiosnę 7'76 
do 7-77. Żyto na maj-czerwiec — ■— do 
— —. Żyto na jesień —■— do — ■— . Ku- 
kurudza na maj-czerwiec 5■ 27 do 5'28. Ku- 
kurudza na czerwiec-lipiec —■—■ do —•—. 
Kukurudza na lipiec-sierpień — ■— do —■—. 
Owies na wiosnę 6-27 do 6-28. Owies na 
maj-czerwiec — ■— do — ■—. Owies na je ­
sień —•— do ■— . Rzepak na styczeń-luty 
— •—■ do — '— . Rzepak na sierpień-wrzesień 
— •— do —•—. Olej rzepakowy na styczeń- 
kwiecień — ■— do — •— .

Usposobienie: mdłe. — Pogoda: chłodno.

Budapeszt, 15 stycznia. Targ zbożo­
wy. (K ursa w koronach i po 50 Mg.) Psze­
nica na kwiecień 7-54 do 7; 56. Pszenica na 
październik 7-65 do 7(66. Żyto na paździer­
nik —■—  do — '— . Żyto na kwiecień 7;37 
do 7'38. Owies na październik — •—  do 
— . Owies na kwiecień 5’92 do 5-93. Ku­
kurudza na październik — ■— do — . Ku­
kurudza na maj 4*97 do 4-98. Rzepak na 
sierpień 12-75 do 12‘85.

Oferty na pszenicę: dostateczne. — Chęć 
kupna: słaba. — Usposobienie: mdłe. — 
Pogoda: mroźno.

Berlin, 15 stycznia. Banknoty austrya- 
ckie (podług obliczenia procentowego) 84'95. 
Spirytus 44'90.

Frankfurt, 15 stycznia. Austryackie 
Kredyty 208'40, Koleje państwowe 143-30, 
Alpiny — ■— , Disconto 177-30, Laura 196-—, 
Montany —'—. Tendencya: —.

Paryż, 15 stycznia. Trzyprocentowa 
renta 101-87. Mąka 24'70.

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 24-60 do 24-70, loco Ołomuniec 23-30 
do 23-40, loco Berno-Wiederi 23-40 do 23’50, 
na luty loco Aussig 24-70 do 24-80. Cu­
kier w kostkach: prima 86-75 do 87•— , se- 
cunda 86‘25 do 86'50. Spirytus kontyngento­
wany: loco Wiedeń 40-50 do 40-80. Nafta 
kaukazka: transito Tryest 1L50 do 12-— , 
galicyjska przeźroczysta 40’35 do 41-35. (Ce­
ny w koronach.)

Targ zbożowy.

Lwów, 15 stycznia. Pszenica gotowa 
14 60 do 15-20, pszenica na termina 14-30 
do 14-80, żyto gotowe 12-80 do 13-20, żyto 
na termina 12-60 do 13”— , owies obroczny 
gotowy 11‘80 do 12-40, owies na termina 
11-60 do 12'— , jęczmień pastewny 11-— do 
1L50, jęczmień browarniczy 12-—  do 13-50, 
rzepak 27-— do 27-50, lnianka 21-— do
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22-—, groch pastewny 12’— do IB-— , 
groch do gotowania 13*50 do 24'— , wyka 
11'60 do 12'50, nasienie lniane — ■— do 
—•— , nasienie konopne —•—■ do — '— , bób 
— •— do — '— , bobik 11 '60 do 12'50, hre- 
ezka 14'— do 14'50, koniczyna czerwona ga- 
i cyjska 100'— do 130'-—, biała 70'— do 
150-— , tymotka 38'— do 50'— , szwedzka 
— •—  do — —, kukurudza 11 '50 do 12'— , 
nowa — 1— do — •—, chmiel stary — '— do 
—•—, nowy za — kilo — — do — '—.

Spirytus loco za 50 litr. gotowy 17'—  
do 17'50, paritas Tarnopol na termin 16'— 
do 16*50, waranty — '—  do — '— .

Wiedeń, 15 stycznia. (Telegram „Gaze­
ty Lwowskiej1'). Na poniedziałkowy targ spę­
dzono bydła rogatego, przeznaczonego na rzeź 
ogółem 4980 sztuk, z Galicyi i Bukowiny.

Przebieg targu był ociężały.
Ceny niezmienione.
Niesprzedanych pozostało 42 sztuk.
Wołów z Galicyi i Bukowiny sprzeda­

no: 171 sztuk po 58 do 63, 423 sztuk po 
64 do 69, 287 sztuk po 70 do 76, 49 sztuk 
po 78 do 82 K . ; buhaje podtuezone bez ró­
żnicy pochodzenia kupowano po 54 do 66; 
krowy podtuezone po 54 do 66; bydło chu­
de po 36 do 54 koron — wszystko licząc za 
centnar metryczny żywej wagi.

OSTATNIA POCZTA
Na j j .  P a n  przyjął w niedzielę na au- 

dyencyi prywatnej P. Prezydenta Ministrów 
dr. Koerbera. Audyencya trwała godzinę.

Na wczorajszej audyencyi ogólnej Najj. 
Pan przyjął między innymi podkomorzych: 
pp. Feliksa Cieńskiego, Franciszka Podlew- 
skiego, porucznika Zdzisława Pieńczykow- 
skiego i porucznika Stetana Cieńskiego.

Praskie dzienniki radykalne donoszą, że 
posłowie dr. Sil, dr. Kloućek, dr. Baxa, Sta- 
sny, Nowotny, Rataj i Pralek, zamierzają u- 
tworzyc w Sejmie czeskim „klub prawnopań- 
stwowy“.

Do polskich i niemieckich dzienników 
donoszą z Pelplina że przed kilkoma dniami 
przybył z polecenia toruńskiej prokuratoryi 
komisarz policyjny z Gdańska do biskupiego 
seminaryum duchownego i w obecności ks. 
regensa przesłuchał siedmiu kleryków, po­
czerń zrewidował ich książki i listy, celem 
stwierdzenia, czy nie istniało lub nie istnieje 
jeszcze w Chełmnie tajne stowarzyszenie stu­
dentów dla pielęgnowania historyi i literatury 
polskiej-

Także w Toruniu odbyły się liczne re- 
wizve domowe. Urządzono je w czasie, kiedy 
uczniowie byli w gimnazyum na lekcyach, 
sędzia śledczy, komisarze policyjni, wachmistrz 
i kilku polieyantów. Sędzia śledczy zawiado­
mił rodziców i właścicieli pensyonatów, że 
ich synowie lub pensyonarze są podejrzani o 
przynależenie do tajnego, polskiego związku 
politycznego. U kilku gimnazyalistów znale­
ziono dzieła Mickiewicza, Krasińskiego, pol­
skie dzieła historyczne i polskie katechizmy
i skonfiskowano te książki. Oprócz tego do­
wiadywała się polieya, czy i jakie polskie ga­
zety uczniowie abonują i czytają.

Również i w Brodnicy przedsięwzięto, 
jak donosi Gazeta Gdańska, rewizye przy po­
mocy żandarmów, polieyantów, burmistrza, 
dyrektora gimnazyum, profesora^ ks. Ossow­
skiego, prokuratora i _ sędziego śledczego, u 
wszystkich gimnazyalistów Polakow, u p. Li­
pińskiego i w drukarni i księgarni p. Woj­
ciechowskiego.

Berlińska Germania wyraża z powodu 
tych zarządzeń głębokie ubolewanie bo „tym 
sposobem wytwarza się sztucznie wśród pol­
skiej niedojrzałej młodzieży męczenników .

Nowym dowodem znacznego^ polepsze­
nia się rossyjsko-serbskich stosunków, 00 
tuje się od czasu, gdy były król Milan opu­
ścił „na zawsze“ Serbię, jest nadanie z oka- 
zyi Nowego roku (wedle star. st.) przez ki ola 
Aleksandra wysokich orderów różnym do­
stojnikom rossyjskim. I tak król nadał ordei 
Orła Białego I. klasy ministrowi spraw za­
granicznych, hr. Lamsdorfowi, a ministrowi 
skarbu Wittemu, ministrowi wojny genera­
łowi Kuropatkinowi, wreszcie naczelnikowi 
sztabu głównego generałowi Sacharowowi, or­
der Takowy I. klasy.

Przed sądem karnym w Belgradzie sta­
wał onegdaj pod zarzutem obrazy majestatu, 
pensyonowany pułkownik żandarmeryi, Mar­
kowicz. Prokurator, po odczytaniu listów, w 
których Markowicz miota najcięższe obelgi 
na całą rodzinę królewską, domagał się za­
stosowania najwyższego wymiaru kary, t. j. 
10 lat ciężkiego więzienia. Sąd zarządził o-

stateeznie zbadanie stanu umysłowego oskarżo­
nego.

W obec alarmujących pogłosek, jakie 
pojawiły się w prasie europejskiej, o rzeko­
mych zaburzeniach w północnych okolicach 
Macedonii, zapewnia Agencja konstantyno­
politańska, że nie zaszły tam wcale wypadki, 
któreby budziły obawę zaburzeń publicznego 
spokoju.

Ta sama „Agencya" zaprzecza stanow­
czo, wiadomości pochodzącej z Belgradu, jakoby 
Turcy uprowadzili ośm dziewcząt chrześcijań­
skich w okolicach Monastyru w Starej Serbii.

Onegdaj wyjechał z Konstantynopola do 
Berlina Turkhan basza, wioząc pismo własno­
ręczne sułtana dla cesarza Wilhelma. Treść 
listu podobno poświęcona jest bieżącym kwe­
sty om aktualnym, jako to: kolei bagdadzkiej, 
nabyciu przez Niemcy stacyi węglowej na 
morzu Czerwonem i t. d. List uwiadamia 
wreszcie cesarza o uroczystem odsłonięciu 
fontanny pamiątkowej w dniu urodzin cesar­
skich.

Wiadomo już, że prezydentem Izby de­
putowanych został ponownie wybrany Paweł 
Besehanel, który przy tej sposobności wygłosił 
świetną pod względem formy i treści mowę 
godną członka Akademii, mowa ta w Paryżu 
stała się przedmiotem licznych komentarzy. 
W ogóle dzienniki poważne przywiązują za­
sadnicze znaczenie do wyboru Deschanela, 
który zwyciężył radykalnego kandydata Bris- 
sona i wyrażają zdanie, ze wybór ten zdaje 
się stwierdzać istnienie w Izbie umiarkowanej 
większości, która nie zechce, wotując ustawę 
o stowarzyszeniach wywoływać we Francyi 
kulturkampfu. Deschanel na wstępie zaznaczył, 
że od chwili wyboru przestaje być członkiem 
stronnictwa, ale należy do wszystkich; na­
stępnie poruszył myśl zmiany regulaminu w 
kierunku uproszczenia maszyny parlamentar­
nej i ostrożnie dotknął projektu rządowego o 
stowarzyszeniach, wyrażając nadzieję, że pod­
czas dyskusji nad nim, wolność słowa istnieć 
będzie dla wszystkich a więc i dla przeciwni­
ków ustawy. W końcu, w słowach wymownych 
a gorących, rzucając okiem na ubiegłe stulecie 
odniósł się do patryotyzmu Francuzów wska­
zując, że położenie obecne tem więcej wymaga 
solidarności wszystkich obywateli Francyi,Jopar- 
tej na wzajemnej tolerancyi i szacunku.

Biuro Reutera donosi, że wiadomość, ja ­
koby Anglia odstąpiła Rossyi kolej Niu- 
czwang—Szang-hai-kwran, jest nieprawdziwą. 
Anglia nie mogła tego uczynić, gdyż kolej ta 
należy do Chin, Natomiast prawdą jest, że 
Anglia wystąpiła w obec Rossyi z pretensya- 
mi angielskich akcyonaryuszów o wynagro­
dzenie za gospodarkę, prowadzoną na tej ko­
lei przez rossyjskich urzędników. Konwencja 
w sprawie wynagrodzenia stanowi obecnie 
przedmiot narady.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wybory z kuryi wielkiej wła­

sności.

Lwów. Przy wyborze posła z okręgu 
wyborczego Lwów-Gródek, głosowało 31 wy­
borców. Posłem wybrany jednogłośnie do­
tychczasowy poseł JE. Dawid A b r a h a- 
m o w i c z .

Żółkiew. Przy wyborze na posła z okrę­
gu wyborczego Zółkiew-Rawa-Sokal prof. dr. 
Stanisław Starzyński otrzymał 49 głosów, dr. 
Władysław Dulęba 35, dr. August Sokołow­
ski 1.

Wybrany posłem dr. Stanisław S t a ­
r z y ń s k i .

Złoczów. Przy wyborze posła z okręgu 
wyborczego Złoczów-Kamionka-Brody głoso­
wało 45 wyborców. Ważnych głosów 43. Po­
słem wybrany jednogłośnie dotychczasowy 
poseł JE . Apolinary J a w o r s k i .

Rzeszów. Przy wyborze posła z okręgu 
wyborczego Rzeszów-Strzyiów-Kolbuszowa-Ni- 
sko-Lańcut-Tarnobrzeg-Eop>'zyce głosowało 44 
wyborców. Oddano jedną kartkę b ia łą ; 43 
głosami wybrany dotychczasowy poseł Adam 
J ę  d r  z ej o wi cz .

Sambor. Przy wyborze w okręgu Sam- 
bor-Staremiasto-Turka-Drohobycz - Rudki było 
51 głosujących. Wybrany jednogłośnie Stani­
sław S o z a ń s k i .

Tarnopol. Przy wyborze posła z okrę­
gu wyborczego Tarnopol-Zbaraż-Skałat-Trem- 
bowla głosowało 33 wyborców. Wybrany je­
dnogłośnie dotychczasowy poseł Michał G a- 
r a p i c h z Cebrowa.

Czortków. Przy wyborze posła z okrę­
gu wyborczego Zaleszczyki-Borszczów-Husia- 
tyn-Czortków głosowało 24 wyborców. W y­
brany jednogłośnie posłem Władysław Wiktor 
C z a y k o w s k i .

Bochnia. W okręgu wyborczym Bo­
chnia-Wieliczka-Brzesko głosowało 100, 4 
kartki były próżne. Zatem ważnych głosów 
96; większość absolutna wynosiła 49. Otrzy­
mali: Józef Popowski 55, Antoni Górski, 
który zrzekł się kandydatury 45; wybrany po­
słem Józef P o p o w s k i .

B rzeżany. Przy wyborze posła z okręgu 
wyb orczego Brzeżany-Prze my ślany-Podhąj ce 
głosowało 30 wyborców, wybrany jednogło­
śnie dotychczasowy poseł Julian br. B I a- 
żo ws ki .

Sanok. Przy wyborze z okręgu Sanok- 
Bircza - Lisko - Brzozów - Krosno oddano 60 gło­
sów. Wybrany jednogłośnie Włodzimierz 
G n i e w o s z .

Tarnów. Przy wyborze posła z okręgu 
wyborczego Tarnów - Pilzno - Dąbrowa - Mielec 
głosowało 69 wyborców. Otrzymali p. Wład. 
Struszkiewic 66 głosów, Mieczysław Szcze­
pański 2, Tad. Rutowski 1. Wobrany posłem 
Władysław S t r u s z k i e w i c  z.

Nowy Sącz. W okręgu wyborczym No­
wy Sącz-Jasło-Grybów-Limanowa-Nowry Targ- 
Gorlice głosowało 82. Jednogłośnie -wybrany 
dr. Piotr Gó r s k i .

Rohatyn, W okręgu wyborczym Roha- 
tyn-Bóbrka na 32" głosujących posłem jedno­
głośnie wybrany Seweryn H e n z e l .

Jaworów. W okręgu wyborczym Jawo- 
rów-Mościska-Cieszanów na 20 głosujących 
jednogłośnie posłem wybrany dr. Włodzimierz 
K o z ł o w s k i .

Kraków. W okręgu wyborczym Kra­
ków-Chrzanów głosowało 37. Jednogłośnie 
wybrany Antoni hr. W  o d z i c k i.

■ W adowice. Przy wyborze z okręgu wy­
borczego Wadowice - Biała - Żywiec - Myślenice 
głosowało 27. Wybrany jednogłośnie dotych­
czasowy poseł dr. Herman C z e c z - L i n d e n -  
w a 1 d.

Kołomyja. Przy wyborze posła z okręgu 
wyborczego Kołomyja - Horodenka - Sniatyn- 
Kossów - Nadworna głosowało 83 wyborców. 
Oddano kartek białych 18; zatem ważnych 
głosów 65; większość absolutna 33. Otrzymali; 
dr. Henryk Wielowieyski 63, Salomon Mar- 
morosz 2 głosy. Wybrany przeto dotychcza­
sowy poseł dr. Henryk W i e l o w i e y s k i .

W iedeń, 15 stycznia. Wiener Ztg. ogła­
sza : Najj. Pan zezwolił, aby radcy Dworu 
kraj. Dyrekcyi skarbu we Lwowie, księciu 
Łodzią P o n i ń s k i e m u  wyrażonem zostało 
przy sposobności czasowego przejścia w stan 
spoczynku Najwyższe zadowolenie z powodu 
znakomitej jego działalności służbowej.

P. Minister oświaty zamianował suplen- 
ta gimnazyum ruskiego w Kołomyi, Jana R a ­
k o w s k i e g o  rzeczywistym nauczycielem przy 
tym zakładzie.

Grac, 15 stycznia. Wielka własność 
wybrała wiernokonstytucyjnych kandydatów 
Sturgkha, hr. Attemsa, br. Moscona i br. 
Hackelberga.

Praga, 15 stycznia. Fideikomisyjna wiel­
ka własność wybrała następujących posłów: 
hr. Belc-rediego, hr. Czernina, hr. Mensdorfa, 
hr. Sylva-Tarouca, hr. Hartiga; każdy z nich 
otrzymał po 26 głosów. Niefideikomisyjna 
wielka własność wybrała: hr. Palffy’ego, Szul­
ca, hr. Wolkensteina, każdy otrzymał po 31 
głosów.

Budapeszt, 15 stycznia. Izba -posłów 
sejmu węgierskiego podjęła obrady; odbywa 
się w dalszym ciągu dyskusja budżetowa.

Petersburg, 15 stycznia. Wielki ksią­
żę Mikołaj Mikołajewicz zatwierdzony został 
na rok 1901 jako prezydent Bady państwa. 
Minister wojny generał-porucznik Kuropatkin 
zamianowany generałem piechoty. —  Wielki 
ks. Mikołaj Mikołajewicz i ochmistrz dworu 
baron Fredericks zamianowani generałami ka- 
waleryi. — Wielki ks. Konstanty Konstan- 
tynowicz zamianowany został generał-po­
rucznikiem i generał- adjutantem, a wielki 
książę Konstanty Piotrowicz Oldenburski ge- 
nerał-porucznikiem.

Paryż, 15 stycznia. W kołach urzędo- 
wych zaprzeczają pogłosce jakoby Boisdeffre 
miał tbyć zamianowany komendantem kor­
pusu. (Patrz wyżej : „Francya i Rossya“ 
P. I i )

Minister wojny zarządził śledztwo prze­
ciw generałowi brygady Ślinowi z powodu 
antirepublikańskiej mowy, jaką wygłosił.

W Nizzy aresztowano wraz z rodziną 
rzekomego księcia rossyjskiego nazwiskiem 
Nacaszin, który z powodu knowań nihilisty- 
cznych jeszcze dawmiej wydalony był z Francyi.

Madryt, 15 stycznia. Przybył tu Najd. 
Arcyksiążę Fryderyk z Córkami.

Madryt, 15 stycznia. Polieya przepro­
wadziła rewizję w pałacu hr. Berrallo za­
stępcy pretendenta don Karlosa; nie znalazła 
jednak żadnych dokumentów.

Londyn, 15 stycznia. Lord Roberts 
prosił prywatnie lorda majora i innych al- 
dermanów Londynu, żeby uroczyste wręcze­

nie mu dyplomów honorowego obywatelstwa 
stolicy Anglii odroczono; marszałek powie­
dział, że zdaniem jego, w obec teraźniejszych 
nieszczęśliwych stosunków w Afryce połu­
dniowej nie powinny się odbywać żadne uro­
czystości.

Londyn, 15 stycznia. Umarł tu biskup 
tutejszy Creighton.

Londyn, 15 stycznia. Na pokładzie pa­
rowca „H ighland-Prinee", który przybywając 
z La Plata zawinął do portu Shields (Anglia), 
zmarły w drodze 4 osoby na dżumę, między 
niemi kapitan i jeden marynarz. Stan innych 
osób, które na dżumę zachorowały, jest dobry.

Wypadki w Chinach.

Petersburg, 15 stycznia. Sprawozdanie
0 budżecie państwowym kończy się obszer- 
nem zestawieniem zajść z roku ubiegłego. 
W sprawozdaniu tem podniesiono, że nadzwy­
czajne wydatki, jakie wykazuje budżet spraw 
zagranicznych ministerstwa wojny, spowodo­
wane zostały rozruchami w Chinach. Rossya 
zmuszoną była dla ochrony pokoju europejskiej
1 cywilizacyi nie mniej dla ochrony interesów 
rossyjskich wystąpić zbrojno. Wywód kończy 
się tem, iż car złożył ponowny dowód, że jest 
księciem pokoju.

Tientsin, 15 stycznia. Z wyjątkiem 1000 
ludzi, którzy pozostaną częścią w Pekinie, 
częścią w Tientsinie i Szanhaikwanie, opu­
szczają Rossyanie Czifu i chcą maszerować 
do Mukden.

Linia telefoniczna do Wiednia dziś 
o godzinie 1 popołudniu znowu przerwana 
między Nowym lezynem a Wiedniem, wsku­
tek tego depesz telefonicznych nie otrzyma­
liśmy.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 15 stycznia 1901. — Zamknię­

cie giełdy (Schlusscource). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 66P50, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 667'—, 
Akcye Anglobanku 26S'—, Akcye Unionban- 
ku 536'—-, Akcye Landerbanku 405'— , Akcye 
Bankvereinu 458'—, Akcye Bodencredit 864'—, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego 615'—, 
Akcye Kolei państwowych 668'— , Akcye Ko­
lei Południowej 108'—, Akcye Tramway A )  
245'— , Akcye Tramway B) 239'— , Akcye 
Kolei Elbethal 470'— , Akcye Kolei Pół­
nocnej —•— , Akcye Kolei Czerniowieckiej 
530-— , Akcye Alpiny 432'50, Akcye Rima 
Muranyi 462'— , Akcye Praskiego Towarzy­
stwa żel. 1644*— , Akcye Fabryki broni 
257'— , Akcye Tureckie tytoniowe 290-— ‘ 
Obligacje węgierskiej indemnizacyi 91'75, 
Renta majowa 98-30, Austryacka Renta koro­
nowa 98'30, Węgierska Renta koron. 92*25, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 91'40, 
4 pre. Listy Banku krajowego 92'—, 4 i pół 
prc. Listy Banku krajowego 98'75, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 90'— , 4 i pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 98*25, 5 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 109*50, 4 pre. Galie. 
Obligacje propinacyjne 93*90, 4 prc. Galie, 
pożyczka kraj. z r. 1893 93 '—, 4 prc. Poży­
czka miasta Lwowa 87*75, Losy tureckie 
105'—, Marki* 117-65, Buble 254'25.

Wiedeń, 15 stycznia 1901. — Giełda 
południowa (Mittagshorse). Godz. 12 min. 40. 
Marki 117*70, Renta majowa 98*30, Węgier­
ska renta koronowa 92*20, Akcye austr. Za­
kładu kredytowego 663'— , Akcye węg. Za­
kładu kredytowego 668'—, Akcye Anglo­
banku 269'50, Akcye Unionbanku 538'— , 
Akcye Bankyereinu 458'—, Akcye Lander­
banku 405 50, Akcye Kolei państw. 669'—, 
Lombardy 109*50, Akcye kolei E lbethal— *—■ 
Akcye Fabryki broni 260'—, Akcye tytonio­
we — •— , Akcye Alpiny 434'50, Akcye Ri­
ma Muranyi 465'— , Akcye Praskiego To­
warzystwa żel. 1642, Losy tureckie 105*—, 
Buble 254'50, 20-Franki — *—, Tramway

Usposobienie: spokojne.

Berlin, 15 stycznia. — Giełda poranna 
(VorhÓrse). Akcye kredytowe 208'60. Towa­
rzystwo dyskontowe 177'50.

Usposobienie: silne.

Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki.
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Nadesłane.

Wszech nauk lekarskich

Dr. W ładysław Borzęcki
ordynuje od godziny S do 5 po poł. 

ul. Grodzickich 6, I. schody.

COLPSSEUM T H 0 R N A ~
Codziennie o godz. 8 wieczór w ielkie p rzedstaw ien ie . 
W niedzielę i  święta dwa przedstawienia o godz. 
4 po południu  po eenaeh zniżonych, o godz. 8 wie­

czór po cenach zwykłych. Co p ią tku  H i g h - L i f e .  
Sensacyjny p rogram  przew yższający w szystkie do­
tychczasow e. Alaski tresow ane lw y m orskie, foki 
i  koń m orski. F re res DurwaTs g im nastycy  n a  5 re ­
kach. Hermanas Aąulleras h iszpańsk ie  tan cerk i T he 
3  Frooward’s, elektr. m uzykalna kuźnia. Fred &. Rick 
kom iczny ak t ek scen tr. E ilaM yra  subretka. Charles, 
Beata and Llttle Hermanie, scena żonglerska. Tyrol­
skie dzieci cudowne, terce t. Ried ze swojemi z jg ad - 

kowemi lalkam i.
B ilety wcześniej są do nabycia  w biurze dzienników 

W -go P lohna, ul. K arola L udw ika 9.

Czarne materye jedwabne
brokaty, adam aszki i gładkie to­
wary w bogatyn wyborze. Sprzedaż w prost 
z fabryki d la  p ryw atnych  n a  m etry i suknie

 po oryg inalnych  cenach  fabrycznych. P róbki
franku. F ab ry k a  towarów jodw abnych Ccbrii- 

der Schiel, Wien, M ariah ilfe rstrasse  76.

Wszelkie kupony
i wylosowane

papiery wartościowe
ypłaca bez potrącenia prowizji lub kosztów

K antor w ym iany
c. k. uprz. galic. akc

Banku hipotecznego.

w

I F ir m a : R u d olf K rim m er, Lw ów  h otel 
I francusk i, uw iadam ia Szanow uyh P . T. 
, O dbiorców, że na podstaw ie speoyalnej 

um ow y z fabryką zu iża  cen y  prawdzl- 
wj^ch petersburskich  k a loszy  i  śmiego- 

w ców  z d n iem  15. sty czn ia  b. r.

Wystawy i Muzea.

N ieustająca W ystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. Ib, pierw­
sze piętro, jest otwa.ta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et. 
w dnie powszednie 30 ct. — Dla członków 
wstęp wolny.

N ieustająca wystawa wyrobów prze­
mysłu krajowego otwarta codziennie w domu

niegays jDiesiaaeckicn (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 10 ct. — Wszystkie przed- 

| mioty na sprzedaż.
j Muzeum przem ysłow e m iejskie
i otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 

od godziny 9 rano do godziny 3 po południu, 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po­
łudniem do godziny 3 po południu (w niedzielę 
i święta od godziny 10 do godziny 1). — 
Wstęp w dnie powszednie 20 ct., w niedzielę 
wolny.

Z akład narodow y im . O ssolińskich.
Biblioteka otwarta codziennie od godziny 9 
rano do godziny 2 po południu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo­
net i medali polskich otwarty jest dla zwie­
dzających codziennie w godzinach urzędowych, 
a nadto we wtorki i piątki także od godziny 
3 do 5 po południu.

C E  N N I K

Lwów, dnia 15. stycznia 1901.

I. A koye za  sztukę.

Banku hip. gal. po 200 zł. (400 k.) 
Banku gal. d la handlu i przem.

po zł. 200 (400 k.) . . . .
Kol. g. K ar. Lud. po 200 zł. mk.

(400 k o r o n ) ..................................
Kol. Lwów - C zerń .-Jął*y  po 200 

żł. w. a. w srebrześfiOO k.) .
Garb. w Rzeszowie po 2 ^  zł. (400 k.) 
Fabryk i wagonów w 'Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor.
Tow. d la gal. praedsięb. elektry- 

«znych wod. po 200 zł. (400 k.) ^

n .  L isty  zastaw na za 100 K. u
Banku h. g. 5°/# wa. wyl. z 10°/0 ® 

„ » 41/,°/o „ los. W 50 1 *
,  „ 4“/0 „ „ 60 1. po 200 K.
„ kraj. 41/a°/o w- a - l°s w 51 1-
„ „ 4 %  w. a. los w 57 1. ®

Tow. kred. gal. ziem. 4°/0 (pierwsza ""
e m isy a ) .............................................

Tow. kredyt, galie. ziemsk. 4°/„ 0 
los w 41l/a lat . . . .  a 
4%  los. w 56 lat . . . e

m .  O b l i g i  za 100 K. e.
Gal. funduszu propinac. 4c/0 w. a. 0 
Buków, funduszu propin. 5°/0 w. a. M 
Komunalne Banku kr. 5 °/8 (2em.) N 

„ 41/a°/0 (3em.) * 
Komunalne banku kr. (4esi.) 4%  ^  
Kolej, lokalne dtto 4 °/0 po 200 k. 
Pożyczki kraj. 6°/0 wa. z r. 1873 

„ „ 4°/5 po 200 kcron
z roku 1893 .......................

Pożytzka m. Lwowa 4°/, po 200 k.
„ „ 41/J°/o „200 k.
IV . L o sy .

M iasta Krakowa po zł. 20 (40 k.)
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.)

V. M onety.
D ukat c e s& rsk i...................................
20 f r a n k ó w k a ..................................
100 rubli rosyjskich srebrnych . 
100 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich . . . .

płaeą żądają 
w alutą koron. 
K. h. K. h.

m - 640 -

354 - 364 -

423 - 429 -

530 - 538 -  
150 -

400 - 410 -

400 - 420 -

109 50 
98 10 
90 -  
98 70 
92 -

98 80 
90 70
99 40 
92 70

92 - 92 70

93 -  
91 20

93 70 
91 90

95 70
100 50
101 -  
98 70 
92 30 
92 50

100 -

96 40

101 70
99 40 
93 -  
93 20

93 50 
88 -  
96 25

94 20 
88 70 
96 95

66 — 
150 -

70 —

11 27 
19 05 

253 -  
253 50 
117 40

11 45 
19 30 

257 -  
255 50 
118 -

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia 12. stycznia 1901.

A . O gólny  d łu g  p a ń s tw a . płacą

Jednolity dług państwa w banknot.
maj - l i s t o p a d ........................................98.30
luty - s i e r p i e ń ........................................ 98.20

Jednolity  dług państw a w srebrze
styczeń - l ip ie c ........................................ 98.15
kwiecień - p a ź d z ie r n ik .......................98.15

żądają

98.50
98.40

98.35
98.35

płaeą żądają
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 180.— — .—

„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 136.60 137.60
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 167.— 169.—

„ 1864 po 100 zł. . . .  197.50 1 9 9 .-
„ 1864 po 50 zł. . . .  197.50 199.—

Listy zast. domen, państ. 120 zł. 5 pr. 302.75 304.75

B . D łu g  p a ń s tw a  (wszystkich w Badzie pań­
stwa reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r........................................... 117.10 117.30

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . .  98.30 98.50

O. O b ligaoye ko le jow e.
Kol. Arcyks. A lbrechta za 100 zł. 4 pr. 95.70 96.10
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . . 113.75 114.50
Kol. za 200 zł. mk. 53/4 pr. (ostemp.

a k e y e ) .......................................  486.— 490.—
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5‘/« p r ...............................118.40 119.40
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 95.30 96.30
Kol. Karola Ludw ika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 5 p r ................ 426.75 427.75

O bligaoye p ie rw sz e ń s tw a  (kolejowe).

Kol. Aro. Albrechta za 300 zł. 5 pr. — .— —.—
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . —•— — ■—

Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 p r............................... 96.25 96.75

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r ........................................ 97.25 98.25

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r .................................................  94.— 95.—

Kol. galic. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 p r .................................  95.80 96.50

Kol. kfowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 p r ........................  95.— 95.50

Kol. Arcyks. Budolfa (Salzkammer- 
gnt) za 400 marek 4 p r ............ 115.30 116 .--
D. D łu g  p a ń s tw a  (krajów korony węgierskiej).

Węg. złota renta  za 100 zł. 4 pr. . 117.— 117.20 
„ „ w wal. kor. za 200

kor. 4 p r .......................................  92.2-5 92.45
oblig. prop. za 100 zł. 4 l/? pr. 98.40 99.40

obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4u/0 140.— 141.— 
poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 166.75 167.75 

„ „ „ za 50 zł. (100 kor.) 166.75 167.75

E . O bligaoye indemnizacyjne.

Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 92.75 93.75
W ęgier za 100 zł. 4 p r...............  91.60 92.50

F . Inne  p u b liczn e  po ży czk i.
Losy reguł. Dunaju z r. 1880 za 100

zł. 5 p r ..........................................  257.50 259.50
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 105.75 106.75
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 p r............................... 93.— 95.—
Bukowińskie obi. propinacyjne los za 

100 zł. 5 p r.................................... 101.— 102.—

m o n e t y  z a g r a n i c z n e  =

kapuje i sprzed je najkorzystniej

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr.
„ „ ,, „ 1893 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr. 

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 p r.............................................

Benta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 p r............................................................

Pożycz, serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L is ty  za s taw n e . Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 41/a pr. 
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
„ _ „ „ „ „ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ „ „ „ los 4 pr.

Gal. akc. ban. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
los. 50 lat 4 l/a pr.

p łacą żądają

kor. 4 pr. . . . 
Gal. Tow. kred. ziem.

60 lat za 200

92^60 93A0
95.60 96.40

87.75 8 8 . -

81.25 82^25

i listy dłużne

99.90
93.75 94.75

2 3 9 . - 240.—
233.50 235.—
103.20 104.20

9 4 . - 94.50
109.50 - --

98.25 99.25

89.50 90.50
9 2 . - 92.50
9 3 . - 9 4 . -
9 3 . - 9 4 . -

-91.20 91.60

98.30 9 9 . -

101.35 1 0 2 .-

98.50 99.25
92.50 93.50
98.25 99.25
98.25 99.25

Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . 
Losy fund. arcyks. Budolfa 10 zł.
Salma 40 zł. mk...................................
Pożyczka m iasta Salzburga 20 zł.
St Genois 40 zł. mk...........................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł.

„ „ TryestulOOzł. mk. 4 ‘/s pr
Pożyczka m iasta Tryestu 50 zł. 4 p r

&  
5 9 . -  

179.— 
68 . -  

201.—  
160.— 
405.— 
170.—

żądaj a 
23.7J> 
6 1 . -  

■.81.- 
70.— 

204.—

pr. los. 56 lat.
„ „ „ „ 4 pr. los. 41 lat.
„ „ „ „ 4 pr. stare . .

! » „ „ „ 4 pr. za 200 kor.
Banku krajowego dla Galieyi Lodom.

4 1/, pr. 51 Va lat zwrotne . . . .
Banku krajowego oblig. komun. 2

Emisya 5 p r............................................
Banku krajowego oblig. komun. 3 

Emisya 42 lat za 200 kor. 41/, pr.
Banku kraj. losy 571/,, 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 401/, lat los. 4 pr.

„ “ „ 50 lat los 4 pr.

H . O b ligaoye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom.

Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.—
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 p r ......................................................
Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 4 pr.
Kol. półn. ees. Ferd. em. z r. 1886 4 p r .

„ „ >, >, >, „ 1887 4 pr.
„ „ „ „ 1888 4 pr.
” " - ” ” ” l8i9oo^Pr-Lolej Lwow-Czorn.-Jassy z r. 1884 za
300 zł. 5 p r .............................................

Kolej. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 p r .....................................................

Gal. Kol. lok. wsehodn. za 100 zł. 4 pr.
Węg. gal. kolei cm. 1870 za 200 zł. 5 pr.

„ „ „ 1878 za 200 zł. 5 pr.
„ „ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr.

J .  L o sy  (za sztukę).

Budapeszteńskie (Basilioa) 5 zł. . .
Zakład kred. dla band. i przem. 100 zł.
Clary 40 zł. mk.
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. . .
Losy m iasta Krakowa 20 zł. . . .
Pożyczka m iasta L ubiany 20 zł. . .
Palify 40 zł. mk........................................
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. . .

106.— 1 0 7 .-
108.50 109.50

9 8 . - 98.50
1 0 0 .- 100.50
98.10 98.90
97.80 98.50

86.65 87.65

93.60 94.20

104.70 105*50
104.40 105.40

95.50 9 6 . -

1 4 . - 1 5 . -
388.50 3 9 0 . -
141.— 1 4 3 . -
75.— 77.—
68.50 72.—
58.— 62.—

144.— 1 4 6 .-
47.— 4 8 . -

K , A koye banków (za sztukę).

Banku Anglo-austr. 240 kor. . . . 269.50 270.50
Peszt, banku handl. 500 zł. . . .  2550.— .2560.— 
Zakład kred. dla handlu i przem. . — .— ' —
Węg. banku kredyt. 20o zł. . . .  666.— 668.— 
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 1450.— 1460.—
Galie, banku hipoteoz. 200 zł. . . . 625.— 635.—•

„ „ dla handlu i przem. 200 zł. 356.— 364.—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 406.— 407._

„ Austro-węg. 600 zł......................  1698.— 1702.—
„ Związków. (Unionbank) 200 zł. 539.— 541.— 

Ozesk. banku związk. 100 zł. . . . 258.— 259.—
Zivnosteńska banka 100 zł..................... 264.50 265.50

L . A koye Przedsiębiorstw transportowych.
Buk. kol. lok. ako. pierw. 200 zł. . 400.— 410.— 

„ „ „ akoye zakład 200 zł. . 295.— 305.—
Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 6212.— 6232.— 
Kołomyj, kol. lok. (»kc. pierw.) 200 zł. —.— —.—
Kol. Lwów-Bełzee (ako. pierw.) 200 zł. —.— —.—

„ L w ów -C zerń .-Jassy  200 zł. . . 532.— 535.— 
„ wsohodn. - galic. - lokaln. 200 zł. 392.— 400 —
„ państwowych 200 zł........................ —.— —.—
„ południowej 200 zł........................... —.— —.—
„ węg. galioyj. I. 200 zł. . . .  415.— 416.— 

Austr. Tow. żegl. na  Dunaju 500 zł. mk. 741.— 745.—

M. A koye Przedsiębiorstw przemysłowy eh.
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 850.— 860.—
Galio, karpackie naft. tow. 500 kor. 870.— 910._
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 425.— 426.— 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1630.— '635 .—
Schodnicy 500 kor....................................... 1510.— S1520.—
Tureck. zarz. tytoniow. 500 franków —.— —.—
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 440.— 448.—

N. W E K S L E .
117.65
240.55

95.82

Berlin za 100 marek 5 pr. . . .
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . .
Paryż za 100 franków . . . .
Petersburg za 100 rubli 5 l/2 pr. . . —.—
Niemieckie b a n k i ............................117.70
W łoskie b a n k i .................................. 90.75
Francuskie b a n k i .............................95.35
Szwajcarskie b a n k i .............................95.35

O. W A L U T Y .
Dukat c e s a r s k i ..................................
Austr. węg. 8 guld. złota moneta
2 0 -fran k o w k a ........................................ 19.16
2 0 -m ark ó w k a ........................................ 23.52
Rosyjski p ó ł im p e r ia ł ....................... — .—
Niemieckie banknoty za 100 marek 117.65
Włoskie banknoty za 100 lir. . . . 90.75
B u b l e ................................................  2.53

117.80
240.80

95.95

118.05
90.95
95.45
95.45

11.38 11.42

19.18
23.61

11T85
95.95

2.54

Sokal i Lilien I)om bankowy i kantor wymiany
Z lecenia z prowincyi załatwiamy odwrotną 

pocztą bez doliczenia prowizyi.

'MS. M ' J®T SggTT
w m  m m  w w  m r .

Rozmaite obwieszczenia.
L. CŁ A. 508,99 (8) [11160 3 — 8]

O. k. Sąd powiatowy w Nadwornie po- i
daje do wiadomości, że dnia 18. lutego 1899 !
zmarł w Wołosowie Szloma Seinfeld bez po­
zostawienia rozporządzenia ostatniej woli.

Gdy dziedzice nie są wiadomi wzywa 
się wszystkich klórzyby rościli sobie prawo 
do tego spadku, by w przeciągu roku licząc 
od dnia wydania tego edyktu złożyli oświad­
czenie do spadku, gdyż po bezskutecznym u- 
pływie tego czasokresu zostanie przewód spad­
kowy przeprowadzony tylko z tymi którzy 
wykażą tytuł dziedziczenia i wniosą oświad­
czenie.

Gdyby nikt do spadku się nie zgłosił,
zostanie cały spadek wydany e. k. Skarbowi
jako dobro bezdziedziczne.

Kuratorem spadku ustanowiono Dawida 
Seinfelda z Wołosowa.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nadworna, dnia 20. października 1900.

L. cz. A. XVI 197/00 (2) [11189 8— 8]
C. k. Sąd powiatowy cywilny w Kra­

kowie podaje do publicznej wiadmości, że dnia
11. stycznia 1900 zmarł w Ozyżowie w Kró­
lestwie polskiem Henryk Korwin hr. Pren- ’

d..wski z pozostawieniem rozporządzenia ostat- 
i niej woli uznanego za kodycyl i znacznej go- 
. tówki w granicach monarchii austryackiej.

Wzywa się zatem wszystkich spadko- 
! bierców tak w Austryi jak i za granicą za­

mieszkałych, aby w ciągu 3 miesięcy zgłosili 
do tego spadku swoje prawa i takowe wyka­
zali, bo w razie przeciwnym postępowanie 
spadkowe z tymi tylko którzy się do spadku 
zgłoszą przeprowadzone będzie i spadek wy­
kazanym spadkobiercom przyznany zostanie.

Kraków, dnia 14. listopada 1900.

L. cz. Nc. X. 1183/99 (6) [11138 3 - 3 ]
O. k. Sąd powiatowy oddział X. w Kra­

kowie uznaje książeczkę udziałową towarzy­
stwa wzajemnego kredytu w Krakowie Nr. 
200 na imię Maksymiliana Badera opiewa­
jącą, na którą dnia 25. czerwca 1875 złożono 
kwotę 100 zł. w. a. za nieważną i nieistnie­
jącą a wystawma tejże nie jest obowiązany 
komukolwiek dawać wyjaśnienia względem 
takowej.

Kraków, 23. listopada 1900.

L. cz. T. 6/00 2 [11208 3— 3]
Jan Toporowski urodzony 22. sierpnia 

1840 w Podkamieniu i tam zamieszkały, szewrc

miał zostać przed laty 25 w Drańczy mazurskiej ; 
w Rosy i zabity.

Wzywa się wszystkich, którzy by o życiu 
Jana Toporowskiego wiadomość mieli, ażeby 
o tein kuratora dlań w osobie adw. dr. Luki 
w Złoczowie ustanowionego, Inb sąd tutejszy 
do 3 miesięcy t. j. do dnia 15. marca 1901 
tern pewniej zawiadomili, ile że inaczej Jan 
Toporowski za zmarłego zostanie uznany.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Złoczów, dnia 15. grudnia 1900.

L. 268,00. [11202 3 - 8 ]
Pan dr. Adolf Reiter, kandydat adwo­

katury, wpisany został z dniem 1. stycznia 
1901 na listę adwokatów Samborskiej Izby 
z siedzibą urzędową w Komarnie.

Z Wydziału laby Adwokatów.
Sambor, dnia 28. grudnia 1900.

L. cz. A. I. 287/00 1 [ m g j j  3 —3]
O. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole u- 

wiadamia Mikołaja Olejnika, że 4. czerwca 
1900 zmarła Tekla Hapanowicz w Dobromirce.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu jego 
nie jest znanem, wzywa się go, by w ciągu 
jednego roku w sądzie się zgłosił i do spa- j 
dku się oświadczył, inaczej przewód spadkowy 5

: z ustanowionym dlań kuratorem likiem Olej­
nikiem zostanie przeprowadzony.

O. k. Sąd powir towy, Oddział I. 
Nowesioło, dnia 26. listopada 1900.

L. cz. A. 140/99 1 J 11181. 3 T 3]
Gdy miejsce pobytu Tekli Tarasiuk jest 

nieznanem, przeto na wniosek kuratora wzy- 
wa j% edyktami, ażeby w przeciągu roku 
od daty edyktu zgłosiła się w sądzie i do 
spadku się oświadczyła inaczej bowiem prze­
wód spadkowy przeprowadzony będzie z o- 
świadczonymi spadkobiercami i ustanowion) m 
dla niej kuratorem.

O. k. Sąd powiatowy, 0 :dział III.
Bełz, dnia 22. listopada 1900.

L. cz. A. 214/00 2 _ [152 2—3]
Dla niewiadomego z życia i miejsca po­

bytu Jana Maksymiaka ustanawia się kura­
torem adw. p. d"r. Emila Frieda w Kozowej, 
a jego samego wzywa się edyktami do zgło­
szenia się po spadek niniejszy w myśl §. 131 
post. niesp.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kozowa, 20. czerwca 1900.



7

Licytacye.
L. cz. E. 1529/00 (2) , [217 3— 3]

Na żądanie Dawida Habera w Bredc- 
heimie, odbędzie się dnia 21. stycznia 1901 
o godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 24, licytacya 
realności lwh. 237 gm. Siedliska, składającej 
się z parc. grunt. 118/253 z domem, 118/254, 
118/255, 118/256, wraz z przynależnościami, 
składającemi się z drzew świerkowych, brzo- 
zowyck i krzaków'.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cję, jest ocenioną na 2400 kor., przynależności 
zaś ha 20 kor.

Najniższa cena wynoii 1613 kor. 34 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skc ku.

Warunki licytacyjne, które się niniejszem 
za;, ierdza, i odnoszące się do tej nierucho­
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.)^ może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopusz«zalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie iieytaeyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do sarnę' nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wnnia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają, w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Delatyn, dnia 12. listopada 1900.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- i 
sic do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- j 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nierucbomości nie mo­
głyby byó już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
lęóą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Delatyn, dnia 18. listopada 1900.

L. et. E. 34/00 (8) [10999 3—3]
Na żądanie Powiatowej kasy Oszczędno­

ści b  Wadowicach, zastąpionych przez ad w. 
dra Jana Iwańskiego, odbędzie się dnia 13. 
lute; o 1901 o godz. 10 przed południem, w są- 
dzie.r niżej wymienionym, w biurze Nr. 25, 
licytacya dóbr tabul. Ruków lwh. 290 i Ba­
bice lwh. 124, Karola Neumayera własnych, 
wraz z przynależnościami, składaj ącemi się z 
inwentarza martwego, a należącemi do dóbr 
tabul. Boków lwh. 290.

Nieruchomości, wystawione na licytację, 
są ocenione a to : Roków lwh. 290 na 320.000 
kor., Babice lwh. 124 na 300.000 kor., przy­
należności zaś na 26.596 kor. 10 hal.

Najniższa cena wynosi 481.064 kor. 7 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skuiku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 82.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Wadowice, dnia 7. grudnia 1900.

L. cz. E. 1338/00 (5) _ [227 3—3]
Na żądauie Wiktoryi z Górkow Górko- 

wej, odbędzie się dnia 31. stycznia 1901 o 
godz. 9 przed południem, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 1 w Myścenieach, 
licytacya realności lwh. 86 Ik. 1 ks. gr. gm. 
kat. Łęki objętej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
eyę, jest ocenioną na 1238 kor. 31 hal.

Najniższa cena wynosi 825 kor. 54 hal,, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej zem 
zatwierdza, i odnoszące się do tej nierucho­
mości dokumenta może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 1.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 

I pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oidział III.
Myślenice, dnia 21. grudnia 1900.

L. cz. E. 1982/00 (2)  ̂ [218 3— 3]
Na żądanie Kopia Nenstadtera w Ko ós- 

mezo, odbędzie się dnia 28. stycznia 19(>1 o 
godz. 11 przed południem, w- sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 24. iicjtacya a) 
realności lwh. 511 gm. Dobrotów, składając] 
się z parc. grunt. 843/1, 844/3, 845 1, 1749/2 
i 1750 wraz ze starą chatą, oraz b) 216 real­
ności lwh. 25 gm. Dobrotow, składającej się 
z parc. grunt. 876, 877 878.

Nieruchomości te, wystawione na licyta­
cy ę, są ocenione: a) na 430 kor., b) na 
200 kor.

Najniższa cena wynosi: ad a) 286 kor. 
67 hal., ad b) 133 kor. 33 hal., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, niniejszem za­
twierdzone, i odnoszące się do tych nieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
flaoże każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 1.

„Gtaeta Lwowska.* Nr. 12 z

L. cz. E. 1679/99 (3) [219 3—3]
Na żądanie Kasy Oszczędności m. Do- 

bromila, zastąpionej przez adw. dra Bogusława 
Hawliczka w Dobromilu, odbędzie się duia 
31. stycznia 1901 o godz. 9 przed południem, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 7, 
licytacya realności objętej lwh. 481 ks. gr. 
gm. kat. Dobromil.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytację, jest ocenioną na 2330 kor.

Najniższa cena wynosi 1553 kor. 34 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Równocześnie zatwierdza się warunki 
licytacyjne przez wierzyciela przedłożone, przy­
chylając się po myśli §. 151 ord. egz. do 
wniosku wierzyciela na powyższej najniższej 
oferty do 2.3 części.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości ?ue mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, ula których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli me mieszkają w okręgu tą.łu uiżej 
wymienionego i nie wskażą S m u ż  sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobromil, dnia 28. grudnia 1900.

L. cz. E. 44 7/00 (13j [167]
Na żądanie p. Śehyji Weiasfeina z Kie­

lanowie, odbędzie się dnia 5. lutego 1901 
o godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 2, licytacya całej 
realności lwh. 79 i 15/1.12 części realności 
lwh. 123 ks. gr. gm. Joniny objętych, Ma- 
ryanny z Rzeszutków Jękotowej własnych, 
wraz z przynależnościami, wyszczególnionemu 
w protokole oszacowania.

Nieruchomości, wystawione na licytacyę,

dnia 16 stycznia 1901.

są ocenione: pierwsza na 2931 kor. 20 hal.,; 
druga na 528 kor. 26 hal. j

Najniższa cena -wynosi co do pierwszej 
1954 kor. 14 hal., co do drugiej 352 kor. 
17V8 hal., por; żej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się niniej­
szem ustala, i odnoszące się do tych nieru­
chomości dokumenia (.wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tuchów, dnia 29. listopada 19(,0.

G. Zl. E. 1271/00 (3) [297]
Versteigerungsedict.

Am 28. Janner 1901 um 9 Uhr Vor- 
mittags findet beirn hierortigen Gerichte Zim- 
m erN r. 11 die Versteigerung der Grundbuchs- 
korpers u. zw. Eml. Zl. a) 68, b) 69, c) 71,
d) 298 und e) 360, des Gruadbuehes von 
Oleszków.

Die zur Versteigerung gelangenden Lie- 
genschaften sin i namlieh ad a) auf 100 Kr., 
ad b) auf 700 Kr., ad c) auf 560 Kr., ad d) 
auf 380 Kr., ad e) auf 360 Kr. bewertet, 
hingegen das zur Reahtat Eml. Zl. 68 geho- 
rende Zubehór isl auf 100 Kr. gesebatzt 
worden.

Das geringste Gebot betragt ad a) samrnt 
Zubebor 200 Kr., ad b) 700 Kr., ad c) 560 
Kr., ad d) 380 Kr., ad e) 360 Kr., unter 
diesem Betrage findet ein Verkauf nicht statt.

Die Versteigerungsbedingungen und die 
auf die obzitirten Liegenschaften sich bezie- 
henden Urkundenajs Grundbuehsauszug, Scha- 
tzungsprotokoiła u. s. w. konnen von den 
Kauflustigen beim gefertigten Gerichte Zim- 
mer Nr. 8 wahrend der Geschaftsstunden ein- 
gesehen werden.

Rechte, welche diese Versteigerung un 
zulassig machea wurden, sind spatestens im 
anberaumtenVersteigerungstermine vor Beginn 
der Versteigerui!g bei Gericht anzuinelden, 
widrigens sie in Ansehung der Liegensebaft 
selbst nicht mehr geltend gemacht werden 
kónnen.

Von den wmiteren Vorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Personen, 
fńr welche zur Zeit an den Liegenschaften 
Rechte oder Lasten begriindet sind oder im 
Laufe des Versteigarungsverfabrens begriindet 
werden, in dem Falle nur durch Anschlag 
bei Gericht in Kenntniss gesetzt, ais sie weder 
im Spre.ugel des unten bezeichneten Gericbtes 
wohnen noch diesem einen am Gerichtsorte 
wohnhaften Zusteilungsbevollmachtigten nahm- 
haft machen.

K. k. Bezirksgericht, Abtheilung IV.
Zabłotów, am 21. Dezember 1900.

L. cz. E. 756/99 (1) [292]
Na żądanie Stanisława Nowakowskiego 

w Sihodnioy, odbędzie się dnia 29. stycznia 
1901 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 6, licytacya 
realności whl. 831, 38, 350 i 678 ks. gr. 
gm. kat. Lćsowcs objętych.

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione a to 1) realność lwh. 331 na 
5820 kor., 2; realność lwh. 38 na 42■) kor., 
3/ realność lwh. 350 na 1464 kor. i 4) real­
ność lwh. 678 na 1110 kor.

Najniższa cena wynosi ad 1} 3880 kor,, 
Bd 2) 280 kor., ad Bi 976 kor., ad 4) 726 
kor. 66 tul., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki  licytacyjne, które się zatwier­
dza, i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d ) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sąd.de niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa

nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Tłuste, dnia 12. października 1900.

L. cz. VI. 1334/92 (4) [254 8 - 8 ]
Dnia 17. stycznia 1901 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w sądzie tutejszym 
ponowna licytacya połowy realności lwh. 180 
gminy Kałabarówka, wedle warunków usta­
lonych tus. uchwałą z 8. grudnia 1896.

Nieruchomość powyższa ocenioną jest 
na 143 kor. Podkupiciel ks. Eugeniusz La­
chowicz ofiarował podkup 50 kor. Przy liey- 
tacyi przyjętą będzie tylko oferta przewyższa­
jąca ten podkup.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w tut. 
Sądzie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Grzymałów, dnia 10. listopada 1900.

L. cz. E. 472/00 (3) [11153 1 - 8 ]
Na żądanie Bielskiej Kasy oszczędności, 

zastąpionej przez dra Zygmuta Zolla w Biel­
sku, odbędzie się dnia 5. lutego 1901 o godz. 
9 przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 4, licytacya a) całej real­
ności w Wilamowicach pod lkons. 350 położo­
nej lwh. 350 objętej, składającej się z domu 
murowanego piątrowego, stodoły i gruntu pow. 
2 h. 182 ar 70 m 2, b) całej realności tamże 
pod ikons. 63 położonej lwh. 63 objętej, skła­
dającej się z domu murowanego parterowego, 
wraz z przynależnościami, składającemi! się ad
a) z jednego wózka, 2 pieców żelaznych i za­
siewów, ad b) z drzew owocowych i 1 pieca 
żelaznego.

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione ad a) na 30.540 kor. 70 hal., 
ad b) na 12.867 kor. 60 hal., przynależności 
zaś ad a) na 145 kor., ad b) na 242 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 15.842 kor. 
85 hal., ad b) 6650 kor. 80 hal., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5.

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kęty, dnia 15. grudnia 1900.

L. cz. E. 2431/00 (10) [288]
Na żądanie Banku rolniczego, stowa­

rzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną po- 
ręką, zastąpionego przez adw. dra Adama Bo- 
rysiewicza we Lwowie, odbędzie się dnia 29. 
stycznia 1901 o godz. 9 l/a przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 7, 
licytacya realności objętej lwh. 1080 ks. gr. gm. 
Krystynopol i 3/5 części z połowy realności 
lwh. 551 tejże gminy.

Nieruchomości te, wystawione na lieyta- 
eyę, są ocenione a to realność lwh. 1080 na 
2560 kor., zaś 3/5 części z połowy realności 
obj. lwh. 551 na 810 kor.

Najniższa cena pierwszej realności wynosi 
1280 kor., zaś 3.5 części z połowy drugiej 
realności 405 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku.

Warnaki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Takie prawa, w obee kcórych niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być j iż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli a;* ają w okręgu sądu niżej
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sokal, dnia 12. grudnia 1900.



L. cz. E. 756/99 (6) [282 1 - 8 ]
Dnia 2 9. stycznia 1901 o godz. 9 przed 

południem w biurze Nr. 8 odbędzie się licy- 
tacyb połowy realności lwh 517 ks. gr. gm, 
Muszyna, dłużniczki Zofii Zielińskiej własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 220 kor.

Najniższa cena wynosi 110 kor., wadyum 
22 kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 8.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, nałeży zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Muszyna, dnia 4. grudnia 1900.

L. cz. E. 416/00 (5) [257 2 - 8 ]
Dnia 5. lutego 1901 o godz. 11 przed

ftołudniem odbędzie się licytacya realności 
wh. 860 gm. Zadwórze objętej.

Realność oceniona na 78 960 kor. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi 49.806 kor. 66 hal.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do­

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Gliniany, dnia 28. listopada 1900.

L. cz. E. 1009/00 (5) [858]
Dnia 28. stycznia 1901 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w tutejszym Sądzie 
w biurze Nr. 2 nad apteką licytacya realno­
ści wyk. hip. 1. 404 ks. gr. gm. Zołczów- 
Daniicze składającej się z pbud. 157/2 i gr. 
2509 roli, 2510 łąki i 2511 ogrodu.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę jest oceniona na 1866 kor. 44 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 1366 kor. 44 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego, 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być ze skutkiem podnoszone.

Wierzycielom hipotecznym zastrzeżonem 
zostaje ich prawo zastawu bez względu na 
uzyskaną cenę kupna.

Gena kupna będzie rozdzieloną pomię­
dzy współwłaścicieli w stosunku ich praw 
własności.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Rohatyn, dnia 13. grudnia 1900.

L. cz. E. 535/00 (3) [312]
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 

miejskiego w Cieszanowie, odbędzie się dnia
24. stycznia 1901 o godz. 9 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. III., 
licytacya ciał hip. lwh. 100 i 356 ks. gr. gm. 
kat. Lubliniec stary objętych.

Nieruchomości te, wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione łącznie na kwotę 2347 kor. 
tj. realnośći lwh. 100 na 1081 kor. 50 hal., 
zaś realność objęta lwh. 356 na kwotę 1265 
kor. 50 hal.

Najniższa cena obydwu realności wynosi 
1564 kor. 68 hal., a mianowicie realność lwh. 
100 721 kor., zaś realność objęta lwh. 356 
843 kor. 68 hal., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza, i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. III.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie m o­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Cieszanów, dnia 29. listopada 1900.

L. cz. E. 1476/00 (3) [293]
Na żądanie powiatowego Towarzystwa 

zaliczkowego w Turce, zastąpionego przez Dy- 
rekcyę, odbędzie się dnia 29. stycznia 1901 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej

wymienionym, w biurzejNr. 6, licytacya real­
ności lwh. 102 ks. gr. gm. Szandrowiec objętej, 
wraz z przynależnośeiami, składającemi się z 
jednej klaczy, jednej, jałówki, pary byków, 
jednej krowy, jednego woza, pługa i brony.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 1202 kor. 57 hal., przynale­
żności zaś na 185 kor.

Najniższa cena wynosi 925 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do, skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Turka, dnia 22. grudnia 1900.

L. cz. E. 500/98 (37) [291]
Na żądanie powiatowej Kasy Oszczędno­

ści w Trembowli, zastąpionej przez adw. dra 
Frischa, odbędzie się dnia 30. stycznia 1901
0 gedz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 9, licytacya 1/3 
części realności lwh. 14 i 4/6 części realności 
wh. 185 gm. Strasów objętych, wraz z przy­
należnośeiami.

Nieruchomości, wystawione na lieytacyę, 
są ocenione a to 1/3 część realności lwh. 14 
gm. Strusów na 133 kor. 34 hal., zaś 4/6 
części realności lwh. 185 gm. Strusów na 
3874 kor. 66 hal.

Najniższa cena wynosi co do 1,3 części 
realności lwh. 14 gm. Strasów kwotę 66 kor. 
67 hal., zaś co do 4/6 części realności lwh. 
185 gm. Strasów kwotę 1937 kor. 33 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 11.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezeaia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
oełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 22. grudnia 1900.

L. ez. E. 962/00 (5) [317]
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 

w Limanowy, zastąpionego przez adw. dra 
Młodzika, odbędzie się dnia 25. stycznia 19 1
0 godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 10 w Mszanie 
dolnej, licytacya 1.6 części realności lwh. 5
1 1/24 części realności lwh. 6 ks. gr. gm. kat. Gru- 
szowiec objętych, dłużnika Jana Ozyrnka wła­
snych, wraz z przynależnośeiami, opisanemi 
w protokole zajęcia z dnia 19. listopada 1900
1. cz. E. 962 00

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 516 kor. 49 hal., 
przynależności zaś na 122 kor. 40 hal.

Najniższa cena wynosi 425 kor. 92 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrieć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby byó już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­

wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mszana dolna, dnia 14. grudnia 1900.

L.rcz. E. 692/00 (7) [290]
Na żądanie Anny Trembacz, odbędzie 

się dnia 30. stycznia 1901 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9, licytacya połowy realności obj. 
lwh. 30 ks. gr. gm. Nałuże.

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 130 kor.

Najniższa cena wynosi 65 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 11.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 20. grudnia 1900.

L. cz. E. Y. 628/00 (9) [274]
Na żądanie Sabiny Reindl w Stanisła­

wowie, odbędzie się dnia 30. stycznia 1901
0 godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 37, licytacya 7/8 
części realności objętej lwh. 863 i całej real­
ności objętej lwh. 864 gm. kat. Stanisławów.

Realności powyższe, wystawione na licy­
tację, są oszacowane, a mianowicie: 7/8 czę­
ści parc. grunt, i bud. realności objętej lwh.
863 na 18.152 kor. 58 h a l, a 7/8 części 
budynków w skład tej realności wchodzących 
na 2.614 kor. 83 hal., realność objęta lwh.
864 tj. ogród na 390 kor.

Najniższa oferta wynosi co do 7/8 czę­
ści realności lwh. 863 — 14.716 kor. 55 hal., 
a co do realności lwh. 864 — 260 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
arny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia

1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 37.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
icytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­

sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym te r­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
eiężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
oędą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Stanisławów, 29. listopada 1900.

Konkursa.
L. 393 [301 2 - 3 ]

Ogłoszenie konkursu.
Celem obsadzenia opróżnionej posady 

jednego sługi etatowego przy głównym gmachu 
lwowskiego c. k. Uniwersytetu rozpisuje się 
niniejszem konkurs z terminem do 28. lutego 
1901.

Przyjgi.y sługa otrzyma jako wynagro­
dzenie roczną płacę 800 koron, dodatek akty- 
walny 240 kor., tudzież przepisaną odzież służ­
bową.

Na wypadek otrzymania mieszkania w 
naturze połowa dodatku aktywalnego będzie 
strącona.

Ubiegający się o to miejsce prócz zwy­
kłych czynności sług urzędowych obowiązek 
rżnięcia, rąbania i noszenia drzewa opałowego 
jak również opalania pieców w lokalnościach 
do obsługi im przydzielonych.

W podaniach swych kandydaci winni 
wykazać: lo  znajomość czytania i pisania w 
języku polskim, 2o fizyczne uzdolnienie do 
spełniania swych obowiązków a to przez przed­
łożenie świadectwa lekarskiego, 3o wiek i stan,

tudzież swe dotychczasowe zatrudnienie i za­
chowywanie się.

Podania należy wnosić w wyż oznaczo­
nym terminie do Senatu akademickiego lwow­
skiego c. k. Uniwersytetu. Jeśli kandydat zo­
staje w służbie publicznej, to swe podania 
wnieść winien za pośrednictwem swojej prze­
łożonej władzy.

Wreszcie zwraca się uwagę, że w myśl 
ustawy z dnia 19. kwietnia 1872 Dz. u. p. 
Nr. 60 pierwszeństwo do otrzymania tej po­
sady mają wysłużeni podoficerowie c. k. armii 
posiadający certyfikat uprawnienia a dopiero 
w ich braku mogą być uwzględnieni inni 
kandydaci.

Z c. k. Senatu akademickiego.
Lwów, dnia 10. stycznia 1901.

Upadłości.
L. cz. S. 13/98 (222) [307]

Uchwałą tego sądu z dnia 25.maja 1898
1. cz. S. 13/98 (1) otworzony konkurs do 
majątku Henryka Eintrachta nieprotokołowa- 
nego kupca w Krakowie uznaje się po myśli 
§. 155 ord. konk. za ukończony.

0. k. Sąd krajowy. Oddz. VI. 
Kraków, dnia 31. grudnia 1900.

L. ez. S. 17, 18, 19 (75) [306]
Uchwałą tego sądu z dnia 4. sierpnia 

1898 1. cz. S. 17—98 (1) otworzony konkurs 
do majątku 1. Józefa Krausa, 2. Heleny lo  
śl. Muchowiczowej 2o śl. Krausowej i 3. nie- 
protokołowanej firmy Helena Muchowicz" 
handel towarów korzennych w połączeniu z 
wyszynkiem trunków i restauracyą uznaje się 
po myśli §. 155 ord. konkurs za ukończony.

G. k. Sąd krajowy. Oddz. YI. 
Kraków, dnia 3!. grudnia 1900.

L. cz. S. 8/98 (100) [348]
Nad przedłożonym planem podziału fun­

duszów masy konkursowej Fedora Nestoruka 
odbędzie się dnia 24. stycznia 1901 o godz. 
10 przed południem w tut. sądzie drzwi Nr. 
7 rozprawa na którą się interesowanych wzywa. 

Kuty, dnia 4. stycznia 1901.
0. k. komisarz konkursowy.

Kuratele.
L. cz. P. 140/00 1 [324 1— 3]

Wasyla Tuza z Turynki uznano marno­
trawcą kuratorem jego ustanowiono Rawłyka 
Skoropada z Turynki.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żółkiew, 19. września 1900.

L. cz. L. 2/00 9 [286 1—3]
Michał Stodolski z Zalipia, został uzna­

nym umysłowo chorym, a kuratorem dla 
niego ustanowiono Iwana Zadoroźnego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Rohatyn, dnia 10. grudnia 1900.

L. cz. P. 443/00 1 [258 1 - 3 ]
Michalina Burghardt, żona Adolfa z 

Nadworny została uznaną za marnotrawczynię. 
Kuratorem Adolf Burghardt z Nadwórny. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Nadworna, dnia 22. listopada 1900.

L. cz. P. 338/00 4 [275]
Jędrzej Machaj, rolnik z Wyżyć uzna­

ny został za umysłowo’ chorego. Kuratorem 
jego Adam Nosal, gospodarz z Woli drwińskiej. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bochnia, 21. grudnia 1900.

L. cz. IY. 13/97 6 [251]
Mikołaj Połowczuk z Znibrod uznany 

został marnotrawcą i niewłasnowolnym,
Kuratorem ustanowiono Bazylego Po- 

łowczuka.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Buczaez, dnia 6. listopada 1900.

L. cz. P. 257/00 1 [262]
Eleonora Kuczarska z Niebylca uznana 

umysłowo chorą, kuratorem ustanowiono F ran­
ciszka Boczara z Niebylca.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Strzyżów, 10. grudnia 1900.

L. ez. P. 143/00 2 [346]
Annę Karcz z Podczerwonego uznano 

umysłowo niedołężną, a kuratorem jej zamia­
nowano Macieja Karcza z Podczerwonego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Czarny Dunajec, dnia 7. grudnia 1900.
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Wyroki prasowe.
3 1 .8  (*!)

Słamen ©einer 9Kajeftdt be8 tfaiferS! 
$>a8 f. f. łBanbeggeridjt Hien ais Sprej}* 

geridjt fjat auf Slntrag ber {. !. ©taatSantnatt* 
j*aft erfannt, baf} bet 3*Ijalt ber periobi* 
fdjen'$rucffclmft: „Sie $eitfdje" 0łummer 17 
bom 1. 3dnner 1901 unb jroar ber 21rtifel 
auf ©etie 1 „Unfere Hadjleuie" in feinet ®anje 
bas SBergê en nad) §. SOO @t. ®. begrunbe, 
unb eS tuirb nać) §. 493 ©t. S[3- O. baS 
S3crbot ber SEBeiteroerbreitung biefet 33ruafd}rifi 
ausgefprod)en, grmdf} §§. 487 — 489 ©t.
0 .  bie S fd jlagn a lp n e beftatigt unb gemap §. 
37 ąjr. ® . auf bie SSetnicętung bet fatftertcn 
©jemplare erfannt.

H ien , am 31. SDecember 1900.

S a s t. ?. SanbeS* ais SPttfcgeridji in 
Saibacf) tjat mit bem ©rfenntniffe »om 13. 
Secember 1900 $ t . 30/1, bie BWteritettung 
ber ntdjtperiobifdjen auslanbifdjen ©ruafĄriften:
1. „S it ebangclifdie Scłuegung itt Defterretdj" 
SSon f$r. 2Htt)tr, ©uptrintenbanten iu Bwidau 
in ©adjfen. 163 (XIV. ftctlp 7); 2. „ilatljo. 
liciSmuS unb SproteftantiSmuS im £tdjte"ber 
fiulturgefd)id)tt beurtfjtilt." 9ltbe jur geier 
non; SuiljerS ®cburt$tag am 1°- JRobtmber 
1899 im 3tt)eigbereine beS ebang. ” uw>e3 ju 
®rofe*£id)ttrfelbe geljalten bon Dtto Jsfletberer 
ifJroftffor in Śerlin, 170 (XV. ^ t.1̂ e112); 2- 
„Ser ijSroteitantismuS in Oeflcrrctcg. «on  
Śr. SRener, ©uptrinttnbniten in „#,ttnc\au m 
©adjfcn 176 (XV. fftti^e 7); 4. „2Bte etn rb* 
inifóer ^riefter 1871 in ilRagbfburg ben Heg 
jur tbangeltfd)en $ird)e fanb." SSortrag bon 
©onfiftorialratfi $ .  SRe^mii, ©omprebigcr in 
SlRagbeburg, 176 (XV., SUtye 8); 5. „SeS 
fReiĄ*fret§errn tnirfl. @elj. S tajN  
jur. 3- 8 . bon gdftatt fat$olifcf|t Softfórift 
auf ben SProteftantiSmuS" 33erfaf}t 1772 in 
2Riind)tn ntu t̂rauSgegeben bon Sr. St. Hal* 
der, 181/83 (XVI. fReiljt 1/3), fammtlidje biefc 
glugfdjrifttn erfdjienen im SSerlage ber $ud)< 
Ijanblung beS @bang.'S9unbeS bon 6  93raun 
in £cipjig unb jroar: ad 1 unb 3. gemafj 
§§. SOO, 302, 303 ©t. ®- ad 2- unb 4. ge* 
maf} §§• 302 unb 303 @t. ® , ad 5. nad) §. 
303 ©t. ®. berboien.

SaS I. f. £anbeS* ais Sprejjgeridit in 
gnnsbrucf bat mit bem ©rfenntniffe oom 31. 
Secember 1900 $r. V. 147/1, oie Heiteraer* 
breitung beS ®d)reib*Jtaler!ber fiir Sirol unb 
gSotarlberg 1801'' SnnSbrud, Srnd unb Ser* 
lag ber HagneFfajm Unioerfndt8‘23ud}Ijanb* 
Inng. ©inunbadfijigfter galjrgang" toegen bes 
gujcrateS; „Sl. S^ient)’S atlein edjtc Bebens* 
effenj"; toegen ber Slnfiinbiguug ber „Sr. ifie« 
foo’S 21ugSbutger SebenSeffenj" unb ber „Sn* 
bifdjtn fiigaretten gegen Slt^embejĄtoerben" im 
3Jerjeid)niffe ber mebicinifcfjen ©peciatitateu ber 
Slpot^ete jut „Kjeiligett Sinna" in SnnSbrud 
toegen beS SuferateS betreffenb „geifS Slectro* 
©alb. $>oppfI=s8olIa«£reua" unb „Sr. ©anbenS
(£lectro>@alo.=@unel'' dou  „Ueber 100.000 ®c* 
$eilte" bis „Sajel (©Ątoeij)" naĄ §. 303 @t. 

oerboten.

SaS t. t  SanbeS* ais ^rejśgeridit ;n 
ganSbrud ^at mit bem ®r!ertbtniffr bom 31. 
Secember 1900, $ r . V 146/1, bie SBeiterber* 
breitung beS „SSoItS* unb SBirtf)fct|ftS-Śialenber 
fiir Sirol unb Sorarlberg" SnnsbrueE S3erlag 
bcc SSSagner’fd)ett UnioerfitdtS * Sudj|anMung, 
©rud oer 2Bagner'ic^en UnioerjitdtS=93uc^btnde* 
iei. ®inunba^tjigfter Sa^rgang, wegen beS 3n* 
ferateS: „SI. Si)ierrt)’8 attein tć)it Sebenśeffenj 
toegen ber Slnfungigung ber „ S r- ^riefoo’S 
Slugźburger Sebeneffenj" unb bet „SnbifĄcn 
ffigaretten gegen Sttijenibef^wcrben" tm S3er* 
łciĄnifje bet* mebiciuiJ(Scn Spwiautftten bet 
2lpo:t)efe jur „^eiltgen Slnua' tn S nnsbrud ; 
toegen be  ̂ 3n{etciie§ • ^ ©lec^
tro=®olb. ©obbeI'SSoIta*SJreuj" unb S r  @an* 
benS Ślcctro*@alo.*@iittel" Don »Ueber 100 000 
©ebeilte" unb enbenb mit: „Safel (©Ątbeij)" 
nać) § 305 ©t. ®- oerboten

SaS {. I  to iS ^  alS iPrefegeriĄt in 
SSubtoeiS bat mit bem ©rfenntniffe oom 31. Se* 
cember 1900, $ r . 75, bit Heiteroerbreitung ber 
SRummer 153 ber Bcitfd^rift: „Jihoceske Listy“ 
oom 29 Secember 1900 toegen beS SlrttfelS: 
„Oficiosni list vyvraci povesti 6iS „snatbu ci- 
sarove“ n a^  §. 63 ©t. ®. oerboten

SaS !. !. ftreiS* alS ?Pre|geric|t in 
SSubtoeiS mit bem ©rlenntniffe oom 31. Se* 
eembet 1900, SjJr. 74, bie Heiteroerbreitung 
ber Śtummer 104 ber geitfc^rift: „Budivoj“ 
oom 28. Secember 1900 toegen ber ©telle 
Oon „Pani senkyri“ biS „panu hosticsbyc-h“ 
beS SlrtitelS : „Zdejsi nemecky pivovar a sci- 
tani lidu“ naĄ §. 802 @t. ®. oerboten.

„©gerer SfaĄriĄten" oom 29. 3uImonbS 1900 
toegen ber ©telle oon „Dbtooljl tS Slufgabe" 
bis „Obj ctioitat beflei^igcn" beS Sluffa^eS: 
„S ie Siberalen — bie $iiter ber SScrfaffung!" 
naĄ §. 300 @t. ®. oerboten.

SaS l. f. ftreiS* alS ^reggeri©! in 
©ger bat mit bem ©rfenntniffe oom 31. Sccem* 
ber 1900 $r . VIII 237/1, bie Heiteroerbreitung 
ber 9htmntcr 102 ber rr^atfenau*
$5nigSberger SSolfSjeitung" oom 29. SulmonbS 
1900 toegen berfrlben ©tellt mie bei „©gerer 
3caĄric^ten“ oerboten.

SaS f. I  ftreiS* al§ iBrefeguidbt m 
©ger bot mit bem ©rfenntniffe oom 22. Se* 
cember 1900, i$r. VIII. 238/1 bie Heiteroerbrei* 
tung ber iRummer 102 ber ^eitfcbnft: „3Rtu* 
be!er Siadbricbien" oom 29. gulntonbs 1900 
toegen berftlben ©tetten toie bei „©gerer 9Iad|* 
ridbten" oerboten.

SaS f. I. S tu iS* alS tpre|geri(Ąt in 
$^Ifen bat mit bem ©rtenntniffe oom 31. 
Secember 1900, ffSr. 106, bie SBeitcroerbrei* 
tung bet Slummer 52 ber geitfdbrift: „Ser 
XlortodrtS" oom 30. Secember toegen bet ©telle 
oon „Hdbtenb fidb" bis „toerben angefagt" beS 
Slrtifelf: „®ebanfenbaHen" ttacb 65 lit. a, ©t. 
®. oerboten.

SaS f. !. ftreiS* 'alS ^re^geridbt in 
^ilfen bat mit bem ©rfenntniffe oom 31. Se* 
cember 1900, ifk. 107, bie Śłeiteroerbreiłung 
ber SRummer 31 bet Seitfdbrift: „DReutr ®or» 
todriS" oom 23. Secember 1900 toegen ber 
Stttifcl: I. „&uf bem ©cblaćbtfelbe oon fiuftoj* 
ja"; „II. /perrmannsbutte" („§ier gibt eS") nadb 
§§. 63, 302 ©t. ®. oerb ten.

SaS 1. f. JlreiS ais $refjgcricbt in
tpije! bat mit bem ©rfenntniffe oom 31 Se* 
cember 1900, ifJr. 58/1, bie SBeiteroerbreitung 
ber SRuntmer 2 ber ^ t i t f ^ n f t : „Blatenske Li­
sty" oom 29. Secember 1900 toegen beS 2Irti* 
felS: „Ze zamori“ n a^  §§• 65 a. unb 300 
©t. ®. Oerboten

SaS f. f. tfreiS* alS $re|gericbt in
Dlmiib bat mit bem ©rfenntniffe oom 1. gdn* 
ner 1901, ifjr. 73/2, bie SSeiteroerbreitung
brr 91ummer 150 ber geitfdbnft: „Pozor“
som 29. Secember 1900 tofgen ber ©telle oon 
„Prejeme mu i  plna srdce“ biS „na cele ge- 
nerace pusti“ beS iUrtifelS : „Jasot v nemec- 
kem tabore“ unb toegen beS ganjen 21rlifelS : 
„Z volebniho ruchu v nasi mestske skupine11 
nadb §• §02 ©t. ®. oerboten.

StaS f f. JlteiS* alS ifłre&gertdbt in 
Ung.*§rabifcb bat mit bem ©rfenntniffe oom 
31. Secentber 1900, tJSr. 22, bie Heiteroerbrci* 
tung ber iftummer 9 ber gcitfcbrift: „Slovacky 
kraj“ oom 29 Secember 1900 toegen beS Sir* 
tifeis: „V trestni zalezitosti proti M. Dru. 
Mandlerovi“ oon „Toto dobrozdani“ biS „vy- 
yaznouti" unb beS 21rtifelS: „Ruzne zpravy“ 
in ber ©telle oon „prispelo byu biS „nizsimi" 
n a^  Krt. VII. refp. V. beS ©efefeeS oom 17. 
Secember 1862, 91 r. 8 Jft. &. S I. ex 1863, 
unb §. 491 @t. ®. na*  §. 498 @t. ffi. 0 .  
oerboten

Rozmaite obwieszczenia.
Zl. 137.735 [238]

Kundmachiing
betreffend die Einbringungder Bekennt- 
nisse zur Bentensteuer und zur Per- 
sonal-Einkommensteuer fur das Jahr 

1901.
In Gemassheit der §§. 138 und 202 

des Gesetzes vom 25. Oetober 1896 E.-G. 
BI. Nr. 220 beziehungsweise der Artikel 18 
und 21 der Vollzugs-Vorschrift zum III Haupt- 
stiicke und der Artikel 29 und 43 der 
Vollzugs-Vorschrift zum IV. Hauptstiicte 
dieses Gesetzes wird im Grunde des 
Erlasses des k. k. Finanzministeriums vom 
26. November 1900 Zl. 70.639 zur Einbrin- 
gung der Bekenntnisse zur Bentensteuer und 
zur Personal-Emkommensteuer fiir das Jahr 
1901 der Termin bis zum 15. Eeber 1901 
festgesetzt.

Beziiglich der Pflicht zur Entrichtung 
der erwahnten Steuern und der Etnbringung 
der betreffenden Bekenntnisse wird Eolgendes 
bemerkt.

1. Zur Entrichtung der Bentensteuer 
sind alle jene physischen und piristischen 
Personen verpflichtet, welehe das im §. 124 
des Gesetzes erwahnte Einkommea beziehen 
mit Ausnahme der im §. 125 genannten 
Personen.

Jene Personen dereń Gesammteinkom- 
men (aus allen Einkommens-Quellen) den 
Betrag von 1200 Kronen jiitirhch nicht iiber- 
schreitet sind zur Embringung des Bekennt- 
nisses zur Bentensteuer nur in dem Fąlle

Verpflichtet, wenn sie hiezu von der Steuer- 
behórde individuell aufgefordert worden sind.

Alle jene Personen dagegen dereń Ge- 
sammteinkommen mehr ais 1200 Kronen 
jahrlich betragt haben das erwahnte Bekennt- 
nis bereits infolge dieser Kundmachung ein- 
zubringen, ohne Eiicksicht auf die Hohe 
des der Bentensteuer unterliegenden Ein- 
kommens und ohne Eiicksicht darauf ob sie 
zur Einbringung des Bekenntnisses von der 
Steuerbehorde aufgefordert worden sind oder 
nicht.

Gemass §. 139 des Gesetzes sindjedoch 
von der Lberreiehung des bezeichneten Be­
kenntnisses insoferne sie nicht von der Steuer­
behorde insbesondere dazu aufgefordert worden 
sind jene Steuerpfliehtigen befreit, w elche:

a) im yorangegangenen Steuerjahre be­
reits Bentensteuer entrichtet,

b) inzwischen ihren Wohnsitz nicht 
yerandert, und

e) keine Vermehrung der Beziige er- 
langt haben.

In diesem Falle findet die Steuerbe- 
messung ftir das Jahr 1901 yon demselben 
Einkommen, wie im Vorjahre ohne ein Steuer- 
bekenntnis atatt.

Im Falle des Aufhorens des renten- 
steuerpfliehtigen Bezuges erscheint es daher 
behufs Vermeidung einer eventuellen Steuer- 
vorschreibung fiir das Jahr 1901 geboten, 
hieyon der zustandigen Steuerbehorde I. In- 
stanz innerhałb des oben festgesetzten Ter- 
mines Mittheilungen zu machen.

Im Ubrigen wird bemerkt, dass die 
Pflicht zur Einbringung des Bekenntnisses 
zur Bentensteuer nur jene dieser Steuer un­
terliegenden Beztlge betrfft, aui welche sich 
die Bestimmungen des §. 133 des Gesetzes 
betreffend den Abzug und die Abfuhr der 
Bentensteuer durch den fraglichen Bezug 
auszahlenden Schuldner nicht beziehen.

2. Zur Entrichtung der Personal-Ein- 
kommensteuer sind all jene im §. 153 des 
Gesetzes genannte physischen Personen ver- 
pflichtet, dereń steuerpflichtiges Einkommen 
mehr ais 1200 Kronen jahrlich betragt mit 
Ausnahme der im § . 1 5 4  des Gesetzes er­
wahnten Personen.

Personen dereń Einkommen den Betrag 
yon 2000 Kronen jahrlich nicht tiberschreitet 
sind zur Einbringung des Bekenntnisses zur 
Personal-Einkommensteuer nur in dem Falle 
yerpflichtet, wenn sie hiezu von der Steuer­
behorde oder yon dem Vorsitz«nden der Seha- 
tzungs-Commission individuell aufgefordert 
worden sind.

Alle Personen dagegen, dereń Einkom­
men mehr ais 2000 Kronen jahrlich betragt, 
haben das erwahnte Bekenntnis bereits in­
folge dieser Kundmachung vorzulegen ohne 
Eiicksicht darauf, ob sie hiezu aufgefordert 
worden sind, oder nicht

3. Auf welche Weise das Einkommen 
zu ermitteln und die Bekenntnisse zu ver- 
fassen sind, bestimmen hinsiehtlich der Ren- 
tensteuer die §§. 128—130 und 138 des Ge­
setzes beziehungsweise die Artikel 13—16 
und 20 der Vollzugs-Vorsehrift zum III. Haupt- 
stiicte dieses Gesetzes hinsichtiich der Per 
sonal-Einkommensteuer, dagegen die §§. 
156—171 und 202, wie auch die Artikel 32. 
33 beziehungsweise 3 —28 der Volizugs-Vor- 
schnft zum TV Hauptstueke des bezogenen 
Gesetzes.

Die Bekenntnisse zur Bentensteuer, wie 
auch jene zur Personaleinkommensteuer kon- 
nen entweder schrifdich auf yorgeschriebenen 
Drucksortea oder miiudlich bei den zustan- 
digen Steuerbehorden zu Protocoll abgegeben 
werden.

Dss Einkommen aus den einzelnen Ein- 
kommens-Queilen ist in den betreffenden Ru- 
briken der Bekenntnisse in der Kronen-Wah- 
rung anzugeben.

Die nothigen Drucksorten werden den 
Steuerpfliehtigen unentgeltlich verabfolgt 
werden.

Zur Eutgegennahme dieser Bekenntnisse 
sind in der Regel jene Steuerbehorden I. 
Instanz berufen, in dereń Sprengel die zur 
Entrichtung der Bentensteuer oder der Per­
sonel ES nkommensteuer yerpflichtete Person 
ihren ordentlichen Wohnsitz hat.

Hinsichtiich der zur Entrichtung der 
Rentensteuer verpflichteten juristischen Per­
sonen ist in dieser Beziehung jene Steuer­
behorde I. Iastaaz zustandig, in dereń Spren­
gel sich der Sitz der juristischen Person be- 
findet.

Ausnahmen von diesen Regeln bestim­
men hinsichtiich der Rentensteuer die Absatze 
2 und 3 des 132, hinsichtiich der Personal- 
Einkommensteuer die Absatze 2 und 3 de3 
§. 176 des Gesetzes.

Personen, welche im Łaufe des Jahres 
1901 in einem der im Beichsrathe yertrete- 
nen Konigreiche und Lauder ihren Wohnsitz 
nehmea werden, und im Genusse eines der 
Beateasteuer oder der Personal Einkommen- 
steuer unterliegenden Einkommens stehen, 
werden hieyon binnen 14 Tagen naeh der 
Einwanderung der zustandigen Steuerbehorde 
die Aazeige unter Anschluss des yorgeschrie- 
benen Bekenntnisses zu erstatten haben.

Das3elfce betritfc auch jene Personen, 
1 welche im Laufe des Jahres 1901 feste 1200

Kronen jahrlich uberschreitende Beziige er- 
langen, diese Personen haben der erwahnten 
Pflieht langstens binnen 14 Tagen nach Er- 
langung der betreffenden Beziige nachzu- 
kommen.

Die Nichterfiillung dieser Pflicht invol- 
viert eine Steueryerheimlichung.

In  welchen sonstigen Fallen der zur 
Entrichtung der Bentensteuer oder der Per­
sonal-Einkommensteuer Verpfliehtete einer 
Steueryerheimlichung oder Steuerhinterzie- 
hung sich sehuldig macht und welchen Strafen 
derselbe aus diesem Anlasse unterliegt be­
stimmen die §§. 239 und 243 beziehungs­
weise die §§. 241 und 244 des Gesetzes.

Jene Steuerpfliehtigen, welche ihr Be­
kenntnis fiir das Jahr 1901 zur Rentensteuer 
oder zur Personal-Einkommensteuer miindlich 
einbringen wollen, werden eingeladen, das- 
selbe in ihrem eigenen Interesse um einem 
spateren Parteiandrange und Zeityerluste vor- 
zubeugen moglichst bald abzugeben.

Dies betrifft insbesondere die Bekennt- 
nissd zur Personal-Emkommensteuer hinsicht­
iich welcher die Steuerbehiirden ermachtigt 
wurden nach Massgabe des Bedarfes zur Aut- 
nahme miindiicher Bekenntnisse entsprechende 
Termine festzusetzen.

Wo solche Anordnungen getroffen wer­
den, mogen die Parteien in ihrem eigenen 
Interesse sich genau dam ach richten.

Lemberg, am 25. December 1900.
K. k. Finanz-Landes-Direetion.

Korytowski m. p.

Obwieszczenie
0 przedkładaniu fasyi do podatku oso- 
bisto-dochodowego i podatku rentowego

na rok 1901.
W myśl §§. 138 i 202 ustawy z dnia

25. października 1896 Dz. p. p. Nr. 220 
względnie artykułów 18 i 21 rozporządzenia 
wykonawczego do działu 111. oraz artykułów 
29 i 43 rozporządzenia wykonawczego do 
działu IV. tejże ustawy, wyznacza c. k. kra­
jowa Dyrekcya skarbu na mocy reskryptu
c. k. Ministerstwa skarbu z dnia 26. listopada 
1900 1. 70639 do przedkładania fasyj w celu 
wymiaru podatku osobisto-dochodowego i po­
datku rentowego na rok 1901 termin do 15 
lutego 1901.

Co do obowiązku opłaty tych podatków
1 przedkładania dotyczących fasyj zauważa się 
w szczególności co następuje:

1. Do opłaty podatku rentowego obowią­
zane są wszystkie osoby fizyczne i moralne 
pobierające dochód określony w §. 124 po­
wołanej ustawy z wyjątkiem osób wymienio­
nych w §. 125.

Osoby, których łączny dochód (ze wszyst­
kich źródeł) nie przenosi rocznie 1200 koron, 
obowiązane są do przedłożenia fasyj w celu 
wymiaru podatku rentowego tylko w takim 
razie, jeżeli zostaną do tego przez władzę po­
datkową indywidualnie zawezwane.

Osoby z dochodem łącznym (z jakich­
kolwiek źródeł) ponad 1200 koron rocznie 
obowiązane są natomiast do pizedłożenia 
wspomnianych fasyj już na skutek niniejszego 
obwieszczenia bez względu na wysokość do­
chodu podatkowi rentowemu podlegającego 
oraz bez względu na to, czy zostały lub nie 
zostały przez władzę podatkową do przedło­
żenia fasyi zawezwane.

W myśl §. 139 ustawy wyżej powoła­
nej uwolnione są jednak od obowiązku przed­
łożenia fasyj do podatku rentowego o ile nie 
zostaną do tego przez władzę podatkową spe- 
cyalnie zawezwane osoby, które :

a) opłacały już podatek rentowy w po­
przednim roku podatkowym,

b) nie zmieniły w międzyczasie swojego 
miejsca zamieszkania,

c) nie uzyskały wyższego dochodu.
W  takim razie nastąpi wymiar podatku 

rentowego na r. 1901 bez fasyi od takiej sa­
mej kwoty dochodu jak w roku porzednim.

W  razie ustalenia poboru podatkowi ren­
towemu podlegającego wskazanem jest przeto 
dla uniknięcia ewentualnego wymiaru podatku 
na rok 1901 donieść o tem kompetentnej 
władzy podatkowej I. instancyi w terminie 
wyżej wyznaczonym.:

Zresztą zaznacza się, że obowiązek przed­
kładania fasyi w celu wymiaru podatku ren­
towego dotyczy tylko tych dochodów temuż 
podatkowi podlegających, do których nie od­
noszą się postanowienia §. 133 powołanej u- 
stawy co do ściągania i odwożenia podatku 
rentowego przez dłużnika dochód dotyczący 
wypłacającego.

2. Do opłaty podatku osobisto - docho 
dowego obowiązane są wszystkie te osoby fi­
zyczne wymienione w §. 153 ustawy, których 
dochód temuż podatkowi podlegający 1200 
koron rocznie przenosi z wyłączeniem jednak 
osób, wymienionych w §. 154 ustawy.

Osoby, których dochód nie przenosi 
rocznie 2000 koron, obowiązane są do przedło­
żenia fitsyi w celu wymiaru podatku osobisto- 
dochodowego tylko w takim razie, jeżeli za­
wezwane zostaną do tego indywidualnie przez 
władzę podatkową lub przez przewodniczącego 
komisyi szacunkowej.

$)ag f. f, ftreig* alg iprefjgeridjt in 
'*0er fjat mit bem ©rfenntniffe nom 31. S)e* 
cember 1900, $ r .  VIII 236/1, tie Heiterber- 
aiettnng ber Ułummer 102 ber 3eitfdjrift;
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koron przedłożyć winny wspomnianą fasyę 
już na skutek niniejszego obwieszczenia bez 
względu na to czy zostały lub nie zostały do 
przedłożenia tasyi zawezwane.

3. Sposób obliczania dochodu i sporzą­
dzenia tasyj określają co do podatku rento­
wego §§• 128—130 i 138 ustawy oraz arty­
kuły 13— 16 i 20 rozporządzenia wykona­
wczego do działu III. ustawy, zaś co do po­
datku osobisto-dochodowego §§. 156—171 
i 202 ustawy oraz artykuły 32 i 33, względ­
nie 8—28 rozporządzenia wykonawczego do 
działu IV. powołanej ustawy.

Tak fasye w celu wymiaru podatku ren­
towego, jak również fasye w celu wymiaru 
podatku osobisto - dochodowego przedkładać 
można bądź pisemnie na przepisanych dru­
kach, bądź też zeznawać ustniej do protokołu 
u właściwych władz podatkowych.

Dochód z poszczególnych żródał zezna­
wać należy w walucie koronowej w rubrykach 
fasyi na ten ceł przeznaczonych.

Potrzebne druki udzielane będą stronom 
interesowanym bezpłatnie.

Do odbierania wspomnianych fasyj po­
wołane są w regule te władze podatkowe I. 
instancyi, w których okręgu obowiązany do 
opłaty podatku rentowego lub podatku osobisto ■ 
dochodowego stale mieszka.

Co da osób moralnych, obowiązanych 
do opłaty podatku rentowego, powołaną jest 
do przyjęcia dotyczącej fasyi ta władza po­
datkowa I. instancyi, w której okręgu osoba 
moralna ma swoją siedzibę.

Wyjątki od tych zasad określają co do 
podatku rentowego ustępy 2 i 3 §. 132, zaś 
co do podatku osobisto-dochodowego 2 i 3 
§. 176 ustawy.

Osoby, które osiedlą się w ciągu roku 
1901 w jednym z krajów reprezentowanych 
w Badzie Państwa, a posiadają dochód podle­
gający podatkowi rentowemu lub podatkowi 
osobisto - dochodowemu, obowiązane będą w 
myśl §§. 145 i 228 ustawy donieść o tein 
właściwej władzy podatkowej w przeciągu dni 
14 po osiedleniu się dołączając przepisaną 
fasyę.

To samo dotyczy tych osób, które uzy­
skają w r. 1901 stałe pobory służbowe prze­
noszące roeznie 1200 koron.

Osoby te dopełnić winny wspomnianego 
obowiązku najpóźniej w dniach 14 po uzyskaniu 
dotyczących poborów. Niedopełnienie tego obo­
wiązku stanowi zatajenie podatkowe.

W jakich zresztą wypadkach dopuszcza 
się kontrybuent obowiązany do opłaty po 
datku rentowego lub lub osobisto - dochodo­
wego ukrócenia lub zatajenia podatkowego 
i jakim z tego powodu podlega karom okre­
ślają §§• 239 i 243 oraz §§. 241 i 244 
ustawy.

Kontrybuentów, którzy fasyę do wymiaru 
na rok 1901 podatku rentowego lub podatku 
osobisto - dochodowego zeznać chcą protoko­
larnie, wzywa się aby to we własnym inte­
resie dla uniknięcia natłoku i powstającej 
stąd straty czasu jak najrychlej uskutecznili.

Dotyczy to w szczególności fasyi do po 
datku osobisto-dochodowego, co do których 
upoważniono władze podatkowe do wyznacze­
nia w miarę potrzeby kontrybuentom do 
ustnego zeznawania fasyi odpowiednich te r­
minów.

Gdzie przeto zarządzenia takie nastąpią 
zechcą strony intetresowane we własnym in ­
teresie do nich jak najściślej się zastosować.

Lwów, dnia 25. grudnia 1900.
0. k. krajowa Dyrekcya skarbu.

Ko r y t o w s ki, m. p.
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JlB B iB , pH H  2 5 .  r p y p H H  1 9 0 0 .
KopHTOBCKHH B. p .

[11164 3 - 3 ]
L  cz. Cw. 703/00 (1), 704/00 (1), 706/00 
U), 709/00 (1).

Przeciw Peisechowi Dawidowi Mulle­
rowi z Bukowska, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesione zosłały do c. k. sądu 
obwodowego w Sanoku przez Henryka Barda 
kupca w Dukli pozwy o zapłacenie sum we­
kslowych 2023 kor. 59 hal., 709 kor. 95 hal., 
408 kor. 60 hal. i 458 kor. 90 hal. w. 
k. z pn.

Na połstawie tych pozwów wydane zo­
stały w tutejszym sądzie nakazy zapłaty z dnia 
21. grudnia 1900 do 11. cz. Ow. 703/00 (1), 
Cw. 704/00 (1), Cw. 706.00 (1) i z dnia 22. 
grudnia 1900. 1. cz. Cw. 709/00 (1)

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Peisecha Dawida Mullera, 
ustanawia się pana dr. Plakowicza adwokata 
w Sanoku kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie swego 
kuranda w rzeczonych sprawach na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy. Oddział II.
Sanok, dnia 22. grudnia 1900.

L. cz. Cw. 726/00 ( l )  _ [58 2 - 3 ]
Przeciw Peisechowi Dawidowi Muller 

kupcowi z Bukowska, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do c. k. są­
du obwodowego w Sanoku przez Kotnereyal- 
ny Zakład kredytowy w Sanoku pozew o za­
płacenie sumy wekslowej 600 kor. wk. zpn.

Na podstawie pozwu wydany został w 
tutejszym Sądzie dnia dzisiejszego nakaz za­
płaty Cw. 726/00 1.

Celem strzeżenia praw niewiadomego z 
miejsca pobytu Peisecha Dawida Mullera usta­
nawia się p. dra Józefa Plakowicza ad w. w 
Sanoku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Sanok, dnia 29. grudnia 1900.

L. cz. Ns. 178/00 (2) [4 2 - 3 ]
W depozycie karnym c. k. sądu powia­

towego w Przemyślanach przechowany jest 
od 13. czerwca 1897 do 1. 1923/97 pod poz. 
12/97 żółty pugilares z kwotą 71 ct. odebrany 
od uwięzionego w tut. sądzie nieznanego na­
zw iska.

W myśl §. 376, 378 i 379 p. k. wzywa 
się wszystkich którzy mogą wykazać prawo 
własności do tych przedmiotów, aby się zgłosili 
w Naczelnictwie sądu w przeciągu roku od 
dnia umieszczenia pa raz trzeci niniejszego 
edyktu, gdyż przeciwnie pugilares sprzedany 
a gotówka do Urzędu podatkowego oddaną 
zostanie.

Z Naczelnictwa c. k. sądu powiatowego.
Przemyślany, dnia 15. grudnia 1900.

do L. A. 289/99 6 [8 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy Oddział IV. w Ko 

pyczyńc-ach podaje do wiadomości, źe Markus 
Horowitz zmarł 17. lutego 1899 w Sucho- 
stawie bez pozostawienia ostatniej woli roz­
porządzenia. Między innymi powołaną jest 
do spadku tegcż Breine Horowitm "

Gdy miejsce pobytu Breiny Horowitz 
nie jest znane, wzywa się ją, aby w przecią­
gu roku, licząc od daty tego edyktu ustnie 
lub pisemnie do spadku się oświadczyła, gdyż 
w przeciwnym razie zostanie przewód spadko­
wy przeprowadzony ze zgłaszającymi się spad­
kobiercami i z ustanowionym kuratorem Bu- 
binem Presserem.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kopyczyńce, dnia 5. maja 1900.

L. cz. Nc. III. 625/00 1 , [18 2 - 3 ]
0. k. Sjd powiatowy w^Sokalu zarządza 

postępowanie amortyzacyjne względem kwitu 
depozytowego c. k. urzędu podatkowego w 
Sokalu na złożoną tamże kaueyę dzierżawną 
w książeczce galio. kasy oszczędnoś i Nr. 
52.257 na 120 zł. i wzywa każdego, ktoby 
kwit posiadał, ażeby go w przeciągu roku, 
sześciu tygodni i trzech dni, od dnia osta­
tniego ogłoszenia edyktu licząc w tutejszym 
sądzie złożył, w przeciwnym bowiem razie 
na ponowną prośbę p. Zbigniewa hr. Lancko- 
roriskieg-) kwit ten za amortyzowany uznany 
będzie.

Sokal, 24. listopada 1900.

L. cz. A. 160198 (4) [31 2— 3]
O b w i e s z c z e n i e .

0. k. Sąd powiatowy w Kamionce str. 
ogłasza, że dnia 26. marca 1898 zmarł 
w Kamionce str. bez pozostawienia ostatniej 
woli Ozyasz Fischer.

Ponieważ sądowi niewiadomo czy i któ­
rym osobom przysłużą prawo dziedziczenia 
tego spadku przeto wzywa się wszystkich tych 
którzy ż jakiegobądź tytułu roszczą sobie prawo 
do spadku, aby swoje prawa dziedziczenia w 
ciągu roku od dnia tego ogłoszenia w sądzie 
tut. zgłosili i wykazując prawo dziedziczenia 
do spadku się oświadczyli, inaczej spadek dla 
którego ustanowiono adwokata dr. Krówczyń- • 
skiego z Kamionki strum. kuratorem po prze­
prowadzeniu rozprawy ze zgłaszającymi się 
i wylegitymowanymi spadkobiercami tymże 
w miarę ich praw przyznanym zostanie a część 
spadku nieprzyjęta lub gdyby się nikt nie 
deklarował cały spadek jako bezdziedziczny 
państwu wydanym będzie.

Kamionka str., dnia 25. listopada 1900.

L. cz. A. 334/98 (17) [71 2 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Tarnopolu za­

wiadamia niniejszem, że dnia 20. lutegoJ1897 
zmarła w Tarnopolu Sara z Kurftirstów Hefter 
z pozostawieniem dwóch rozporządzeń ostatniej 
woli, którymi swoim krewnym różne legata 
zapisała.

Gdy tutejszemu sądowi miejsca pobytu 
legataryuszy Chaskli Poper, Eacheli Poper, 
Beili Poper, dzieci Ohaji Poper, Mojżesza 
Benciona 2 im. Kurftirsta, Benjamina Kur- 
fttrst, Jakóba Szymona 2 im. Kurftirst, Izrael 
Ber 2 im. Kurftirst i Eizyka Kurfiirst dzieci 
Lazara Kurftirst, wreszcie Szulima Auer- 
bacha syna Stissli Auerbach jest niewiadom8m 
wzywa się tychżs wszystkich, by w ciągu 
jednego roku od dnia niżej wyrażonego licząc 
w tutejszym sądzie się zgłosili i oświadczenie 
do spadku wnieśli, w przeciwnym razie spadek 
ze zgłaszającymi się spadkobiercami i dla 
nich ustanowionym kuratorem adwokatem dr. 
Binderem przeprowadzonym zostani8.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Tarnopol, dnia 5. października 1900.

L cz. T. 2/00 (1) [54 2 -  3]
O. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

wzywa każdego posiadacza książeczki wkład­
kowej Towarzystwa kredytowego Oszczędności 
w Tłumaczu Nr. 619 z dnia 30. sierpnia 1892 
na kwotę 84 zł. 28 et. na rzecz kasy pożycz­
kowej gminnej w Uhornikach wystawionej, 
aby takową w przeciągu jednego roku, sześciu 
tygodni i trzech dni od dnia ogłoszenia po 
raz trzeci niniejszego edyktu licząc sądowi 
przedłożył lub swe roszczenia do niej wy­
kazał, gdyż po bezskutecznym upływie po­
wyższego czasokresu książeczka wkładkowa 
na ponowne żądanie gminy Uhorniki za umo­
rzoną uznaną będzie.

0. k. Sąd obwodowy, Oddzisł IV.
Stanisławów, dnia 16. stycznia 1900.

L 129 [327 1 - 3 ]
O g ł o s z e n i e .

W zastosowaniu się do § . 3 0  ust. 
o repr. pow. Wydział powiatowy po­
daje do wiadomości opodatkowanych w  
powiecie mieleckim, że budżet powia­
towy na rok 1901 został w  dniu dzi­
siejszym wj łożony w biurze Eady po­
wiatowej na dni 14 do przeglądania.

Z Wydziału Rady powiatowej.
Mielec, dnia 12. stycznia 1901.

L. cz. Og. I 256/00 (1) [337]
Przeciw niewiadomym z miejsca pobytu 

Jakóba i Antoniego Jaroszów wniósł Jan  Jarosz 
z Jaworza górnego przez adwokata dr. Tadeusza 
Ftderkiewicza w Pilznie skargę o zapłacenie 
kwoty 2030 koron.

Pierwsza audyencya odbędzie się 30. 
stycznia 1901 o godz. 9 przed południem w 
biurze Nr. 14.

Ustanowiony dla strzeżenia praw Ja­
kóba i Antoniego Jaroszów kuratorem adwo­
kat dr. Emil Psarski w Tarnowie będzie ich 
zastępował, dopokąd się w sądzie nie zgłoszą 
lub pełnomocnika nie ustanowią.

O. k. Sąd obw odow y, Oddział I. 
Tarnów , dnia 5. stycznia 1901.

H. Ta6. 2656/00 [52 1 - 3 ]
U j k  Cy/i; oK p y asH H H  b  I le p e M H m  m  

o r o H o m y e  m o  b  c n p a a i  r n n o T e u H iiH  o  b h h c  
n p a B a  s a C T a n y  ą j i s l  cyM H  10.000 K o p o H  b  
CTaH i T H ra p iB  h o h o b h h h  /i;i6p  X o p o c H iiu ;H  3 

H o B o c e n i ip e io  BHKa30M  r i n .  u. 609 o 6 h h t h x ,  
yCTaHOBHeHHM 3'iCTaB flHH HeBlĄOM Oro 3 M icpH  
no Ó H T y  I ń a H a  X o p o c H n u ;K o r o  K y p a T o p o M  aĄ B . 
^ [ p .  H e p n io H u a i te B i iu .

I(. k . CyA oicpyasHHH, B i^ in  V. 
TlepeMimin, ąha  30. eepimn 1900.
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Starożytności
obrazy, sztychy i m iniatury do sprze­
dania, ul, Krasickich. 7, p a r te r  r; a i owo.

Po cenach redakcyjnych
ogłoszenia do wszystkich %z wyjątku 
dzienników, czasopism fachowych, 
miejscowych, zamiejscowych i za­

granicznych. 
Z am ów ienia na k lisze  i rysu n k i 
do o g ło sz e ń , prenum eratę na  

w szelk ie pism a
przyjmuje

Ajencja dzienników i ogłoszeń
S o k o ło w s k ie g o

we L w ow ie, pasaż H ansm ana 9

j . i o n i . e a j  . © r a d a .  p s r ^ w a t r t ó

I K. k. Staaisbilindlreetiou in Stani-lau

Kosztorysy gratis.

rao ia sp e c ja ln o ść  od
lat B8 polecam znakomite 
wyręby nożownicze z fa­
bryki angielskiej Geo. Hi- 
des z Son. Henckelsa w So­
lingen francuskie i styryj­
skie: NożS stołowe i de­
serowe. Kucha"??© elasty­
czne do ciast i mięsiw i 

zwykle.
Scyzoryki, Nożyczki, B rzy tw y  
an gielsk ie <• d zł. 2 do 8, Hcii- 
ekelsa i A rhenza. M aszynki 
do strzyżen ia  w łosów , Na­
rzędzia ogrodnicze, po cenach 

możliwie niskich.

A n t o n i  H e l s k i
3asuxd3 l  żelasaa^ r

L w ów , p la c  M a r y ś k i  i- O,
Cenniki i'?- iyer.eni'1

Bocznik finansów?

M M pb w&Ssstórtniy- U l
n i  r o k  1 9 0 1 .

Autentyczny przewodnik losowań au- 
stryackich i zagranicznych efektów lo­
teryjnych, losowanych obligacyj pań­
s tw o w y ch  i prywatnych, akcyj kolejo­
wych i przemysłowych, jakoteż papie­

rów państwowych etc. 
gruby zeszy t fo lio  146 stron ic, -  Cena 

z przesyłka 2. kor.
Do nabycia w Aj cacy i dzienników i 
ogłoszeń S ikofnwrfcieg-\ we Lwowie, 

pasaż Hausmana.

ad Zl. lil'f/4.

Yerkauf von Altmaterialien,
Die gefertigte k. k. Sta-Asbatindirecii n beabsiehtigt 

n&chstehend angefuhrte, im Material-Magazine in Stanislau 
lagerndo Malerialien im Wege einer óffentlichen OfLrt- 
Concurrenz zu yerkaufen und zwar:

Ł>
6
7
8 
9

1 0
11
12
13
14
15
16
17
18

Nahere Bescbreibung der zuin Yerkauf-: 
b. stitouiten Materialien

Altes Eisenbleeh bis 5’%  Siarkę auch Bleehabfalle
S ied e ro h ren ...................... ............................................
Ait.es Plattenblech auch Kesselbleche tiber 4% ,

S ia rk ę .................................... ...................................
Altes E ise a d ra tb ..............................................................
Altes Gusseisen unverbrannt in kleinin Siticken
Ai bs  Gusseisen (alte B rem sk ló tzc )...........................
Altes Gusseisen verbrannt  ......................
Pausohetsen u n v e r b r a n a t .............................................
Z»rreneisea .  ..............................................................
Alte Stahl RadreifeD, T iegelflussstab l......................
Alte Staul Eadreifen „Martinstahl" olnie Nuth . .
Alte Stali! Radrmfim sonstige mit N u t h ..................
Alte Eadsteme mit gusseiserner N a b e .......................
Gusseisen B »hrspanne...................... .... ..........................
B lattfederstah l...................................................................
Y o ln tfed ern stah l...............................................................
Altes Zinkbkeh auch Zinkblechabfalle ..................
Telegraphenzinfc...............................................................

Menge 
in Klg.

10.000
7.0(0

8.000
500

30.000
7.000
5.000

40.000
10.000

8.000 
5 000 
8 000 
5 000

30.000
2.000
3.000

300
200

Dis diesbeztlglichen aut den hiezu aufgelegten Formularieu ver- 
fsssfen und gestempelten Offerte siad gesiegelt und mit der Auf- 
sebrift: „Offert auf Yerkauf von Altmaterialien" bis zum 30. Jiinner 
1901, 12 U hr Mittags bei der gefertigtc-n k. k. Staatsbahndirection 
tinzur, iehen.

Urn. 10 Uhr Vovniittags erfoigt am nficlisten Tage die commis- 
sieneile Etóffnung der Offerte, wobei die H«rrn Offerenten zugegen 
tem lonocn. Gleichzmtig mit dem Offerte jedoch „separat," ist ein 
Vadiom >n der Hoba von 10% der ganzea K&ufsurnme bei der 
h. o. k. k. Sta&tsbahn-Directions-Cassa and zwar bis 400 KiGDen 
nur im Bearen iiber 400 Kronen auch in Wertheffecten. letztere 
10%  unter dem Tagesconrse zu erlegen.

Die Offerte kftnnen auf ganze 7,urn Yerkaufe bestimmte Meuge 
od er nur auf Tbeilcpiantitaten derselben lauten und sind die Preise 
in Kroiifa-WSh uog per je  100 K g , loco Material-Magazin Stani-
s-l>.; cri sr^tellen.

Es ist Śache dt-r Herm Offerenten die gara Yerkanfe bestimmten 
Altrr.atftrialiefi zu bcsichtigen, indem etwaige wegen Qaalitat der 
erstsndemm Materia lion vorgebrachten Beclamationen nicht berttek- 
sichtigl. werden.

Die brzuglicben Ofleitformuiane.p, sowie YerkauDbedingnisse 
sind bei der gefertigten k. k. Staatsbahndirection Abth. II. erhaltiich.

Offerte, welche auf detn vorg schriebenen Fonnulare nicht
yerfwst werden, oder den ob ngefiihrten Bestimmungen nicht ent- 
sprechen, bleiben unbcriieks:chtigt.

Die k. k. Staatsbahndirection beli Sit sich das Recht vor, die 
ekigflaufenrn Offerte rttcksichtłh-h der ganzen off-rirten Menge oder 
nur auf Theiląuantitiimn zu bmueksichtigen odm- auch ganz abzu- 
lehnen.

Ole k. k. Sta&tsbahndirgction Stanislau,

C. k. Dyrefeeya kolei państw, w Stanisławowie.

Sprzedaż starych materyałów.
[328]

Podpisana c. k. Dyrekeya kolei państwowej zamierza 
v/ drodze publicznej rozprawy ofertowej sprzedać niżej 
wymienione w  magazynie materyałowym w Stanisławowie
znajdujące się przedmioty, a mianowicie:

.£_o

10
11
12
13
14
15
16
17
18

Bliższe oznaczenie materyałów przeznaczonych 
na sprzedaż

Stara żelazna blacha do 5mfm gruba i odpadki z blachy
Stare rury ż e la z n e ..........................................................
Stara żelazna blacha nad 4 %  gruba także blacha

k o t ło w a ...................................................................
Stary drut ż e la z n y ..........................................................
Stare niespalone żelazo, lane w małych kawałkach
Stare kloce hamulcowe (lane ż e l a z o ) ......................
Stare lane żelazo s p a lo n e .............................................
Siarę niespalone żelazo k u te .........................................
Drobne ze la a iw o .................. .... ........................................
Stare obręcze z k ó ł ..........................................................
Stare obręcze z kół bez rowków .  ......................
Stare obręcze z kół z row kam i....................................
Stare gwiazdy z kół z lanymi p ia s t a m i ..................
Stare wióra z żelaza l a n e g o ...............................   . .
Stal sprężynowa p ł a s k a .................................................
Stal sprężynowa s p i r a l n a .............................................
Stara blacha cynkowa i odpadki z blachy cynkowej 
Cynk z bateryi telegraficznych....................................

Ilość 
W klg.

10.000
7.000

8.000 
500

80.000
7.000
5.000

40.000
10.000
8.000
5.000
3.000
5.000 

30.000
2.000 
3.000

300
200

Oferty opieczętowane i zaopatrzone napisem: „Oferta na kupno 
starych materyałów" należy wnieść na przeznaczonych do tego for­
mularzach do c. k. Dyrekcyi kolei państwowej w Stanisławowie 
najpóźniej do 12 godziny w południe dnia 30. stycznia 1901.

Każdy arkusz oferty zaopatrzeć należy znaczkiem stemplowym 
na 1 koronę.

Oferentowi przysługuje prawo być obecnym przy komisyjnem 
otwarciu ofert, które odbędzie się dnia 31. stycznia b. r. o godzinie 
10 przed południem. Równocześnie z wniesieniem oferty, jednakże
oddzielnie złożyć należy w kasie podpisanej c. k. Dyrekcyi wady am 
w wysokości 10% sumy na zakupno przeznaczonej, a to poniżej 400 
koron tylko w gotówce, ponad 400 koron także w papierach war­
tościowych, które przyjęte będą w wartości o 10%  niżej kursu 
dziennego.

Oferty opiewać mają na całą ilość sprzedać się mającego ma­
teriału  lub też aa pojedyncze części, ceny podać należy w walucie 
koronowej po 100 klg. loco magazyn materyałowy w Stanisławowie.

Formularzy na oferty, jakoteż wykazów warunków dotyczą­
cych niniejszej sprzedaży, dostarczy na żądanie podpisana c. k. Dy­
rekeya kolei państwowej. Oferenci powinni we własnym interesie 
obejrzeć przeznaczone do sprzedaży materyały, gdyż reklamacye 
wniesione co do jakości zakupionego materyału nie będą uwzglę­
dnione.

Oferty, które na przepisanym formularzu nie zostały sporządzo­
ne, lub też powyżej wymienionym postanowieniom nie odpowia­
dają, nie będzie się uwzględniać.

O. k. Dyrekeya kolei państwowej zastrzega sobie prawo przy­
jęcia oferty bądźto na całą ilość ofiarowanego materyału bądź tyłka 
na część jego.

Również zastrzega sobie c. k. Dyrekeya kolei państwowej pra­
wo zupełnego odrzucenia oferty.

C. k. Dyrffkcya kolei państwowej w Stanisławowie.

Wychodzące rano we Wiedniu dostarcza i sprzedaje numerami
pojedynczymi 

lp®r tego sam ego dala wieczorem  
do godziny w p ó ł  do jedenastej

i. ogłoszeń
ZIŁ. WEj »  MM JW

( d z i e r ż a w c a  S o l r o ł o w s k i )

we Lwowie, ulica Karola Ludwika 1. 9.
|STJ35̂ BB!SaSS®S5£a333!SiHra!3Ĥ SSe3®a»

rit. vujvjs XXivx
i 1 rr ~ Ti 1 """" 7u

miesięcznik muzyczno - nutowy

„Meloman** ro zp o w szech n ia  ty lk o  w yborow e now ości m uzy- 
czoe, t r a n s k r y p c je  operow e, 1 om po ycye sa lonow e, u tw o ry  n a
4 ręce, do śp ię * u , n a  sk rzy p ce  o ra z  ta ń c e

" Utwory rozmaitego stopnia trudności, opakowane, nada­
jąc* 5%<i: z stosowa nia w ce lach  pedagogicznych i do gry salonowej. 
Daje roczni1: około 200 stron nic  nut dużego formatu. Na tr*ść numeru 
Węda się 4 — 5 utworów na fiutepian i jeden do śpiewu lub na skrzy­

pce Każdy utwór drukuje się w oddzielnej okładce
Ule/nie/,n> od utworów sw-jskiob. Redakcja, w  m ia rę  u t u t w u i *  się w a r-  

teściow ych now ości /.agriiuleznycli, podaje takow e aiezryj. cznie ; ryw sposobem 
wyArwnieiwo ro stanowię będzie: b ib lio tekę  w yborow ych u tw orów  m uzycznych,
umiejętnie wybranych i tioalfjpnych pod względem trudności dla najszerszego ogółu, 
interesującego sio dobrą muzycą.
Getta prgnańW fcty: W- Lwowie i na prowincji z przesyłką, 
pocztową: kwartalnie 2 z l  (4 kor.), półrocznie 4 zł. (8 kor.)  ̂

rocznie 8 zł. (16 kor.).

Ekspedycya „^e lomana“ dla Galicyi:
poświęcony nowościom muzycznym wojskich i zagranicznych kompo- S okołow sk iego hi urn dzien n ik ów  we L w ow ie Pasaż H ansm ana 9,

Z y ?  O l w  H U  f o r t C J I l M ,  U(* ]  t e l l C U  Kamplpta z roku i^szłego  nabywać m otna o ile zapas sU ro zy  po oenlo 8  zł. (16 kor.]
Prospekta wysyła gratis i franco, Ekspedycya „MELOMANA" L,«ów Pasaż Hausmana Nr. 9. — Prenumeratę przyjmują także wszystkie księgarnie.

m



Poleca m handel win Ludwika Stadtmtillera we Lwowie.
o d  w y ra z u  p e t i te m  l 1/ ,  ces ta ,  t łu s ty m  j,0i 6gei ka lek a  słożony choroba od e f _ s i s  a » ? s . . . .

p e t i t e m  2  c e n ty .  la t  7, boki jego od leżała . To mąż chorej od * la t  r l & i l t i 6 l  f t S W Y  I f l 8 n ) a t V  C h l ! l S k O - r O S S V I S k l 8 l

12

T a n i e j  n i ż  w s z ę d z i e ! nabyć m ożna dru-' 
k a rn ie  kauczukowe do sam odzielnego w ykona­

n ia  różnych druków w zak ładzie  ry tow niczym  A. 
ZIGM AŃNA, Lwów, u lica  Sykstuska  1. 14, C enniki 
g ra tis .

H B r z y j i i m j e  u c z e n i c e  n a  prak tykę  i przy- 
-®- gotowanie do egzam inu frehlow skiego. W pisy 
od 4 styi-znia 1901. M a r y a  B l e l s f c a ,  Lwów, 
u lica  P ań sk a  5.

T O j e j e s t r  u s t a w  i  r o z p o r z ą d z e ń  tutejszo- 
-® * 1 krajow ych 1849—1900, ułożony przez Mieczy­
sław a A leksandrow icza, rad cę  rachunkow ego przy 
N am iestnictw ie, znanego  au to ra  zbioru i re jestru  
przepisów  ad m in istracy jn y ch , ustaw y gm innej, wyj­
dzie w roku b ieżą-rm

N a łożu boleści leż? ka lek a  złożony chorobą od 
la t  7, boki jego odleżałe. To mąż chorej od 2 la t 
żony i ojciec 3 d rohnyoh dzia tek , pozostający bez 
u trzym ania  Gdy św iat p rzeklętym  zo sta ł n a  zaw­
sze nieom ylnem  słowem C hrystusa , tow arzystw em  
wyborowem Sercu Jego najm ilszem  są b iedn i, po ­
korn i, cierpiący i m aluczcy. „Wy jesteście  p rzy ja ­
ció łm i m oim i", mówi On. W ięcej jeszcze robi, bo 
w ich isto tę  w ciela się, a  bram y niebios tym  tylko 
otw iera, k tó rzy  byli dobroczyńcam i biednych. „Coś­
cie uczynili d la  jednego  z tych opuszczonych, toście  
d la  m nie uczynili * Przeto ten  b iedny  kaleka zw raca 
się do serc litościwych o łaskaw e, choćby na jskro­
m niejsze d a tk i, k tóre proszę łaskaw ie przesy łać: 
A jeneya dzienników , Lwów, pasaż  H ausm ana 9, 

Powyższą prośbę po tw ierdz ił u rząd  parafialny  
U strobna, poczta Krosno.

A p a r t a m e n t  I I .  p i ę t r a  8 pokoi, a p rzed ­
pokoi i kuchn ia  do w ynajęcia od 1 kw ietn ia  

1901 r. u liea K ościuszki !. 4. W iadom ość u w łaści­
ciela docen ta  uniw. d ra  W iczkowskiego.

M a s z y n a  d o  p i s a n i a  system u .P ro g ress"  
i B likensdorfera) w bardzo dobrym stanie, jes t 

pou przystępnym i w arunkam i do nabycia. B liższa 
wiadomość w A d m in is tracy i „Gazt-ty L w ow skiej".

P r z e p i e r z e n i e  z drzew a, z ośm iu szybami 
m atowem i, nadające s 1 ę do u rząd zen ia  b iu r itp . 

pod p rzy stęp n y n i w arunkam i do nabycia. B liższa 
wiadomość w A d m in is tracy i „G azety Lwowskiej"

L. l i i  (326 1—3)
O g ł o s z e n i e .

M agistrat m iasta  N ow ego Sącza po 
m y śli §. 390 o . c. og łasza , źe na  go ­
ścińcu  państw ow ym  prow adzącym  z N o­
w ego Sącza do P ią tk ow y  zn a lezion o  
130 koron 89 h a lerzy . W ła śc ic ie l po 
odebranie takow ej zechce s ię  zg ło s ić  do 
biu ra  p o licy i m iejsk iej w N ow ym  Sączu.

N ow y Sącz, dnia 10 s ty czn ia  1901.
Burmistrz.

A d r e s y
w szystkich zawodów i krajów  celem rozsy łan ia  
ofert d la  naw iązan ia  stosunków  handi owt ch  
z gw arancyą p o rta  w I n t e r n a t .  A d r e s -  
s e n b n r e a u ,  J o s e f  B o s ^ i i z w e i g  & 

S d b n e ,  W ien I., B acke’strasse  3. 
T elefon in te ru rb . 8155. P ro sp ek tu  franco.

s i i a w i i e  i

§?j UflSi-lili&iliitf 
ianzKi,

P i ’. (. n litanii i Ko, A piekarzy w Paryżu 
P r z y r z ą d z o n e  w r l u r z n  i o ■/. l i ś c i ®  

p e r u w i a ń s k i e j  r o ś l i n y  M a lic o ,  
s z p r y c o w n n i c  lo z a s ł u ż y ł o  s o b i elijS 
w  p r z e c i ą g u  lat  k i lk u  n a  powszc-1!^  
c i i nn  w z ię c i e .  ,keczy w  bnrdzojf j?  
k: ó l k i r n  czas ie  n a j u p o r c z y w s z e l t l

aplekacii.ili,=ńS?'

r z e ią o z k i,
llIjW Paryżu,  8, ul.  Viviennc, i  w głównych ap

Dostać m ożna we Lwowie w aptekach p p . :  M ikola- 
scha, W ewiórskiego, E u ck era , Sklepińskiego, B sisera 
i E h rbara . — W K r a k o w i e :  w ap tekach  pp. W i­

szniew skiego, R cd y sa  i M ikulego.

fi*,r .
&  J Ł #  i 4

Handel kawy i herbaty chińsko-rossyiskiej
■"r f N D A  E I E D Ł A

ac Maryaeki 10
poleca najlepsze g a tu n k i
K A W Y

o sm aku czystym i  arom atycznym , k tó ry  
rozsy ła  frauko opłacone do każdej sta fayi 

pocztowej, 4’/4 k ilogr. w w oreczku:

we Lwowie, p.
po leca  540

J B t e F t o c r t ś ę
z b i o r u  m a j o w e g o

V9 kilo  Congo .  ............................z ł. 1.60
Souchoug cza rn a  . . . „ 2.—
zbiór m ajowy . . . .  „ 3.— 
Kayaow cza rn a  . , . . „ 4.—
M elange de Lor,u. . . . „ 4 .—
W ys.lewki herbaciane . . „ 1.30 
W y siewki herbac iane  n a j­

lepsze . . . . . ' „ 1.60

P orto rieo  . . . .  zł. 9 .— , kl. —■ 90
Cuba grubo z ia rn is ta  „ 9'50 „ — 96
Ceylon zielona . . „ 10.— „ 1-—

„ przedn ia  . . „ 10.40 „ 1-04
„ g ru b o z ia rn is ta  „ 10.75 „ 1.08
„ perłow a . . „ 10.75 „ 10-8

M oeca arabska arom  „ 10.75 „ 10.8
Ja w a  z ł o t a ...............10.75 „ l-u8

O pakowania nie liczy  się. Zam ówienia z prowtcoTi w ysyła się odw rotną pocztą*

mmmmm•W.:-/-*: l i

MA G A Z Y N  MEBLI
Firny st»Ii»rsMej założonej w roku 1843

poleca Szanownej P. T. Publiczności własne wyroby

B o le s ła w  H a s z c z y ń s k i
we Lwowie, ni. Akademicka 1. 3.

kom pletne u rząd zen ia  pokoi baw ialnych , jada lnych  i syp ia lnych , m eble tap icerow anej g ięte  
i żelazne, utrzym uje także w ielką kolekeyę najnow szych wzorów m atery j m eblowych, jed w a­
bnych, w ełn ianych , pluszow ych, dywanowych, kretonów  i  t. d., k tóre w p ro st z p ierw szo­
rzędnych fabryk sprow adzam . — Łaskaw e zam ów ienia w ykonuje sp ieszn ie  i rz e te ln ie  po

najprzystępniejszych cenach.

Prasownia mebli przy ul. Kaleeza Nr. 16, w e w łasn ej realn. 
M agazyn m eb li zostan ie p rzen iesion y  1. k w ietn ia  b. r . na n i. T eatralną.

Do naszych Czytelników
Rozpoczynając z 1901 r. nowy rok istnienia, mamy 

za sobą tyle Jat tradycyi, że nie potrzebujemy powta­
rzać, czem jesteśmy i do czego dążymy.

TYL OKSIE ILUSTRi WANY“
przewyższa obecnie rozmiarami i bogactwem materyału 
literackiego i artystycznego wszystkie ilustracye nietylko 

krajowe, lecz i większość zagranicznych.
Powiększenie rozmiarów „Tygodnika" nie wpłynęło 

bynajmniej na wzrost ceny przeciwnie od 1. sty­
cznia obniżyliśmy znacznie cenę prenn- 
meracyjną tak dla miejscowych jak i za­
miejscowy ck prenumeratorów.

Wiedząc z doświadczenia, jak trudno jest pismu, 
pragnącemu zachować swoją żywotność, wiązać się z gó­
ry obietnicami prospektowemi, nie wymieniamy wszyst­
kich materyałów n>:g”omadzonyeh w naszej tece, Ucz 
tę ich część tylko, jaką w ciągu roku przyszłego zuży­
tkować zdołamy.

Na czele musimy przypomnieć, że każdy prenume­
rator „Tygodmka" będzie otrzymywał eo m iesiąc  bez­
p ła tn ie  jed en  tom , c z y li roczn ie  otrzym a

12 tomów pism Henryka Sienkiewicza
bez żadnej d op ła ty , a n i za k siążk i, an i za ieb  

p rzesyłkę.
W  roku przyszłym d a m y  w d o d a t k u  b e z ­

p ł a t n y m  między innemi utwór Sienkiewicza,

„ Q U ©  I T J Ł U I S 66
W samyrn „Tygodniku" s z e r e g  i l u s t r a c y j  

do „QUO YADIS44 nad któremi pracuje P io t r  Sta- 
eh iew icz.

Dodamy tu jeszcze, że pragnąc uczynić zadość ży­
czeniom prenumeratorów naszych, postaramy się, aby 
w y d a n i e  z b i o r o w e  d z i e ł  SIENKIEWICZA za­

warło c a ł ą  jego twórczość i stało się nietylko najpię- 
knisjszem i najstaranaiejszem, lecz i najkompletniejszem 
z wydań.

Nowo przybywający prenumeratorowie mogą naby­
wać komplet 24 tomów dzieł SIENKIEWICZA, wydanych 
dotychczas, za 26 koron, w oprawie 35 koron 60 hal.

Dla dogodności nowych prenumeratorów oświad­
czamy, że komplet pierwszych 24 tomów dzieł SIEN­
KIEWICZA nabywać mogą w ratach kwartalnych, po 
6 tomów.

Obok dzieł SIENKIEWICZA, dodawać nadal bę­
dziemy z w y k ł y  d o d a t e k  p o w i e ś c i o w y ,  zawiera­
jący p r z ^  k ł a d y  n a j l e p s z y c h  a u t o r ó w  z a g r a ­
n i c z n y c h .

W niedalekiej przyszłości ukażą się w „Tygodniku:" 

najnowsza w ielka powieść

H e n r y k a  S i e n k i e w i c z a ,
nadto w ię k sz e  utwory powieściowe P ru sa , K rechow ie- 
ck iego , R e y m o n ta , S ew era , Ż erom sk iego , E liz y  
O rzeszkow ej A do lfa  D ygasińsk iego , K a z im ie rz a  
T e tm a je ra ,  W ła d y s ła w a  M ickiew icza, W acław a 

S ieroszew skiego .

W dziale poezyj, prócz utworów : K a z im ie rza  
G lińsk iego , W ik to ra  G om uliek iego , J a n a  K asp ro ­
w icza , M ary i K o n o p n ic k ie j, A n to n ieg o  L angego , 
O rt-O rta , S e lim a , K a z im ie rza  T e tm a je ra  i innych, 
d&my poemat pani M ary i G rossek  p. t  „ H a fe ia rk a 44 
odznaczony na konkursie „Prawdy,,.

nam szereg

Prof. Teodora W ierzbow skiego, Ignacego Matu­
szewskiego.

W dziale społecznym pomieścimy pracę p. J u lii  
K rzym uskiej : O KOBIECIE W X IX . STULECIU,
z lichym i portretami.

Vv dziale podróży damy bogato illustrowany opis 
życia norweskiego p. t. Z OJCZYZNY IBSENA, przez 
dr. A lfred a  W ysockiego.

Z rzeczy aktualnych, prócz artykułów i rysunków, 
ilustrujących chwilę bieżącą, damy szereg

Sylw etek galicyjskich,
opartych na osobistych rozmowach z działaczami 

i przedstawicielami różnych stronnictw.

DZIAŁ ARTYSTYCZNY, niezależnie od illustracyi 
chwili bieżącej, obejmuje w r. p. szereg reprodukcyi 
najznakom itszych  u tw orów  pendzla i dłuta mistrzów 
europejskich, ze szczegóinem uwzględnieniem artystów 
polskich.

Mianowice p race : J . K ossaka, prof. T. A xento- 
w lczs , F ranciszka Ź m urki, K. P n ław sk iego , Ant. 
P iotrow sk iego , K onst. G órskiego, A ntoniego Ka­
m ień sk iego , J u lia n a  F ałata , J. Mehoffera, W. 
P aw liszaka. Ignacego Ł opieńskiego, L eona W y­
czó łk ow sk iego , Tadeusza A jdukiew ieza.

Ulegając licznym życzeniom naszych prenumerato­
rów, będziemy mogli w r. p., dzięki niezależnie od re- 
produkcyj kolorowych w samym tekście „Tygodnika", 
dawać parę razy na rok

r y c i n y  k o l o r o w e
niezadrukowane z drugiej strony, które będą stanowiły 
oddzielne

d.od.atls;i a -r ty s ty o z iiie
„Tygodnika illustrowanego".
Gebethner* i Wolff.

iVła&y sław  M ickiew icz nadesłał 
studyów

0 pamiątkach polskich w Paryżu i Wersalu.
Z prac historyczno-literackich posiadamy studyum 

P io tra  C hm ielow skiego, dr. Gustawa D olińsk iego ,
R e d a k t o r :  JD i?. J ó z e f  Y Z IT olfF . W y d a w c y

Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicy! z Bukowiną przyjmują:
Główna ekspedycya „Tygodnika illustrowanego^ we Lwowie Pasaż Hausmana 1. 9.

oraz wszystkie Księgarnie i Kantory pism.
Warunki prenumeraty „Tygodnika illustrowansga" razem z dodatkiem powieściowym w arkuszach i i 2 tomami dziel Henryka Sienkiewicza:

W e  L w o w i e :  W Galicyi i Bukowinie wraz z przesyłką pocztową:
K w artaln ie...............................................................6 koron 80 hal. K w artaln ie................................................................ 7 koron 30 hal.
P ó łr o c z n ie ............................................................ 13 „ 60 „ Półrocznie  ........................   14  „ 40 „
Rocznie  ................................................... 37 30 „ Rocznie  .................................................28 „ 80

P ierw szych
ozenie). Tom III. „Listy z podróży:" Wstęp. Pobyt w Londynie i podróż do Liwerpola. Z Oceanu. Pobyt w New-Yorku. Tom IY. „L sty  z podróży:" Koleią dwóch 
oceanów. Szkice amerykańskie. Tom Y. „Listy z podróży :„ Szkice amerykańskie. Tom YI. „Listy z podróży:" Szkice amerykańskie. Z puszczy Białowieskiej. Tom V II.—XI. 
„Bez dogmatu", Tom XII. „Jamioł", „Organista z Ponikły", „Listy z Rzymu", „W enecji" i „Paryża", „Komedya z pomyłek", „Sachem". Tom XIII. „Legenda żeglarska",'' 
„Bartek zwycięzca", „Sielanka", „Z wrażeń włoskich". Tom XIV. „Przez stepy", „Orso". Tom XV.—XXII. „Rodzina Połanieckich". Tom XXIII. „Z pamiętnika poznańskiego 
nauczyciela", „Za chl-bem", Tom XXIY. „Latarnik", „Niewola tatarska", „Wspomnienia z Maripozy", „Czyja wi na?"  mogą nabywać nowi prenumeratorowie za dopłatą 
26 kor., w oprawie 35 kor. 60 hal. Ozdobne okładki do oprawiania półrocznych kompletów „Tygodnika" można nabywać w cenie 3 kor. 2C hal. na przesyłkę i opakowanie

okładki dołączyć należy 40 hal.
IP IP  Komplet 24 pierwszych tomów Henryka Sienkiewicza może być nabywany w ratach kwartalnych, po 6 tomów za nadesłaniem w 4 ratach po 6 kor. 50 hal.

w o p r a w i e  8 k o r o n  90 h a l .
Numera okazowe I prospekta wysyła g ra t is ; Główna Ekspsdyeya „Tygodnika" we Lwowie Pasaż Haussmana 9,

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr. 257. (Zarządca Wł. J. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich.


